Nr. 135. Sroda, 17 Czerwca 1914. 


"R 


Rok 104. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznych, 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 10 hal.. 
pocztą 16 hal. — Biura Redakcyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego l. 10. — Ekspedycya miejscowa 
w biurze dzienników St, Sokołowskiego, ulica Trzes 
ciego Maja I. 5. — Listy należy frankować, 

Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 

Telefon Redakcyi Nr. 88. 
Telefon Administracyi Nr. 637. 


zamiejseowa: 


32 K | twierórocznie8 K — h. 
16 K | miesięcznie 2 K 70 h. 


rocznie . 
późrocznie . 


„Przewodnik“ prenumerowany osobno kosztuje 8 K. 


Prenumerata 


f miejscowsg: 


rocznie 24 K | ńwierórocznie 
półrocznie. + 12 K | młssięcznie, 


„6R 
PLA 


W Niemczech 3 K 20 h miesięcznie. We wszystkich innych państwach 4 K 60 h, miesięcznie, 
„Przewodnik naukowy 1 literacki“, dodatek miesięczny do Qazety Lwowskiej, otrzymują cato- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca 
lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą: pierwsi ( K 50t., drudzy 60 h. 


Ceny ogłoszeń: Wiersz petitowy lub jego 
miejsce 20 hal. 

Tabelaryczne i liczbowe po 30 hal., nadesła- 
ne po 60 hal, za wiersz lub jego miejsce miary pe- 
titowej. 

Ogłoszenia liczbowe i tabelaryczne statutowe 
towarzystw akcyjnych i ubezpieczeniowych, po 60 
hai. ża wiersz petitowy lub jego miejsce. 

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie: Biuro dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie ulica Trzeciego Maja |. 5, W Paryżu 
wyłącznie Agenecya: 0. Adam (V. de Raczkowski) 38 


Rue de Varenne. 


ZAPROSZENIE DO PRZEDPŁATY. CZĘŚĆ URZĘDOWA. 


Przedpłata na „Gazetę Lwowską“ 
wynosi: 
W miejscu: 

półrocznie (od 1 lipca do 31 

grudnia) . . 7.0. 
ćwierćrocznie (od 1 lipca do 
, 80 września) 
miesięcznie (od 1 do końca każ- 

dego miesiąca) 


12 K 


Zamiejscowa: 


półrocznie . . . . . 16 K— h 
ćwierćrocznie . 8K—h 
miesięcznie. . . . . 2K70h 


Prenumeratorowie roczni lub pół- 
roczni (którzy prenumerują od 1 
stycznia do końca grudnia lub do koń- 
ca czerwca) otrzymają „Przewodnik Na- 
ukowy i Literacki*, dodatek miesięczny 
do „Gazety Lwowskiej“ bezpłatnie, 
ćwierćroczni zaś i miesięczni za do- 
płatą, a to: 


ćwierćroczni. . 1 K 50 R 
miesięczni .— K60AR 


„Przewodnik“ prenumerowany o0s0- 
no, kosztuje : 


rocznie . . . . 8K 
półrocznie f 4 K 
ćwierćrocznie . , 2K 


W celu ustalenia nakładu prosimy 
0 wczesne nadsyłanie prenumeraty. 


służby w Prezydyum Rady Ministrów. 


P. Namiestnik przeniósł praktykanta 
konceptowego Namiestnictwa, Jana Filip o- 
wieza, ze Lwowa do Grybowa. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA. 


Lwów, 16 czerwca, 


Trybunał rozjemczy w Hadze. 


Rada administracyjna haskiego Trybu- 
nału rozjemczego wydała świeżo trzynaste 
z rzędu sprawozdanie roczne z prac swych i 
wydatków w r. 1918. Zajmujący to dokument; 
daje on ważny pogląd na dzisiejszy stan tego 
działu kooperacyi międzynarodowej, 
odbija się w akcyi Trybunału haskiego. 

Przedewszystkiem nasuwa się zdziwie- 
nie z powodu, że z ogólnej liczby cezterdzie- 
stu czterech państw, podpisanych na trakta- 
cie po drugiej konferencyi haskiej (11 pa- 
„dziernika 1907) dotychczas dwadzieścia pięć 
nie ratyfikowało umowy. W ich rzędzie mie- 
szczą Się z panstw europejskich Wielka Bry- 
tania, Włochy, Turcya, Bułgarya i Czarno- 
góra. Wszystkie inne państwa europejskie, 
jako też amerykańskie Stany Zjednoczone, — 
większe Republiki południowo - amerykańskie 
z wyjątkiem Argentyny, a także Chiny do- 
konały ratyfikacyi. Państwa jednakże, które 
nie ratyfikowały dotąd umowy, nie przestały 
bynajmniej przez to należeć do Trybunału 
haskiego; istnieje bowiem jeszcze dawniejsza 
umowa z r. 1899, ratyfikowana przez wszystkie 
państwa, które brały udział w drugiej kon- 
ferencyi haskiej. Jakoż wszystkie owe pań- 


P. Prezydent Ministrów powołał kan- 
eelistę Namiestnictwa, Józefa Kowala, do 
który 


stwa z wyjątkiem jedynie Czarnogóry i Pa- 
ragwaju zamianowały swych przedstawicieli 
dla Trybunału w Hadze i biorą udział w po- 
noszeniu kosztów ztąd wynikających. 

Trybunał liczy obecnie 144 członków, 
w tem 22 nowomianowanych w czasie od 
początku r. 1918 do 18 maja 1914. Austro- 
Węgry reprezentowane są w Trybunale przez 
radcę Dworu, prof. Lammascha, tajnego radcę 
Alberta Berzeviczy ego, tajnego radcę barona 
Ernesta Plenera i tajnego radcę Franciszka 
Nagyego. 

Sąd rozjemczy Trybunału zajmował się 
dotąd 16 sprawami, z których 14 już zała- 
twiono, 2 zaś dotąd pozostają w zawieszeniu, 
mianowicie: spór Portugalii z Holandyą 
w sprawie ustalenia granicy na wyspie Ti- 
mor i spór Hiszpanii, Francyi i Anglii z Por- 
tugalią z powodu konfiskaty dóbr ducho- 
wnych w Portugalii. Jako jedyny sędzia roz- 
strzygnie pierwszy z tych sporów szwaj- 
carski poseł w Paryżu Lardy, drugi zaś 
p. Lardy razem z amerykańskim prof. Elihu 
Rootem i holenderskim mężem stanu Savor- 
ninem- Lohmannem. W r. 1918 zajmował 
się sąd rozjemczy trzema wypadkami spor- 
nymi pomiędzy Francyą i Włochami. Szło 
mianowicie o przytrzymanie w czasie wojny 
libyjskiej trzech francuskich okrętów „Car- 
thago*, „Manouba“ i „Tavignano* przez wło- 
skie okręty wojenne. 

Trybunał haski służy także jako cen- 
tralne miejsce dla składania dokumentów. 
W jego przechowaniu znajduje się już sporo 
aktów tego rodzaju, między innemi kopia wy- 
roku w sądzie rozjemczym wydanego dnia 10 
sierpnia 1918 z powodu sporu między Au- 
stro- Węgrami a Szwajcaryą. Także traktat 
bukareszteński i objaśniająca go Zielona księ- 
ga zostały przez rząd rumuński złożone w 
depozycie Trybunału. 

Tegoroczne sprawozdanie Trybunału po- 
daje między innemi dokładne daty eo do za- 
łożenia i otworzenia pałacu Trybunału suma- 
mi ofiarowanemi przez A. Carnegiego. Wiele 
państw przyczyniło się do przyozdobienia pa- 
facu, którego budowy koszta pochłonęły 7:5 mi- 
lionów koron. Pałac zwiedziło w czasie od 
końca sierpnia do końca roku 1913 ogółem 
47.867 osób. Służy on za miejsce przyjęć dla 
kongresów , pozostających w jakimkolwiek 
związku z zadaniami Trybunału. Tak n. p. 
przyjmowano tu solennie dn. 8 wrześniar. Z. 


konferencyę międzyparlamentarną, a we wrze- 
śniu r. b. obradować tu będzie 26 konferencya 
międzynarodowa Law Association. 

Rada zawiadowcza Trybunału składa się 
z uwierzytelnionych w Hadze dyplomatów, a 
jej przewodniczącym jest każdoczesny holen- 
derski minister spraw zagranicznych. W Ra- 
dzie tej nie mają przedstawicieli : Bułgarya, 
Ecuador, Luxemburg, Czarnogóra, Panama, 
Paraguay, Peru, Salvador, Venezuela. 

Rada zawiadowcza Trybunału odbyła w 
r. 1918 tylko trzy posiedzenia i zajmowała 
się na nich przeważnie finansowemi kwe- 
styami instytutu. 


W sprawozdaniu tej Rady niema wy- 
mienionego ani jednego wstrząsającego świa- 
tem faktu. Niemniej jednakże nie powinno 
się przejść nad niem do porządku. Nie jest 
bowiem rzeczą obojętna, że w tym świecie 
zbrojącym się nieustannie i przytłoczonym 
obawami o krwawe konflikty, istnieje przecie 
instytucya wspólnemi wszystkich siłami utrzy- 
mywana, a pokój powszechny mająca za ha- 
sło. Ta okoliczność każe spodziewać się, że 
przecie nastaną kiedyś czasy, gdy hasło po- 
koju weźmie górę nad hasłami rozterek i kie- 
dy spory, zamiast przy pomocy oręża, od- 
grywać się będą w salach pałacu zbudowa- 
nego sumptem (arnegiego. 

Budżet Trybunału skutkiem zbudowania 
pałacu znacznie urósł, W r. 1912 zamknięto 
go sumą 28.217:30 fi. hol, gdy na r. 1914 
preliminarz dosiągł 105.500 A. hol. Oprócz 
sum, które uiszcza fundacya Carnegiego, 
przyczyniły się państwa sumą 49.504 fl. hol. 

Wydatki w r. 1918 wyniosły 55.189 68 
fl. hol. Rozdziela się je pomiędzy państwa 
wedle tego samego klucza, jaki ustanowiono 
dla światowego Żwiązku pocztowego. Pań- 
stwa podzielone są tam na klas siedm. 
Najwyższa klasa opłaca 25, najniższa 1 część 
całej sumy wydatków. Austro-Węgry należą 
do klasy pierwszej i opłacają z tego powodu 
rocznie 2896 fl. hol. jako 25-tą część ogól- 
nej sumy 55.13984 fl. hol. Jedynem pań- 
stwem, które przyczynia się zaledwie jedną 
cząstką (fA. 115:84) do kosztów utrzymania 
Trybunału haskiego, jest Ozarnogóra. 


Józef Weyssenhoff. 


PUSZCZA. 


POWIEŚĆ. 


Á 


(Ciąg dalszy), 


PRN, 


„, — A ja sądziłem, że już zupełnie zma- 
drzałeś, panie Edwardzie — ozwał się p. Ju- 
styn po chwili. 
— 0óż chcesz? rozum doradza jedno, a 
Uczucie co innego... 
Ale widząc, że sprawia przyjacielowi 
Prawdziwą przykrość, przerwał nagle żarty: 
— Nie, mój drogi, nie widziałem jej 
Weale. Może naweł nie wie, żem wyjechał z 
„p rowiez i był w jej ukochanym Paryżu. A 
=, Jest sobie — w Egipcie — ktoś mi po- 
iedział, Nie brak tam ani Sanchez Tole- 
c= ani szlachetnego Kamila. Może sobie 
bó Spray: Jeszcze tuzin wielbicieli: Ara- 
obchodzi" murzynów — nie mnie to nie 
= Nie? doprawdy? 
1e. Przecie, kiedy się jej przyglą- 
o: oddalenia i uzdrowionemi EM 
"RE jest poprostn śmieszna — a raczej śmie- 
zni ci, którzy jej «wierzą. Chora niby, tęskni 


|do mnie! — tymezasem wędruje po różnych 
częściach świata, włócząc za sobą tych nic- 


poniów ! 

— A jednak gniewasz się na nich — 
zauważył Justyn. 
Jakże? mam ich kochać? tego figu- 
ranta z Madrytu, który korzystał z prze- 
wagi zyskanej nademną przez wygranie mo- 
ich pieniędzy, albo Kamila, poprostu zdraj- 


cę ? 

Eyan No, zawsze wolisz, żeby któryś z 
tych dwóch zastąpił cię w sercu pani Teo, 
niż Arab lub murzyn, jak mówiłeś — próbo- 
wał Sas obojętność Kotowicza. 

— Nie; wolałbym murzyna. Podłość 
ludzi znajomych jest dotkliwsza, niź niezna- 
nych. Ale po co my o niej mówimy? dodał 
Edward z pewnem rozdrażnieniem — nie dla 
tego tu powróciłem. — — 

— Masz świętą racyę, Edwardzie! I 
winszuję ci postępowania na całej linii! Te- 
raz dopiero pognębię oczywistymi dowodami 
tych, którzy mieli o tobie jakieś wątpli- 
wości. 

Nie bez' kozery zwrócił tak rozmowę 
Justyn. 

— Wątpliwości? — pochwycił zaraz 
Kotowicz. i 

— Et, nic... sąsiedzkie gadania, nie 
złośliwe... — bagatelizował Sas. 

— Jeżeli sąsiedzkie, to chyba tylko z 
Kurenicz? bo oprócz ciebie i Oleszów, nie 
znam sąsiadów. — — Ale nie mr nie mo- 
wisz o Oleszach — cóż tam się dzieje? 

— Dużo nowego, kochany. Mareelka za- 
ręczona z moim siostrzeńcem, Bronisławem, | 


— (o mówisz?! to bardzo dobrze... 
Czy to dobrze, powiedz — bo masz jakąś 
taką minę?... 

— Pięknie. Projekt przez wszystkich 
pożądany. 

>. — No.. a Renia? — zagadnął Koto- 
wicz z pewnym niepokojem. 

— Renia — nie. Ojciec ją chce wydać 
za młodszego mego siostrzeńca, Jasia. 

Kdward zamilkł, zesztywniał i przez 
chwilę patrzył badawezo na Sasa, który od- 
wracał oczy i bębnił po stole. Wreszcie Ed- 
ward odezwał się sucho: 

— A ty jak się zapatrujesz na ten 
projekt ? 

Sas pomarudził trochę, wzruszał ramto- 
nami, aż oczy podniósł na przyjaciela, pelne 
żarliwego przekonania i zawołał niemal po- 
rywczo: 

— Ja sądzę, że to kapitalne głupstwo! 


— No tak! no przecież! — taką cu- 
downa, jedyną w swoim rodzaju pannę Wwy- 
dawać za niedorostka! — może dobry chło- 


piec, ale nie dla niej! Powiedz sam, mój 
drogi Justynie ? 

.— Uspokój się, Edwardzie — to nie 
zrobione. Renia... ty jeszcze jej nie znasz! 
Ona już nie ta dziewczynka, co to ją wozić 
po jeziorze, obejrzeć, cmoknąć w łapkę, Wy- 
jechać i zapomnieć, To już kobieta — i naj- 
przedniejszego gatunku: uparta w dobrem, 8 
złu niepodległa, À 

— Ale ja jej wcale nie zapomniałem, 
Justynie! Mówię z tobą, jak z bratem. Cóż- 
by mnie wypędziło ztąd zagranicę? cóżby 
mnie trzymało w Paryżu, gdzie żyłem, jak 


| mnich i sknera, jak nigdy w życiu — jeżeli 

nie mocna chęć pogrążenia w przepaść całej 
mojej przeszłości i powrotu tutaj do kocha- 
nego kraju i do kochanych sere?... Upewniam 
cię, daję ci słowo... 

— Wierzę ci bez wahania — odrzekł 
Sas mocno wzruszony — ale biedy narobiła 
ta twoja... przeszłość. Zaczął się Antoni Ole- 
sza przepytywać — coś zwietrzył — jakiś 
romans z mężatką — jakiś spodziewany tu 
przyjazd — i nietylko się namurmuszył, ale 
i wściekł, Trzeba go znać: dla niego naprzy- 
kład romans z mężatką, to jak dla nas... 
okradzenie cudzej kasy. Zasiedział się na wsi 
i taki już jest. Dumny szlachcie przytem; 
„jakże to — mówi — będziemy marzyli o 
panu Kotowiezu, który nie raczył nam nawet 
zaznaczyć swoich zamiarów, asystował tro- 
chę mojej córce i wyjechał zapewne do tam- 
tej swojej damy?* — p 

— Toś gadał z nim tak otwarcie ? 

— Jabym nie zaczynał. ale on sam za- 
czął, Broniłem cię, jak umiałem, ale przecie 
nie mogłem mu zagwarantować, CO zamie- 
rzasz. Teraz wiem, tylko sytuacya gorsza — 
nie gorsza, ale pilna. Trzeba działać natych- 
miast, jeżeli masz stanowcze zamiary. Renia 
tobą zajęta — to wiem... - 

— Więc czegoż więcej potrzeba?! — 
zawołał Bdward zapalczywie. — Ojciec nie 
pozwala?! A, to się urządz. Wykradniemy 
ją we dwóch, z tobą, Justynie — chcesz? 
wezmę ślub z Renig, a potem ojciec chyba 
się zgodzi, jako moralista? co? 


(Ciąg dalszy nastąpi), 


Stosunki duńsko - niemieckie, 


Na jednem z ostatnich posiedzeń par- 
lamentu duńskiego minister duński dla spraw 
zagranicznych Seavonius odpowiadał na 
interpelacyę w sprawie tak zwanych obywa- 
teli bezpaństwowych w północnym Szlezwiku. 

Minister nasamprzód omówił traktat 
zawarty przed kilku laty z Prusami o natu- 
ralizowaniu tak zwanych bezpaństwowych o- 
bywateli i stanowisko Prus względem tych 
ludzi, Dania naturalizuje tylko takich, któ- 
rych rodzice oboje byli Duńczykami. Prusy 
natomiast niedawno temu oświadczyły, że 
Dania powinna i tym nadawać obywatelstwo, 
których dziadkowie przybyli z Danii do Szle- 
zwiku. Rząd pruski oświadczył dalej, że ewen- 
tualny traktat obejmować może tylko tych, 
których Dania będzie chciała przyjąć jako 
obywateli, co do reszty bezpaństwowych rząd 
pruski nie myśli nadawać im obywatelstwa. 

Rząd nasz — replikował na to mini- 
ster duński — sądzi, że tą drogą ani na 
krok nie postąpi się naprzód, chociaż także 
Dania pragnie utrzymać dobre sąsiednie sto- 
sunki z Niemcami. Pragną tego rząd i wszyst- 
kie partye duńskie. Kanclerz Bethmann Holl- 
weg skarżył się na szowinistyczne ruchy w 
północnym Szlezwiku i oświadczył, że rząd 
niemiecki energiczne robił przedstawienia, 
ilekroć w tych ruchach brały udział urzę- 
dowe osobistości duńskie. 

Według zwyczajna międzynarodowego 
rząd duński bada każde zażalenie niemieckie, 
tak samo rząd pruski musi badać zażalenia 
duńskie. Stosunek ten odbywa się w spo- 
sób godny obu państw zupełnie samodzie|- 
nych. 

Nie można jednak — zaznaczył duński 
mąż stanu — zamykać oczu na to, że w 
związku z walką narodowościową w Niem- 
czech pewne koła uprawiają coraz żywszą 
agitacyę przeciwko Danii. Koła te twierdzą, 
że prywatna działalność Duńczyków około 
utrzymania języka narodowego i kultury duń- 
skiej w północnym Szlezwiku ma charakter 
polityczny. Ci, którzy niosą pomoc taką mie- 
szkańcom północnego Szlezwiku, podejrzenie 
wspomniane energicznie odpierają. Rząd duń- 
ski uprawia politykę, dążącą do zachowania 
neutralności w Danii, politykę tę podziela 
także naród duński, bo tylko w ten sposób 
gwarantuje się samodzielność państwa duń- 
skiego. 

Poseł Hammerich, konserwatysta, 
wyraził zadowolenie z przemówienia mini- 
stra i zauważył, że Dania z pewnoscią życzy 
sobie dobrych stosunków sąsiedzkieh z Niem- 
cami, ale stosunki te muszą być godne 
państw równouprawnionych. Tak samo spo- 
dziewać się należy, że minister wobec Nie- 
miec i nadal podtrzyma zapatrywanie, iż ka- 
żdy obywatel dnński ma prawo popierać 
prywatnie język i kulturę duńską w półno- 
cnym Szlezwiku. Naród niemiecki w całej 
pełni żąda tego prawa dla siebie, gdy idzie 
o utrzymanie i rozszerzenie niemieckiego ję- 
zyka i niemieckiej kultury w krajach nie- 
mieckich. 


REGINA. 


(France d'Orvalle: Regina. Le secret 
de Porpkeline). 


(Ciąg dalszy). 


lilie 


— Mamo!.. Mamusiu kochana... wi- 
działam, że ten brzydki pan do płaczu ciebie 
doprowadzi... och! jakiż on brzydki! 

Hugo Martin zrozumiał, że mógłby się 
znaleźć za chwilę w niemiłej sytuacyi, i co 
prędzej oddalił się, złożywszy młodej ko- 
biecie ukłon, na który zresztą nie odpowie- 
działa. 

Zuzanna ucałowała serdecznie swoją có- 
reczkę, przycisnęła ją do serca i długo się 
w nią wpatrywała, nie -mówiąc ani słowa, 
starając się uspokoić burzę, jaka wrzała w jej 
duszy. 

— (o ci jest, mamusiu? 

— Nic, pieszczoszko.... 

— Och! płakałaś,.. jeszeze płaczesz... 
powiedz, dlaczego ? 

— Bywają rzeczy, których małym dzie- 
ciom nie można wytłumaczyć. 

Dziecko zaprotestowało : 

— Nie jestam już dzieckiem, jestem 
duża!.. powiem papie, że płakałaś.... 

Z piersi pani da Laurigny wyszło głę- 
bokie, bolesne westchnienie. 

— Może mnie wyłaje.... 

— A kiedy zobaczymy papę? 

— Wkrótce... mam nadzieję... 


Ç 


Przedstawiciel radykałów również w 
zupełności zgadzał się z wywodami ministra 
i na tem obrady przerwano. 

Z Berlina donoszą, że prasa niemiecka 
wielce niezadowolona jest ze stanowiska rzą- 
du duńskiego, szczególnie z powodu, iż ów 
rząd potępia szowinistyczną agitacyę pruską 
przeciwko Danii, a reklamuje dla Duńczy- 
ków zupełne prawo popierania ich rodaków 
w północnym Szlezwiku. 

Berl. Lokał Ane. twierdzi, że w Danii 
zdają się za mało zwracać uwagi na polity- 
czne i gospodarcze skutki agitacyi duńskiej 
w Szlezwiku, a twierdzenie, jakoby to było 
Sprawą prywatną, poświęconą pielęgnowaniu 
języka ojczystego i kultury duńskiej w Szle- 
zwiku północnym, jest tylko wykrętem. 

Bardzo niezadowoloną czuje się także 
konserwatywna Deutsche Tagesztg., która 
mowę ministra Scavoniusa zaopatrzyła dłuż- 
szym komentarzem. 


Ktax powstańców albańskich 


na Durazzo. 


Stolica młodego księstwa albańskiego 
była wczoraj poważnie zagrożona, powstańcy 
bowiem, niezadowoleni z dotychczasowych wy- 
ników rokowań, zaatakowali ją i to z ca- 
łym impetem. + 

Niespodzianką jednak ten atak nie był. 
Z imicyatywy księcia poczyniono rozległe 
przygotowania na przyjęcie nieproszonych 
gości. W samem jednakże Durazzo sił było 
niewiele dla ich odparcia, zwłaszcza, że za- 
łogi marynarskie międzynarodowe otrzymały 
nakaz strzeżenia tylko pałacu książęcego, bez 
mieszania się zresztą w walki. 

Książę oczekiwał z dwu stron sukursu. 
Po uspokojeniu Albanii południowej ścią- 
gnięto z tamtych stron Żandarmeryę w sile 
około 2.000 ludzi, ale ta nie zdołała wczas 
zdążyć do Durazza. Niewiadomo nawet do- 
brze, gdzie ona znajduje się w chwili obe- 
cnej. Także Pronk Bib Doda miał z sobą 
przyprowadzić 6 do 7 tysięcy ludzi księciu 
na pomoc. 

Nie było to oczywiście tajemnicą, a 
miało ten skutek, że wprawdzie odsiecz 
z dwu, jak zaznaczono, stron zdążająca nie 
nadciągnęła, powstańcy zaś, aby ją ubiedz, 
przystąpili wczoraj do szturmu na Durazzo. 
Szło im o zajęcie stolicy, a tem samem zmu- 
szenie księcia do szukania schronienia na 
okrętach europejskich i zniszczenia całego 
ogółem dzieła Europy, zanim jeszcze posiłki 
nadejdą. Może przyczyniła się do przyspie- 
szenia ataku także wiadomość, że powstań- 
com większe niebezpieczeństwo groziło z tyłu 
od strony wojsk nadciągających, niż z frontu 
od szczupłej załogi Durazza. Raz zaś stolicę 
zajawszy, znaleźliby w niej wyborny punkt 
oparcia, który przez dłuższy czas mógłby 
stawiać czoło, 

Zapewne jedna jeszcze okoliczność ode- 
grała w tej sprawie ważną rolę. Stało się 
mianowicie wiadomem, że ks. Wilhelm zde- 
cydował się porzucić dotychczasową bierność 


0 


i wystąpić przeciwko powstańcom otenzywnie. 
Owoż chcieli oni zapewne i tę ewentualość 
ubiedz swym atakiem. 

W każdym jednak razie szturm ich na 
Durazzo był o tyle przynajmniej czemś nie- 
spodzianem, że jeszcze dzień przedtem dono- 
szono o gwałtownych rozterkach w ich obo- 
zie i wyrażano nadzieję, że powstańcy posłu- 
szni przestrogom muftiego z Dibry, dobro- 
wolnie broń złożą. 

Atak został na razie odparty, przyczem 
pułk. Thomson poległ śmiercią walecznych, 
od kuli karabinowej. 

Jaka obecnie jest sytnacya, trudno wy- 
rozumieć z depesz. Walki trwają dalej, lecz 
z przerwami. Wczoraj o godz. Æ po południu 
zapanował spokój. Można było wtedy z blizka 
widzieć dwa nieprzyjacielskie oddziały przygo- 
towane, aby lada chwili wpaść do miasta. 
Obawiano się ataku nocnego. Liczba zabitych 
i rannych okazała się bardzo wielką. Książę 
powołał Mirdytów z Alessio. 

O położeniu militarnen w Durazzo do- 
nosi Alb. Korr.: W Durazzo stoi 1100 ludzi 
wojsk rządowych w tem 250 żandarmów, 
200 nacyonalistów, 700 Mirydytów i maho- 
metan z Kossowa. O liczbie nieprzyjaciół nic- 
ma dokładnych danych, to tylko wiadome, 
że powstańcy są doskonale poinformowani o 
stanie obrony miasta i mają w mieście ludzi, 
którzy im wszystko donoszą. 

Dzienniki berlińskie w depeszach z Du- 
raza podnoszą dzielność ks. Wieda, który po 
zabiciu pułkownika Thomsona — objął sam 
naczelną komendę nad wojskami i walczył 
w pierwszych szeregach. 

Wojska rządowe uzbrojone w karabiny 
maszynowe i armaty szybkostrzelne czyniły 
straszne spustoszenia wśród powstańców. Ko- 
ła wierne ks. Wiedowi ubolewają nad uwol- 
nieniem burmistrza Durazzo, który jest po- 
dobno zdrajcą i który znosił się z powstań- 
eami. 

Na dworze ks. Wieda przykre wrażenie 
sprawiła wiadomość, że dwaj oficerowie wło- 
scy i deputowany włoski Moscari nama- 
wiają Mirdytów w Skutari do wystąpienia 
przeciw ks. Wiedowi i połaczenia się z po 
wstańcami. Położenie ks. Wieda w Albanii 
jest niekorzystne tylko z tego powodu, że 
książę otoczony jest na wszystkie strony 
zdrajeami. 

Zdaniem Giornale d’ Italia, wypadki w 
Albanii wzięły smutny obrót. W kilku miej- 
scach powstańcom udało się wedrzeć do mia- 
sta, walka w tych miejscach przerodziła się 
wprost w rzeź. 

Według dalszej depeszy tego pisma, 
niewiadcmo, na jakich podstawach opartej, 
wojska rządowe zostały pobite. 

Powstańcy podobno rozporządzają mnó- 
stwem nowoczesnych dział, któremi umieją 
się zupełnie dobrze obchodzić, 

Die Zeit przynosi z Dnrazza wiadomość, 
że posał włoski Alliotti onegdaj w energi- 
czny sposób domagał się, aby pułkownik 
lhomson usprawiedliwił się z powodu are- 
sztowania pułkownika włoskiego Muriechio. 
Rada ministrów zgodziła się na żądanie wło- 
skie, Thomson jednak odmówił wypełnienia 
tego warunku, grożąc dymisyą wszystkich 
oficerów holenderskich. Śmierć pułkownika 


Thomsona podczas wczorajszej walki w Du- 
razzo obróciła naturalnie sytuacye na korzyść 
Włoch. 
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Lwów, 16 czerwca. 


Kalendarz. 

Środa (17 czerwca): 

Adolfa biskupa, — Drogomysła. — My- 
trofona, 

Wschód słońca o godzinie 317 rano, za- 
chód słońca o godzinie 7:31 po południu. 

temperatura. O godzinie 12 w poło- 
Anie + 26 Cel, 


— JE. P. Marszałek krajowy Stani- 
sław Niezabitowski powrócił z Wiednia do 
Lwowa. 

— JE. ks. Metropolita Szeptycki wy- 
jechał wczoraj wieczorem z Wiednia do Rzymu. 

— JE. książę-Biskup krakowski ks. 
Adam Sapicha wyjechał na wizytacyę kano- 
niezną dekanatu niepołomiekiego. Wizytacya po- 
trwa do 23 b. m., w którym to dniu książę- 
Biskup poświęci nowo wystawioną kaplicę w 
Kłaju. 

— Dzień dzieci, przygotowywany pod 
protektoratem Pani Namiestnikowej Wandy Ko- 
rytowskiej i  Wiceprezydenta Rady szkolnej 
krajowej, dr. Ignacego Dembowskiego, na nie- 
dzielę 21 b. m., zyskał już powszechny po- 
klask. l nie dziwnego: wszak dziecko, zwła- 
szcza biedne, pozbawione najskromniejszych bo- 
daj uciech życiowych, zawsze i wszędzie pod- 
bije serca wszystkich, 

Dzień dzieci oczekiwany jest we wszy- 
stkich kołach naszego miasta z wielkiem za- 
ciekawieniem i sympatyą — to nie ulega juź 
wątpliwości, a program ułożony na zaproszenie 
Pani Protektorki przez p. Witolda Traczewskie- 
go, spotęguje dobre wrażenie i ofiarność. 

Mieszkańcy Lwowa spełnią swój obowią- 
zek społeczny, otrzymując wzamian za to wi- 
dowisko, w naszem mieście jeszcze niewidziane: 
osoba projektodawcy, który ongi urządził nie- 
zapomniane „Wesele krakowskie“ i corso przy- 
strojonych kwiatami powozów i samochodów, 
jest najlepszą rękojmią, że program dnia 
dzieci będzie istotnie godny widzenia. 

Złoża się nań: 

l. Zbiórka kwiatowa po ulicach miasta: 

2. festyn na placu Powystawowym; 

3. Corso kwiatowe i rozwój łowiectwa 
w Polsce w grupach: 

a) przyjazd bogini Dyany na łowy; 

b) sokolnicy i sokolnice na koniach ; 

c) Lisowczycy konno z chartami : 

d) panowie i amazonki na koniach z bi- 
glami; 

, 8) wozy z myśliwymi, przybrane kwia- 
tami; 

f) powozy prywatne, samochody, moto- 
cykle i rowery, przybrane ozdobnie. 

Orszak ten przejedzie nlicami miasta o 
godz. 2 po poľ., poczem uda się na plac wy- 


— Tak, trzeba, żeby tu przyjechał, on 
taki milutki, mój papa. 

— Taki milutki... — powtórzyła ma- 
chinalnie biedna matka z sercem ściśnio- 
nem. Ale powiedz mi, Reginko, gdzie byłaś 
przed chwila. gdy ciebie zawołałam. 

— Z Bellą. 

— Z Bellą, ładną małą kwestarką, nie- 
prawdaż ? : 

— Tak, mamusiu.,., patrz! oto ona!... 

Mała Bella, poprzedzając matkę o kilka 
kroków, rzuciła się do Reginy i objęła ją ra- 
mionami. 

Potem dwie dziewczynki ujęły się za 
ręce i odbiegły, jak dwa motylki żądne swo- 
body i upojone światłem, gdy tymczasem Ja- 
nina i Zuzanna, patrząc na nie, zamieniły z 
sobą spojrzenie pełne sympatycznego uczucia. 

— Jakie one śliczne! — szepnęła Ja- 
nina. 

e Zuzanna odrzekła słabym, zmęczonym 
głosem: 

— Zdaje mi się, że są W jednym 
wieku... i 

— Bella właśnie skończyła pięć lat. 

— Regina ma o kilka miesięcy mniej... 

— Jest bardziej rozwinięta niż moja i 
pani musi być z niej dumna; taka żywa, ta- 
ka inteligentna, opowiadała nam przed chwi- 
lą o swoim papie, którego ubóstwia i o swo- 
jej mamusi. 

Zaledwie te wyrazy przeszły przez usta 
Janiny, trupia bladość rozlała się po twarzy 
Zuzanny, głowa jej miękko wstecz oparta — 
zemdlała... A 

Nieszczęśliwa kobieta nie mogła zape- 
wne przenieść, by jej mówiono o mężu, o jej 
ssczęściu, wtedy, gdy serce jej krajało się z 
powodu rewelacyj Hugona Martin, rewelacyj, 
które miały spowodować ruinę jej życia, ogni- 
ska domowego ? 
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— Pani!.. panil.. — szepnęła dobra 
Janina zaniepokojona. 
Milczenie... 


Zwolna jednakże oczy Zuzanny de Lan- 
riguy otwarły się, mrugając przy łagodnem 
świetle słońca, którego promienie prześlizgi- 
wały się przez gałęzie drzew. 

— Lepiej już pani? — spytała Janina. 

— Już przeszło... to NiC.. 

— Pani... jestem dla niej tylko bie- 
dną nieznajomą, proszę mi jednakże pozwo- 
lić oddać się na usługi... co mogę uczynić 
dla pani ? 

Zuzanna rękę do niej wyciągnęła. 

— Jaka pani dobra... czuję, że pani 
odgaduje smutek mojej duszy... proszę pa- 
nią, błagam, niech nie pani nie wspomina 
ani jednem słowem o tem, co tu zaszło przed 
chwilą... 

— Jakże mi pani żal! 

— Dziękuję z całego sercal.. tak po- 
trzebuję, by się ktoś nademna ulitował.... taka 
jestem nieszczęśliwa... 

Mówiąc te słowa wybuchnęła nerwo- 
wym sirasznym płaczem. 

— Niechże się pani uspokoi... 

— Ja nie chcę tu zostać... 

— Czy może ta miejscowość jest nadto 
pusta? nudno tu pani? 

— Nie szukam ożywienia.... hałasu... 
chcę uciec... uciec.... to jedno może mnie u- 
ratować, 

— Ale chyba nie zaraz... 

„ — Owszem.... choćby dziś wieczorem... 
chciałabym przynajmniej zniknąć z tego ho- 
telu. 

— Nie potrzebuję znać powodu, który 
zmusza panią do odjazdu, ale mogę pani do- 
pomódz.... 


— Och! tak... przyjmuję tę pomoc.... 


świat musi zapomnieć o mnie przez czas 
jakiś. 


„Janina zamilkła na chwilę, jakby chcąc 
skupić myśli, wspomnienia, a potem, zniżając 
głos, rzekła : 

-- Znam jedną ładną willę niedaleko 
ztąd, lecz doskonale ukrytą w zieleni ogro- 
du, schowaną, niewidzialną... 

— Jesteś pani moją Opatrznością... 

— Tan mały szalet jest zupełnie ume- 
blowany, urządzony wygodnie... 

— Och, mniejsza o to! 
mnie tam nie odszukano! 

I jakby chcąc okazać swoje zaufanie, 
dodała : 

— Chee uciec od tego człowieka, który 
był tu ze mną przed chwilą... 

| — Tak... pani, zrozumiałam; to jakiś 
niedobry człowiek... Ach damy sobie z nim 
radę. Wymknie mu się pani i jak mówią w 
moim kraju: „posiejemy go po drodze...* 

Lorezzi przybiegł nagle. 

— Mój Boże, Janino! dla czego pozo- 
stawiasz mnie tak długo samego... (Gdzie 
jest Bella? Masz, oto list, który otrzyma- 
łem... — mówił tonem szybkim, ożywio- 
nym. 

— Mój drogi, właśnie miałam iść do 
ciebie. 

— Ohodźże na chwilę — nalegał. 

Dwoje artystów odeszło parę kroków i 
w kilku słowach Janina powiadomiła męża 
o tem, co zaszło, o dziwnej przygodzie, któ- 
rej pani Laurigny była bohaterką, a potem 
zapytała : 

— A ten list? 

— Jest to zaproszenie na cztery przed- 
stawienia w Thoune. 

Cztery przedstawienia! 


byle tylko 
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wspaniałe, 
— Tak uważasz? jesteś mało wyma” 
gającą, tego roku. 
(Ciąg dalszy nastąpi). 
An 
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ścigów, gdzie odbędzie się prawdziwe polowa- | 


z sokołami na gołębie; z chartami na 
W przerwach nastąpią pro- 
oraz chór wykona 


nie : 
lisy; z nagonka. 
dukcye kapeli wojskowej, 
szereg pieśni myśliwskich. 

Po powrocie z polowania cały barwny i 
strojny orszak zawita na plac Powystawowy; 
tutaj, w Pałacu sztuki nastąpi zakończenie te- 
go niezwykłego dnia, urządzonego pod szczy- 
tuem hasłem: dla biednych dzieci! 

Pochód prowadzić będzie i kierować po- 
lowaniem p. Witold Wraczewski; każda grupa 
posiadać będzie swego przewodnika; nazwiska 
tych panów podamy później. 

W polowaniu biorą udział: oddział kon- 
ny „Sokoła*, drużyny strzeleckie, oficerowie 
artyleryi i ułanów wraz z paniami, oraz mło- 
dzież Akademii rolniczej w Dublanach. 

Gdyby ktoś z publiczności zechciał wziąć 
udział w Corsice, w przystrojenym kwiatami 
powozie, raczy się zgłosić do p. Witolda Tra- 
czewskiego: ul. Sakramentek 24. 

(Patrz „Ogłoszenie“ na końcu Kroniki). 

— Mianowania i przeniesienia na ko- 
lejach państwowych. Zdzisław Heinrich, 
starszy komisarz budownictwa w oddziale TI. 
dyrekcyi we Lwowie, przeniesiony do Brodów 
w charakterze zastępcy naczelnika sekcyi kon- 
serwacyi; Edward Czarnek, adjunkt i naczelnik 
stacyi w Starzawie, w tym samym charakterze 
do Sianek; Franciszek Makowiee, asystent, Z 
magazynu materyałowego we Lwowie do war- 
statów kolejowych w Przemyślu; Julian Krzy- 
sztofowicz, starszy rewident, z urzędu ruchu we 
Lwowie do oddziału VI. w dyrekcyi; Maryan 
Pilch, komisarz kolejowy, z oddziału V. do u- 
rzędu ruchu we Lwowie; Eugeniusz Sękowski, 
rewident, z Podwołoczysk do Podzamcza; An- 
toni Wąsowicz, rewident, z oddziału VIL we 
Lwowie do Stryja, w charakterze kasyera sta- 
cyjnego; Henryk Chilf, adjunkt maszynowy, z 
kierownictwa ogrzewalni do oddziału IV. we 
Lwowie; Edward Gajewski, adjunkt maszynowy, 
z kierownictwa warstatów we Lwowie do ogrze- 
walni w Stryju; Stanisław Załęski, adjunkt ma- 
szynowy, z kierownictwa warstatów do kie- 
rownictwa ogrzewalni we Lwowie. 

Karol Dankiewicz, adjunkt, przeniesiony 
z Krasnego do oddziału V. dyregcyi we Lwo- 
wie; Waleryan Gilewicz, adjunkt, z Tuchli do 
Stryja; Stanisław Gulin, adjunkt 4 urzędu ru- 
chu we Lwowie do oddziału VI. w dyrekcyi; 
Wojciech Kręciproch, adjunkt, z Sambora do 
oddziału V. dyrekcyi we Lwowie; Maryan Mio- 
Bnowski, adjunkt, z oddziału VI. dyrekcyi do 
Podzameza; Mieczysław Kazimierz Szarf, adjuknt, 
z urzędu ruchu we Lwowie do oddziału V. dy- 
rekcyi; Tadeusz Szotarski, adjunkt, z oddziału 
V. we Lwowie do Stryja; Aleksander Szybal- 
ski, adjunkt, z Radziechowa do oddziału VII. 
we Lwowie; Zygmunt Wałaszkiewicz, adjunkt, 
z urzędu ruchu we Lwowie do oddziału V. dy- 
rekcyi; Robert Hajek, asystent, z Ławocznego 
do Stryja; Szymon Korngriin, asystent, ze Liwo- 
Wwa do Podwołoczysk; Tadeusz Krukierek, asy- 
Stent, z Przemyśla do oddziału V. dyrekcyi we 
Lwowie; Władysław Moszoro, asystent, z urzę- 
du ruchu we Lwowie du oddziału V. dyrekcyi; 
Marcin Prochaska, asystent, z Podzamcza do 
magazynu materyałowego we Lwowie; Stani- 
sław Bodganowicz, komisarz kolejowy, Z od- 
działu VII. do VI. dyrekcyi we Lwowie; Ozyasz 
Wein, rewident, ze Stryja do Podzamcza; Igna- 
cy (roldberg, rewident, ze Stryja do Skolego; 

an Bańkowski, aspirant, z Mościsk do Ławo- 
cznego. 

— Wiadomości dyecezyalne. Dyec. 
Przemyska. Wikarym dyrygensem w Jaworowie 
na czas choroby ks. proboszcza zamianowany 
Został ks. Franciszek Wróbel. 

~. — Międzynarodowy kongres prasy. 
Z Kopenhagi donoszą: Na zaproszenie rządu 
szwedzkiego członkowie międzynarodowego kon- 
gresu prasy udali się wczoraj do Malmó, celem 
obejrzenia wystawy bałtyckiej. Po zwiedzeniu 
Wystawy odbył się w sali kongresowej wysta- 
Wy obiad, w czasie którego minister spraw za- 
Sranicznych Wallenberg wygłosił toast, podno- 
anhe, że w obecnej naprężonej sytuacyi w Eu- 
Yopie tylko przy pomocy prasy pokój może być 
achowany. à 

. Prezydent kongresu Singer w dłuższej mo- 
Wie a : > ż È 

* podkreślił znaczenie prasy i międzynarodo- 
a jej kongresów i prosił ministra, by był 
Umaczem najserdeczniejszych życzeń dla króle- 
Wa i rozwoju Szwecji. 
w, _ Po bankiecie członkowie kongresu powró- 
ali do Kopenhagi. 
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_. Wczorajsze posiedzenie kongresu zajęła 
kia kUsya nad przymusem świadczenia dzienni- 
w1 7» Poczem kongres przyjął jednomyślnie re- 
Eoy e wzywającą Zwiazki dziennikarskie do 
e EP akeyi w ciałach parlamentarnych za 
zle, nem zniesieniem obowiązku świadczenia 

Mnikarzy w sądzie. 
bendy Pandy UM. Kurator fundacji sty- 
ną 7JRej im. Wincentego Siemińskiego nadał 
w Przedstawienie rz. kat. Kapituły katedralnej 
deg "e; stypendyum opróżnione z tej fun- 
og E kwocie D kor. rocznie, począwszy 
Mkiu a 918/14, Karolowi Dobrzań- 
tielakig uczniowi 1. kursu seminaryum nauczy- 

go męskiego w Starym Sączu. 

zę, 7 Kasyno narodowe we Lwowi 3 
Lasalo ze swych funduszów na mowa. bł, 

owej“ 5000 korou. + 
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— Konkurs krajoznawczy. Zarząd Aka- į też i panie z rodzin adwokatów, zgłaszające już 


demickiego Koła „Straży Polskiej“ w Krako- 
wie ogłosił konkurs na prace z zakresu krajo- 
znawstwa. Rozprawa ma być sprawozdaniem 
z wycieczki, odbytej po ziemiach polskich i 
może odnosić się albo do pewnej miejscowości 
polskiej, albo też może obejmować jedną, ewen- 
tualnie kilka dzielnic Polski. W pracy tej na- 
leży uwzględnić przedewszystkiem stosunki: 
gospodarcze, ekonomiczne, narodowościowe, ge- 
ograficzne, etnograficzne, folktor i t. p. i można 
albo jeden z powyższych tematów opracować 
szczegółowo lub kilka ogólnie. Za dwie naj- 
lepsze prace wyznaczono dwie nagrody: I. w 
kwocie 50 kor., IL. w kwocie 25 kor. Prace 
należy nadsylać najlepiej do końea października 
1914 do Akademickiego Koła „Straży Polskiej“ 
w Krakowie (Gołębia 20) w zamkniętej koper- 
cie, a w drugiej kopercie opatrzonej tem sa- 
mem godłem, należy podać imię, nazwisko i 
adres autora. W skład sądu konkursowego wej- 
dzie: profesor Uniwersytetu, reprezentant zarzą- 
du głównego „Straży Polskiej", prezes Akad. 
Koła „Straży Polskiej“, przewodniczący sekcyi 
krajoznawczej A. K. S. P. Bliższych informacyj 
udziela prezydyum Akad. Koła „Straży Pol- 
skiej“ w Krakowie codziennie od godz, 12—1 
i od 6—8. 

— I. Zjazd hygienistów polskich, 
który odbędzie się w dniach 19—22 lipca b. r. 
we Lwowie, poruszy w obradach swoich naj- 
żywotniejsze zagadnienia z dziedziny hygieny 
osobistej i publicznej, celem powzięcia uchwał 
zmierzających do poprawy zdrowotnych stosun- 
ków na ziemiach Polski. Wobee tego pożądany 
jest jak najliczniejszy udział osób w akeyi tej 
interesowanych. 

Według regulaminu Zjazdu ($ 8) komitet 
gospodarczy przyjmuje członków i uczestników 
Zjazdu. Członkiem Zjazdu może być każda oso- 
ba zajmująca się hygieną czy to pod wzglę- 
dem naukowym, czy też praktycznym. Wkładka 
członka wynosi 20 kor., wkładka uczestnika 
10 koron. Wkładki należy przesyłać na ręce 
skarbnika dr. Jana Opieńskiego, Lwów, Jasna 
l. 2. Członkowie Zjazdu otrzymają bezpłatnie 
oprócz wszelkich wydawnictw zjazdowych jeszcze 
pamiętnik Zjazdu, w którym zawarte będą wszy- 
stkie wygłoszone odczyty, oraz przebieg obrad 
Zjazdu. Osoby pragnące wziąć udział w Zjeździe, 
które zaproszenia dotąd nie otrzymały, zecheą 
się odnieść bezpośrednio do komitetu gospodar- 
czego Zjazdu hygienistów polskich, Lwów, Se- 
natorska 5. Prelegenci, którzy zgłosili swoje 
odczyty, zechcą nadesłać w najkrótszym czasie 
tychże streszczenia. Zbiór tych streszezeń, ma- 
jących służyć dla celów informacyjnych ucze- 
stnikom Zjazdu, znajduje się już w druku. 

— Wpisy do lwowskiej szkoły han- 
dlowej Towarzystwa szkoły handlowej 
(ul. Franciszkańska 9, tel. nr. 1191) odbywają 
się do dnia 5 lipca codziennie od godz. 10 — 12 
przed południem, Szkoła obejmuje dwuklasową 
szkołę handlową męską i (osobno) żeńską, ro- 
czny kurs żeński i kurs absolwentek szkół śre- 
dnieh. 


— Ogólny Zjazd adwokatów polskich 
we Lwowie, w dniach 28 i 29 czerwca b. r. 
odbyć się mający, zapowiada się nadzwyczaj po- 
myślnie. Przeszło 30 referatów ściśle zawodo- 
wych o rozwoju i stanie obecnym adwokatury 
polskiej, o godności i etyce zawodowej, o pra- 
wach i obowiązkachfadwokatury, jakoteż tematy 
ogólno-prawne o pochodzeniu prawa, o polskiej 
terminologii prawniczej i t. p. zainteresują nie- 
wątpliwie wszystkich uczestników Zjazdu. Z tre- 
ści nadesłanych tematów okazuje się, że zgła- 
szający je referenci trzymali się ściśle uchwał 
komitetu obszerniejszego co do zasady głównej, 
że referaty jako ściśle zawodowe wykluczać 
mają wszelkie tendencye polityczne i wyzna- 
niowe. Określenie Zjazdu jako polskiego nie ma 
mu nadać charakteru odosabniania się od in- 
nych narodowości, lecz z powodu przebywania 
adwokatów polskiej narodowości w różnych pań- 
stwach europejskich, a nawet amerykańskich 
ma oznaczać Zjazd adwokatów narodowości pol- 
skiej bez ograniczenia na jakąkolwiek przyna- 
leżność państwową. W tym kierunku poszedł 
zresztą komitet organizacyjny za innymi Zja- 
zdami również ściśle zawodowymi jak lekarzy, 
hygienistów, techników, leśników, ekonomistów, 
prawników polskich i t. d. W:adomą jest ró- 
wnież rzeczą, iż 1 adwokaci niemieccy odbywają 
swoje ogólne Zjazdy bez ograniczeń eo do przy- 
należności państwowej. Wśród takich okoliczno- 
ści i warunków powodzenie Zjazdu jest za- 
pewnione i niewątpliwie przedstawiciele władz 
i reprezentacye organizacyj urzędowych za- 
szczycą swoją obecnością uroczyste posiedzenie 
inauguracyjne w niedzielę dnia 28 czerwca b. r. 
o godz. 10 rano w wielkiej sali ratuszowej, 
udzielonej, jak zwykle, z całą uprzejmością przez 
prezydyum miasta na eele Zjazdu. Obrady zja- 
zdowe toczyć się będą w salach muzeum techno- 
logicznego ustąpionych na Zjazd również dzięki 
uprzejmości prezydyum Izby handlowej i prze- 
mysłowej. Prócz adwokatów zgłaszają swój u- 
dział w Zjeździe kandydaci adwokatury, któ- 
rych na równych prawach i obowiązkach z 
adwokatami do udziału w Zjeździe dopuszczono. 
Jest to pewnego rodzaju nowość, jaką komitet 
organizacyjny ze względu na ścisłą łączność w 
pracy, zawodowej w interesie wzajemnego stosun- 
ku obu stron dopuścił. Do uprzejemnienia części 
towarzyskiej Zjazdu przyczynią się niewątpliwie 
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teraw swoje uczestnictwo, a dla których przygo- 
towano na sobotę (27) zebranie towarzyskie na 
niedzielę (28) teatr, „Eros i Psyche*, z Solską, 
a na poniedziałek (29) bankiet w salach Ka- 
syna miejskiego. Tak więc połączenie obrad 
nad sprawami zawodowemi z rozrywkami w 
gronie pań i młodzieży adwokackiej będzie mi- 
lem wspomnieniem dla uczestników Zjazdu. 

— Zniżone bilety powrotne ze Lwowa 
do Stawczan i Lubienia wielkiego, ważne do- 
tąd w niedziele i rzym. katolickie święta tylko 
do pociągu nr. 2119 (odjazd ze Lwowa o go- 
dzinie 2:25 i nr. 2120 powrót do Lwowa o 
godz. 10:20), maja od dnia 5 lipca do 23 sier- 
pnia b. r. ważność w wyż wymienionych dniach 
także do pociągu nr. 2111 (odjazd ze Lwowa 
o godz. 6:55 rano i nr. 2123 przyjazd do 
Lwowa o godz. 11:50 w nocy). 

— Wystawa urządzeń mieszkalnych 
we Lwowie. Myśl urządzenia we Lwowie wy- 
stawy, obejmującej produkeyę wszystkich wybi- 
tniejszych gałęzi naszych rzemiosł artystycznych, 
myśl ta, poruszona i propagowana od pewnego 
czasu przez miejskie Muzeum przemysłowe, 
wchodzi obecnie w fazę blizką urzeczywistnie- 
nia. Sprawa urządzenia takiej wystawy rozwa- 
żana była najpierw niedawno przez zaproszony 
w tym eelu przez Muzeum przemysłowe komi- 
tet, który na podstawie referatu kostosza Mu- 
zeum przemysłowego p. Stronera ułożył w za- 
rysie program projektowanej wystawy. Dnia 12 
b. m. odbyło się w sali wykładowej Muzeum 
zebranie zaproszonych przez komitet przedsta- 
wicieli wszystkich rzemiosł, które w wystawie 
miałyby wziąć udział. Myśl urządzenia wysta- 
wy i program jej zostały przez zebranych je- 
dnomyślnie przyjęte. Uchwalono też jednomyśl- 
nie rozpocząć w najbliższym już czasie prace 
przygotowawcze. 

Wystawa, mająca na celu przedstawienie 
wyrobów pracowni wyłącznie lwowskich, obej- 
mować będzie wszystkie działy rzemiosł arty- 
stycznych, które składają się na urządzenie mie- 
szkań. Odbędzie się ona w roku 1915, w jesie- 
ni, a potrwać może przypuszczalnie do świąt 
Bożego Narodzenia. Korzystając z uprzejmej go- 
ścinności dyrektora Instytutu technologicznego, 
p. Tatarczucha, wystawa będzie mogła odbyć 
się w salach tegoż Instytutu. Prezesem komi- 
tetu wystawowego wybrany został p. Jan Fran- 
ke. Składać się będzie wystawa z szeregu in- 
terieurów zupełnie urządzonych, tak, że każde 
wnętrze okaże zestrojone w stylową całość ma- 
lowanie ścienne, meble, dywany, kilimy, por- 
tyery, firanki, hafty, majoliki i inne szczegóły 
urządzenia. W ten sam sposób wystawione także 
będą, o ile zwłaszcza pracownie nasze otrzy- 
mają zamówienia w tyn kierunku, urządzenia 
biur, sklepów, lub kawiarń. Osobny dział mie- 
ścić będzie wyroby artystyczne, składające się 
na wewnętrzne urządzenie kościoła, sprzęty, na- 
czynia i hafty liturgiczne. Ponadto, obok pokoi 
mieszkalnych, znajdą pomieszczenie kompletuie 
urządzone kuchnie, łazienki, klozety, Tak więc 
w wystawie tej mogą wziąć udział wszystkie 
niemal wybitniejsze działy przemysłu artysty- 
cznego, oraz dużo gałęzi produkujących u nas 
wyroby zwyczajnego użytku. 

Naczelną zasadą programu wystawy jest 
żądanie, ażeby wszystkie wyroby pod względem 
jakości materyału i wykonania były wzorowe, 
w pomyśle zaś okazały zalety estetyczne, Bar- 
dzo pożądane będą wyroby wykonane według 
nowych projektów artystów naszych, zwłaszcza 
te, w których uwydatni się dążenie do wytwo- 
rzenia stylu swojskiego, Drugim postulatem, 
który komitet wystawowy przedstawił jako dy- 
rektywę rzemieślnikom naszym jest, że urzą- 
dzenia i przedmioty w przeważnej części odpo- 
wiadać powinny swą ceną potrzebom i środkom 
średnio zamożnych warstw naszej publiczności. 


— Wiec w sprawie rękodzieła szew- 
skiego, zwołany przez Stowarzyszenie szewców 
i Związek organizacyj narodowych, odbył się 
wczoraj w sali ratuszowej. Przewodniczącym 
obrano posła dr. Głąbińskiego, poczem p. Elja- 
siewicz przedstawił ciężkie położenie szewców. 
P. Florsch omówil stosunek kartelu skór do 
rękodzieła szewskiego, p. Patrowicz zaś refero- 
wał o potrzebie założenia garbarni w Galieyi. 
Po obszernej dyskusyi, w której zabierało głos 
wielu mowceów, uchwalono szereg rezolucyj, W 
sprawie zmiany $ 4 noweli przemysłowej z r. 
1907, oraz zmiany $ 14e wspomnianej ustawy 
w tym duchu, aby na przyszłość jawne i ko- 
mandytowe spółki czy też stowarzyszenia zaro- 
bkowo-gospodarcze mogły wykonywać przemysł 
rękodzielniczy tylko wówczas, jeżeli chociaż je- 
den, ale rzeczywisty ich członek posiada dowód 
uzdolnienia do prowadzenia przemysłu i jeżeli 
zreszią do przedsiębiorstw tych spółek zastoso- 
wane będą wszystkie przepisy, którym podlega 
w swojem przedsiębiorstwie poszczególny ręko- 
dzielnik. 

Wobec tego wiec: „a) zwraca się do czyn- 
ników decydujących, a przedewszystkiem do 
naszej reprezentacyi parlamentarnej i do Mini- 
sterstwa dla Galieyi, z prośbą o energiczną 
obronę społeczeństwa przed wyzyskiem karteli, 
a zwłaszcza karteli skór, b) prosi Wydział kra- 
jowy, Bank przemysłowy oparty o fundusze 
kraju i inne powołane czynniki, aby zainicyo” 
wano wspólnemi siłami przy udziale funduszów 
poblicznych i środków dostarczonych przez 
przedsiębiorców interesowanych w przemyśle 


|skórnym, założenie w kraju wielkiej garbarni 
dla wyrobów wszelkich gatunków skór, aby w 
ten sposób usunąć stratę 20 milionów koron, 
które Galicya płaci rocznie za skóry obeemu 
przemysłowi, c) aby zabezpieczyć dla tej krajo- 
wej garbarni surowiec, winne gminy miast po- 
siadające rzeźnie przyczynić się wspólnemi si- 
łami do zorganizowania handlu surowych skór, 
aby wstrzymać ich wysyłkę za granicę kraju". 

+ Mieczysław Sachorowski. Teatr miej- 
ski we Lwowie stracił wypróbowanego i nie- 
zawodnego przyjaciela; flaga żałobna, powiewa- 
jąca z kopuły naszego przybytku sztuki, obwie- 
ściła spieszącym wczoraj na gościnny występ 
Ireny Solskiej, że zmarł Mieczysław Sacho- 
rowski. 

Wierzyć się nie chciało, że Sachorowski 
przestał tkwić już od rana do wieczora za 
biurkiem w sekretaryacie teatralnym, bo choć 
nauka lekarska wydała już przed kilku miesią- 
cami sąd swój nieodwołalny, wszyscy ci, któ- 
rych z teatrem bodaj luźne łączyły związki. 
czekali dnia, w którym powróci on na opu- 
szezone chwilowo stanowisko, I byłby powrócił, 
gdyby jeno siły pozwoliły zwlec mu się z łoża 
choroby, stanąłby na posterunku cichej, źmu- 
dnej pracy, jak ongi, bo żyć umiał tylko 
w teatrze i teatrzem, w nim zasklepiał się cały 
jego Świat, wszystkie plany i marzenia na 
przyszłość. 

Śmierć przyszła jednak, zabierając czło- 
wieka scenie polskiej tyle niezbędnego. 

Życiorys Sachorowskiego zamknąć można 
w niewielu słowach: Pochodził z rodziny po- 
znańskiej, urodził się w r. 1958. Jako chłopak 
siedmnastoletni wstąpił na scenę i wałęsał się 
wśród bied i nędz rozmaitych scenek wędro- 
wnych od 1870 do 1876 r., kiedy wreszcie 
przybył do Lwowa za dyrekcyi Dobrzańskiego, 
gdzie przygarnięty początkowo jako aktor, za- 
stanowił dyrektora swoją inteligencyą i ob- 
szerną znajomością spraw teatralnych tak, że 
go Dobrzański mianował sekretarzem teatru, 
oddając w młode ręce stanowisko w społeczeń- 
stwie teatralnem bardzo ważne i odpowiedzialne. 
Wytrwał na niem Sachorowski do roku 1886, 
w którym dyrektor Glickson, oceniwszy poży- 
teczność i nadzwyczajną wytrwałość jego pracy, 

powołał go na stanowisko sekretarza teatru 
w Krakowie. Tu pracował do roku 1893, aby 
w tym roku przenieść się z powrotem do 
Lwowa, gdzie już pozostał do śmierci i gdzie 
mu w roku 1906 urządzono naprawdę zasłu- 
żony jubileusz 380-letniej pracy. W dniu tym 
oceniono jej skuteczność i wytrwałość publi- 
cznie, nie szezędząc niestrudzonemu pracowni- 
kowi teatralnemu gorącego uznania. Zachoro- 
wawszy przed rokiem, musiał niemal z rozpa- 
cza odsunąć się od teatru. Wczoraj zamknął 
oczy. 

W ciągu długich lat był najruchliwszym 
tłumaczem sztuk, przeważnie francuskich; do- 
skonale znał fantazye i upodobania publiczno- 
ści, z góry prorokując każdemu widowisku po- 
wodzenie, lub upadek. W kołach aktorskich 
cieszył się powszechną sympatyą i wielkiem 
poważaniem, a skoro w miesiącach letnich 
przybywał z operą i operetką lwowską do Kra- 
kowa, gdzie setki liczył przyjaciół, witano go 
z niezwykłą serdecznością. Był żywą kroniką, 
bibliografią i eneyklopedyą zarazem teatru pol- 
skiego, odpowiadając na każde pytanie całą 
garścią faktów, dat, nazwisk i tytułów sztuk. 
(Tworzył oś, około której za kulisami obracała 
się olbrzymia maszyna teatralna, rzecz zrozu- 
miała też, że Sachorowski, zanim odpowiednio 
nie zżyje się z teatrem jego następca, trudny 
będzie do zastąpienia. 

Kondukt pogrzebowy wyruszy jutro o go- 
dzinie 8 po południu z krypty kościoła 00. Ber- 
nardynów pod teatr, gdzie przemówi dyrektor 
Heller. Zwłoki zasłużonego sekretarza spoczną 
na cmentarzu Łyczakowskim. 

— Popis koncesyouowanej szkoły mu- 
zycznej gry na fortepianie i cytrze p. J. Pawła 
Wygnańskiego odbędzie się w sobotę, dnia 20 
b. m., o godz. pół do 5 po południu w wiel- 
kiej sali „Domu Narodnego". Dochód z popisu 
przeznaczony na pomnik Chopina. 

— Wpisy do prywatnej szkoły im. św. 

Józefa, pozostającej pod protektoratem JE. Naj- 
przewielebniejszego ks. Arcybiskupa dr. Józefa 
Bilezewskiego, odbywaja się na rok szkolny 
1914/15 w kaneelaryi tej szkoły przy ulicy 
Lelewela 1l. 9, od godz. 8—9 rano i od 
12:30—1:80 po poł. 
Otwarcie składnicy pocztowej. 
Z dniem 16 b. m. zaprowadza dyrekcya poczt 
i telegrafów w miejscowości Chlewczany, należącej 
do okręgu doręczeń urzędu pocztowego w Bru- 
ekenthalu, składnieę pocztową z rozszerzonym 
zakresem czynności i służbą doręczeń. Skła- 
dnica ta połączona będzie z urzędem pocztowym 
w Bruckenthalu za pomocą tygodniowo sześcio- 
razowego posłańca pieszego. 

— Wystawa rysunków i modelowania 
uczniów prywatnej szkoły ludowej im. Henryka 
Jordana przy ul. św. Mikołaja 16 I. p. otwarta 
będzie w dniach 18, 19, 20 i 21 b. m., od go- 
dziny 8 rano do godziny 7 wieczorem. 

— Otwarcie żydowskiej hali cmen. 
tarnej. W niedzielę odbyło się na tutejszym 
cmentarzu żydowskim uroczyste otwarcie no- 
wej hali cmentarnej, wybudowanej kosztem b 
prezesa Zboru izraelickiego, p. Horowitza. We- 
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wnętrzne ozdobienie gmachu, zajmującego 600 | Kobieta niezwykłych zalet serca i charakteru, 
metrów kwadratowych, wykonał artysta-malarz 
Wygrzywalski. Kopuła gmachu sięga 29 me- 
trów. Koszta budynku wynoszą przeszło 100.000 
koron. 

— Rada miasta Krakowa odbyła wczo- 
raj pod przewodnietwem swego prezydenta dr. | 
Lea posiedzenie, który podał do wiadomości, że 
p Eustachy Jaxa Chronowski, właściciel „Grand 
Hotelu" w Krakowie i właściciel dóbr, ofiaro- 
wał dla Muzeum Narodowego kilkadziesiąt cen- 
nych obrazów Axentowicza, Kossaka Wojciecha, 
Malczewskiego, Wyczółkowskiego i innych ar- 
tystów, dalej rzeźby, ceramikę, mozaikę, porce 
lany, stare meble stylowe i inne wartościowe 
przedmioty. Rada przyjęła ten wspaniały dar 
oklaskami. Dalej zawiadomił prezydent, że gmi- 
na otrzymała od Rządu 175,000 kor. na czę- 
ściowe oprocentowanie sumy 4,750,000 kor., 
przeznaczonej na budowy celem zapobieżenia 
bezrobociu, oraz subweneyę 100.000 kor. na bu- 
dowę szkół w gminach podmiejskich z funduszu 
na budowę szkół, 

Rada uchwaliła następnie zaciągnąć po- 
życzkę krótkoterminową w kwocie 10 milionów 
koron na 6 pre. na cele inwestycyjne miejskie 
i na budowę nowych linij tramwayowych, 

A Zgubiono: w Parku zabawowym 
złoty zegurek, podwójnie kryty, z grawirowa- 
enemi w kwiaty kopertami i złotym łańcuszkiem; 
pulares,zawierająy 18 koron; chustkę do nosa 
z 11 kor.; dwa banknoty po 20 koron. 

A Zmaleziono: w Parku Kilińskiego 
czarną torebkę, zawierającą pulares z 50 hal. i 
rozmaitymi drobiazgami; książkę pt. „Kwadra- 
tura koła"; w wozach miejskiej kolei elektry- 
cznej: bransoletkę, torebkę damską, książkę do 
nabożeństwa, pakiet zawierający bieliznę dam- 
ską, parę rękawiczek damskich, trzy parasole. 

ZA Nieostrożna jazda. W ulicy Kazi 
mierzowskiej najechał wczoraj woźnica z Win- 
nik Józef Gajewski na Ozyasza Czopa i dotkli- 
wie go potłukł. 

A Samobójstwo kupca. Optyk Józef 
Lind, który przed tygodniem w zamiarze samo- 
bójczym zażył znaczniejszą dozę rtęci z powodu 
przykrych stosunków majątkowych, zmarł już 
w szpitalu powszechnym. 

A Czyja własność? U aresztowanego 
Grzegorza Sidelnika zakwestynowała polieya du- 
ży kosz wraz z dwoma małymi, które Sidelnik 
usiłował sprzedać za 5 koron. 

ZA Awanturniczy kelner, Pani Helena 
Griinbergowa, zamieszkała na Zniesieniu, do- 
niosła wczoraj tutejszej polieyi, że kelner N. 
Verschleisser napadłszy ją w mieszkaniu, ciężko 
pobił, zadając znaczne obrażenia. Awanturni- 
kiem zajmie się policya. 

A Defraudacya w urzędzie poczto- 
wym. Z Mostów Wielkich nadeszła wezoraj 
do tutejszej dyrekcyi poczt i telegrafów w dro- 
dze telegraficznej wiadomość, że zbiegł ztam- 
tąd adjunkt pocztowy Lang, sprzeniewierzywszy 
list pieniężny, zawierający 2.700 koron. 

A Ofiara pijaków. Do handlu śnia- 
dankowego p. Józefa Proksza przy ul. Leona 
Sapiehy przyszli wczoraj w nocy jacyś mężczy- 
źni, a nie otrzymawszy żądanego piwa, gdyż 
sklep już zamykano, pobili dotkliwie jego wła- 
ścicjela, 

A Szukajcie dziecka... Zarobnica kwa 
Iwanosowa wyszedłszy wczoraj po południu z 
15-miesięczną córeczką na błonia pod Kulpar- 
kowem, celem znalezienia t.zw. kwasku na zu- 
pę, pozostawiła tam dziecko pod opieką jakiejś 
nieznanej dziewczyny. Gdy Iwanosowa po ja- 
kimś czasie przyszła znowu na miejsce, gdyż 
pozostawiła ona dziewczynę ze swem dzieckiem, 
już ich nie zastała. Iwanosowa zwróciła się 
przeto do policyi z prośbą 0o wyszukanie jej 
dziecka. 

(AN) Z Izby sądowej. Przed tutejszym 
trybunałem sądu przysięgłych rozpoczęła się 
dziś przed południem rozprawa karna przeciw 
18-letniemu Fustachemu Cybruchowi, odlewa- 
czowi żelaza, o zbrodnię fałszowania monety 
z $ 118 u. k., 19-letniemu Augustowi Ludwi- 
kowi Wojciechowskiemu, odlewaczowi żelaza, 
o współwine w tej zbrodni i 46-letniemu Grze- 
gorzowi Cybruchowi, posługaczowi publiczne- 
mu, ojcu pierwszego oskarżonego, 0 uczestni- 
ctwo w zbrodni fałszowania monet. Eustachy 
Cybruch wyrabia? falsyfikaty 1-koronowe i 
20-halerzowe w pierwszym kwartale b. r. za 
namową Wojciechowskiego, a Grzegorz Cy- 
bruch puszezał falsyfikaty w obieg. Wyrok 
zapadnie po południu. 

(ZX) Pożar. W realności p. Ludwika 
Cieślewicza przy ul. św. Zofii 1. 60 wybuchł 
wczoraj wieczorem pożar, skutkiem zatlenia 
się gontów od iskier, wydobywających się z 
komina. Straż pożarna stłumiła ogień, spalił 


łeczeństwie. W wypadkach z przed pół wieku 
gorliwy brała udział, potem, gdzie tylko losy 
rzuciły jej męża, stawała chętnie do pracy spo- 
łecznej, zniewalające dla siebie serca wszystkich, 
zwłaszcza ubogich, którym zawsze spieszyła z 
dyskretną pomocą; 

w Lipsku, dr. Jerzy Rietschel, tajny radea, 
| profesor praktycznej teologi w tamtejszym Uni- 
wersytecie, w 73 r. życia; 

w Petersburgu, lekarz dr. Stanisław Ka- 
miński, w 64 roku życia. W szerokich kołach 
kolonii polskiej cieszył się znaczną wziętością. 

— Ofiary eksplozji. W Campi koło 
Riwy — jak donoszą z Insbruku — dwu chłopców 
zostało onegdaj zabitych z powodu wybuehu 
pocisku, który znaleźli na polu. 

— Zawieszenie warszawskiego „Kra- 
ju“. Redakcya Kraju rozesłała do swych pre- 
numeratorów następujące pismo: W następstwie 
konfiskaty Nr. 70 Kraju, wydanego nazajurz 
po odrzuceniu przez Radę państwa projektu sa- 
morządu miejskiego w Królestwie Polskiem, i 
wobec pociągnięcia z tego powodu redaktora 
Kraju do odpowiedzialności sądowej, oberpo- 
licmajster warszawski wydał rozporządzenie ode- 
brania świadectw, na mocy których Kraj był 
wydawany i drukowany, Do ezasu wyjaśnie- 
nia sprawy wydawnictwo Kraju zostaje za- 
wieszone. Równocześnie poczynione będą stara- 
nia, aby prenumeratorowie Kraju jak najmniej 
na przerwie tej ucierpieli, 


Ogłoszenie. 


Pod protektoratem JE. Pani Namiestni- 
kowej Wandy Korytowskiej i JW. Pana Wi- 
ceprezydenta Rady szkolnej krajowej dr. 
Ignacego Dembowskiego w niedzielę, dnia 21 
czerwca b. r. na dochód kolonij; wakacyjnych 
i Towarzystw opiekujących się dziatwą, od- 
będzie się uroczystość : 
„Dnia dzieci* 
z następującym programem: 
Zbiórka kartkowa. 
Festyn na placu powystawowym. 
Korso kwiatowe i pochód przedstawia- 
jacy rozwój myśliwstwa w Polsce, w nastę- 
pujących grupach myśli wskich : 
Grupa I. Wyjazd Bogini Diany na łowy. 
Grupa II. Sokolnicy na koniach. 
Grupa MIL Lisowczycy z chartami, 
Grupa IV. Panowie i Panie z biglami. 
Grnpa V. Wozy z myśliwymi, przybra- 
ne kwiatami. 
VI. Sokoli. 
Grupa VII. Powozy prywatne udekoro- 
wane kwiatami. 
Grupa VIII. Automobile dekorowane. 
Pochód myśliwski przeszedłszy o go- 
dzinie pół do 8-ciej ulicami miasta Lwowa, 
uda się na tor wyścigowy, gdzie się odbę- 
dzie z uprzejmym współudziałem 
Pań i Panów wojskowych, 
Konnej drużyny Sokolej, 
Słnchaczów Akademii rolniczej w Du- 
blanach, 
Chóru „Echa“, „Lutni“ i pp. słucha- 
czów Politechniki. 


Polowanie: 


1. Z sokołami na gołębie. 

2. Z ehartami na lisy. 

8. Z biglami na zające. 

4, Z nagonką na łowczą zwierzynę w 
ogóle. 

Pomiędzy przerwami pojedynczych dzia- 
łów łowieckich przygrywać będzie orkiestra 
wojskowa i studentów gimnazyalnych, a chó- 
ry odśpiewają pieśni myśliwskie. 
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Ceny miejsce: Loża na I, trybunie 
na 6 osób 30 koron. Loża na 4 osoby 25 
koron, Wstęp na trybunę i pierwsze miejsca 
5 koron. Wstęp na II. trybunę i drugie miej- 
sca 2 korony. Parkiet 1 korona, Parter 60 
halerzy. Wstęp poza tor 80 halerzy. 

Powozy i automobile udekorowane kwia- 
tami są wolne od opłaty placowego. Niede- 
korony, 


korowane powozy płacą 2 automo- 


bile 4 korony placowego. 


Kronika prowincyonalna. 


$ Uroezyste poświęcenia Domów 
ludowych Towarzystwa „Szkoły ludowej“ w ła- 
nowicach i Muszkałówce, zbudowanych stara- 


się tylko dach. Szkodę obliczono na około | niem borszczowskiego Towarzystwa „Szkoły lu- 
4.000 koron. dewej*, odbyły się dnia 10 b. m. Ceremonii 
— Zmarli: we Lwowie, Adolf Hau-| dokonał ks. Biskup. dr. Bandurski. 


bold, emer. rewident kolei państwowych, w 67 
roku życia; Marcin Majewski, towarzysz sztuki 
drukarskiej, w 61 r. życia; 

w Tarnopolu, Julian Roguski, inżynier, 
weteran 1868 r.; 

w Krakowie, Teresa z Dymidowiczów Wi- 
towska, żona emer. inżyniera kol. państw. Wło- 
dzimierza, ezłonek honorowy btowarzyszenia 
nauczycielek w Krakowie, przeżywszy lat 75. 


$ Egzamin dojrzałości w gimna- 
zyum w Jaśle odbył się w dniach 4 do 8 
czerwca b. r. pod przewodnictwem krajowego 
inspektora p. Stanisława Rzepińskiego. Otrzymali 
świadectwo dojrzałości: w oddziale A.: Bo- 
gdalski Maryan (z odzn.), Garbaczyński Piotr, 
Głowiński Józef (z odzn.), Godzisz Józef, Jórasz 
Franciszeksz (z odzn,), Kiełbasa Stefan, Klimecki 
Tadeu, Lewczeńko Wiktor, Michalewski Stanisław, 
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* Nagowski Dymitr (z odzn.) Samborski Antoni, 


należała do jaśniejszych postaci w naszem spo- | Stilman Leib, Tota Karol, Werbicki Jan, Wró- nych zarysach nasze usiłowania i starania o 


i blewski Tadeusz. W oddziale B. Filipek Stani- 
sław (z odzn.), Kure Witołd, Kurcz Autoni (z 
odzn.), Małek Antoni (z odzn.), Mastalerz Hen- 
ryk, Mercik Waleryan, Michnik Adam (z odzn.), 
Midor Marceli, Rezacz Adam, Smoter Włady- 
sław, Stryczniewiez Feliks, Byrek Jakób, Slisz 
Jan, Warchoł Władysław, Wójcik Stanisław, 
Zuzak Jan, Zwierzycki Józef, Zychiewiez Albin, 
Zychowski Miehał (z odzn.). Nie reprobowano 
żadnego abituryenta, 


Notatki iteracko-antystyezmg, 


nennen 


Z teatru. Wozoraj rozpoczęła na naszej 
seenie szereg gościnnych występów p. Trena 
Solska rolą Lizy Doolitle w „Pygmalionie* B. 
Shawa. 


Artystka rolę tę oddała w sposób mniej 
kanciasty i krzykliwy, niż jej poprzedniczka 
lwowska w tej samej roli, bardziej plastyczny, 
uszlachetniony dużym wdziękiem kobiecości. 
Nie było również takiego gwałtownego prze- 
skoku między dziewczyną z ulicy a damą salo- 
nową; mimo, iż nieokiełznany temperament po- 
został, widać było uszlachetniający wpływ prof. 
Hingginsa, całą tęga mę uczuć, jaką przeżywała 
dzika kwieciarka w pięknych sukniach i ele- 
ganckim salonie, trzymająca na wodzy swój ję- 
zyk pod wpływem wzroku swojego „mistrza*. 
Dopiero na końcu tej sceny biedna Liza „wy- 
pada z roli*, zaczyna pleść niedorzeczności, 
wreszcie na wychodnem, chcąć sobie „ulżyć“, 
klnie wcale nie po salonowemu. 

Scena ta i wogóle cała rola, a przede- 
wszystkiem akt Æ i 5, odtworzone były świe- 
tnie, po mistrzowsku. Solska stworzyła postać 
prawdziwą, szczerą, wyborną. Przyjmowano 
też artystkę owaeyjnymi oklaskami i kwiatami, 
Reszta grających spisywała się dość dobrze — 
szkoda tylko, że chwilami tempo gry było za 
powolne. Zastępca. 


Repertuar teatru miejskiege 
we Lwowie, 


We wtorek, 16, (wznowienie) „Wachlarz 
lady Windermeere", sztuka Oskara Wildea. Go- 
ścinny występ Ireny Solskiej. — We środę, 17 
czerwca, (wznow.) „Aszantka*, komedya Włodz. 
Perzyńskiego. Gościnny występ Ireny Solskiej. — 
We czwartek, 18 czerwea, „Pygmalion*, ko- 
medya B. Shawa. Gościnny występ Ireny Sol- 
skiej. — W piątek, 19 czerwca, po raz pierw- 
szy „Piękna uwodzicielka*, komedya grotesko- 
wa Emila i Arnolda Golza. Gościnny występ 
Ireny Solskiej. — W sobotę, 20 czerwca, „Pię- 
kna uwodzicielka". — W niedzielę, 21 czerwca, 
„Piękna uwodzicielka*. 


Ochrona dzieci. 


(Dokończenie). 


Dzięki czujnemu oku szefa sekcji Ma- 
deyskiego kraj nasz wybił się z usrycia, al- 
bowiem jeden z punktów programu kursu do- 
tyczył urządzeń ochronnych w Galicyi i sta- 
nowiska szkoły względem ruchu ochronnego. 
Referat powierzono nauczycielowi seminaryum 
nauczycielskiego we Lwowie, Waleryanowi 
Sikorskiemu. Referent wywiązał się bardzo 
dobrze z poruczonego mu zadania, pomimo 
krótkości czasu, danego mu do przygotowa- 
nia i zebrania stu kilkudziesięciu obrazów 
świetlnych, które rzecz doskonale illustrowa- 
ły. Prelegent zwrócił słusznie uwagę na zna- 
czenie dla nas Komisyi edukacyjnej, przed- 
stawił w obrazach rozwój budynków i urzą- 
dzeń szkolnych w ostatnim czasie, oraz po- 
dał wiadomość o wszystkich zabiegach, ma- 
jących na celu dobro fizyczne i moralne mło- 
dzieży szkolnej. Pokazał więc ochronki i o- 
gródki froeblowskie, domy opieki Towarzy- 
stwa „Związek rodzicielski*, mówił o świad- 
czeniach miasta Lwowa na rzecz młodzieży 
szkolnej, o korpusach i koloniach wakacyj- 
nych, o najwybitniejszych zakładach sierót 


we Lwowie i Drohowyżu, o zakładach ksz 


Markiewicza w Miejscu Piastowam i w Pa- 
wlikowieach, o zakładach ciemnych i głucho- 
niemych we Lwowie i tych wszystkich in- 
stytucyach, które dostarczyły mu danych, a 
o osobliwie fotografij do sporządzania dyapo- 
zytywów. 

Mogliśmy się pochwalić parkami Jor- 
dana, warstatami studenckimi, a mnogość 
obrazów z życia skautów podniosła wyrazy 
uznania, których nam nie szczędził poprze- 
dni prelegent. Mowca podkreślił z uznaniem 
współdziałanie Rady szkolnej krajowej w ka- 
żdej pracy, podejmowanej dla dobra mło- 
dzieży, oraz uwydatnił zaslugi na tem polu 
i ofiarność ze strony jej Wiceprezydenta dr. 
Dembowskiego. 

Osobny rozdział poświęcił p. Sikorski 
rozwojowi wychowania fizycznego w kraju i 
wyliczał wpływ i zasługi naszego Sokolstwa 
w tym kierunku, 


Wykład dotyczący kraju okazał w ogól- 
, młodzież i przekonał szerokie koła słuchaczy, 
| że nie jesteśmy ostatni. 
| Przydzielony do Ministerstwa obrony 
krajowej kap. Schónowsky von Schónwies, 
mówił o celu i zadaniu wojskowego przygo- 
towania młodzieży i o współdziałaniu na tem 
polu nauczycieli z oficerami. Na zapatrywa- 
nia prelegenta, wypowiedziane w formie wy- 
szukanej, można zgodzić się bez zastrzeżeń, 
gdyż przez wojskowe przygotowanie młodzie- 
ży rozumie on przedewszystkiem rozbudzenie 
samodzielności, zaostrzenie bystrości obser- 
wacyi i zmysłu oryentacyjnego w terenie. 
Nie idzie mu zupełnie o musztrę i „zaba- 
wę w wojsko*, lecz o te wszystkie przymio- 
ty, które właściwie rozwija nasze harcerstwo, 
czyli scouting. Uwiczenie z dwoma oddziała- 
mi uczniów szkół wydziałowych, które dnia 
następnego pod kierunkiem prelegenta przed- 
stawiono za miastem, było ćwiczeniem skau- 
towem w zdobyciu chorągiewki. 

Radca Rządu dr. Hornich, dyrektor „Pe- 
dagogium* wiedeńskiego, przedstawił znacze- 


nie związku pod nazwą „Reichsbund der Ju- 
gendwehren und Knabenhorte Oesterreichs*. 


Związek ten powstał przy okazyi Jubi- 
leuszu 60 -letnich Rządów Naj. Pana pod 
protektoratem Najd. Arcyk. Franciszka Ferdy- 
nanda. Służyć on ma celem ochrony mło- 
dzieży przed moralną i fizyczną dekadency4, 
starać się o skrzepienie sił duchowych i cie- 
lesnych, podnieść zdatność i zdolność woj- 
skową młodzieży, a przedewszystkiem z3- 
szczepić i umoenić w niej nastrój austryacki 
i przywiązanie do Najw, Doniu panującego bez 
naruszenia uczuć narodowych. Od 1 stycznia 
1914 wychodzi miesięcznik p. t. „Mitteilun- 
gen des k. k. Reichsbundes der Jugend- 
wehren und Knabenhorte Osterreichs*, który 
informuje dokładnie o postępach prae „Zwią- 
zku”. 

Trzeci i ostatni tydzień kursu miał 
przewaźnie zabarwienie wojskowe; przeja- 
wiło się to nietylko w końcowych wykła- 
dach, ale także w wycieczkach na pole bi- 
twy pod Aspern i Lobau, gdzie pułkownik 
sztabu generalnego miał szczegółowy i bar- 
wny wykład o stoczonej walce; do Akademii 
wojskowej w Módlingu, w której uczestnicy 
zwiedzili wspaniałe urządzenia, środki nauko- 
we, oraz prace akademików w salach rysun- 
kowych i w polu, a wreszcie do Muzeum wo- 
jennego „Heeresmuseum* w arsenale i na 
pole lotnicze w Wiener - Neustadt. 

Urzędowe zakończenie kursu odbyło się 
w St. Pölten, gdzie uczestnicy zwiedzili wię- 
zienie dla młodocianych przestępców w sa- 
dzie obwodowym, przypatrywali się ich zaję- 


I 
ciom praktycznym, oraz nauce w klasie, | 
którą prowadzi dochodzący nauczyciel w 6- | 
godzinach tygodniowo. Więzienia austryackie | 
posiadają osobną dość obszerna czytankę wię- 
zienną, na podstawie której odbywa się 
nauka. U nas brak takiego podręcznika do- 
tychczas. Z St. Pólten urządziło Minister- 
stwo oświaty dla frekwentantów kursu wy- 
cieczkę towarzyską do Maria Zell, znanego 
miejsca odpustego, dokąd od lat dwu prowa- 
dzi elektryczna kolej krajowa wśród bardzo 
pięknej górskiej przyrody. 

Na ogół wziąwszy, kurs powyższy obu- 
dził wielkie zainteresowanie wśród uczestni- 
ków i okazał się wprost niezbędną organiza- 
cyą dla spopularyzowania idei o ochronie 
młodzieży, które stać się musi pierwszorzę- 
dnem zadaniem nauczycielstwa i szkoły, jako 
instytucy| wychowawczej. W seminaryach 
nauczycielskich brak czasu na omówienie 
wielu ważnych problemów wychowawczych, 
a powtóre młodzież seminaryalna nie jest 
jeszcze dość dojrzałą do zrozumienia wszyst- = 
kich zadań praktycznych, które na nią czeka- 
ją. Jedyną drogą prowadzącą do celu jest 
więc pouczenie doświadczonych nauczycieli i 
nauczycielek i przedstawienie im dróg i środ- 
ków wiodących do skutecznego rozwiązania 
tej doniosłej kwestyi. W pierwszym atoli - 
rzędzie winny nadzorcze organy szkolne, t. j. 
inspektorowie szkolni okręgowi zaznajomić 
się wszechstronnie z tendencyami i środkami 
ochrony młodzieży, aby ideę tę ciągle mogli 
szerzyć i rozwijać wśród nauczycielstwa 1 
stosunków, w których działają. W interesie 
więc kraju leżałoby zorganizowanie podobne- 
go kursu u nas, w pierwszej linii dla inspe- 
ktorów szkolnych i przeprowadzenie dysku- 
syi na materyale, który jest nam dostępny: 

a który różni się bardzo od stosunków wiel- 
komiejskich i zasobów ludności zamożniej- 
szej, a wskutek tego i ofiarniejszej na cele | 
powszechnej natury. Spodziewać się należy; ` 
że kraj nasz mający w Ministerstwie oświa” 

ty życzliwego orędownika w osobie szefa sek” 

cyi p. Madejskiego dozna pod tym względem 
skutecznej opieki i nadal. 


| zad 


Sprawa Bispinga, 


O ostatnim dniu rozprawy pisze Kurye 
Warszawski : 


Natłoczona była wczoraj sala pierwsze” 


go wydziału sądn okręgowego o godzinie 


m EK > 


po południu, wyznaczonej na ogłoszenie re- 
zolucyi. 

Nastrój, jak zawsze, podniecony, wśród 
obecnych panuje silne zdenerwowanie, krzy- 


zuja się przewidywania i horoskopy. 

Stawili się wszyscy czterej obrońcy. 
nym zabójstwa w uniesieniu i fałszu weksli, 
postanowił skazać Jana Bispinga według 
rot aresztanekich. 

Sześć blankietów wekslowych, po pięć- 


Palestra i świat sadowniczy są repre- 
zentowane bardzo licznie. 

O godzinie 4 minut 15 wprowadzają o- 
skarżonego. Ubrany, jak od początku roz- 
praw, w czarny surdut; ma na twarzy wy- 
pieki; pozornie wywiera wrażenie człowieka 
bardzo spokojnego. Jedynie, prawie nieu- 
stanne zmrużanie powiek znamionuje bardzo 
silne zdenerwowanie. Wyglada bardzo le, 
w porównaniu z pierwszym dniem rozpraw, 
łatwo dostrzedz znaczną różnicę. W ciagu 
kilku ostatnich posiedzeń dość często prosił 
sąd o przerwę. Lodsądny cierpi na ataki żół- 
ciowe, połączone z dotkliwymi bólami. 

O godzinie 4 min. 20 rozlega się dźwięk 
dzwonka elektrycznego. Po chwili sędziowie, 
prokurator i sekretarz zajmują swoje miejsca. 

Przewodniczący wedlug zwykłej 
formy odczytuje rezolucyę. 

Sąd, po rozpatrzenin sprawy szlachcica 
gub. grodzieńskiej, Jana Bispinga, ordynata 
na Massalanach, oskarżonego o dokonanie 
morderstwa z premedytacyą, w celach zysku, 
na osobie Władysława ks. Druekiego-liube- 
ckiego, w parku teresińskim dnia 21 kwie- 
tnia, o slałszowanie sześciu weksli na na- 
zwisko tegoż księcia, każdy na sumę pięć- 
dziesięciu tysięcy rubli, nareszcie o wsypa- 
nie dnia 31 czerwca 1912 r. strychniny do 
herbaty Wł. ks. Druckiego-Lubeckiego, ce- 
lem pozbawienia go życia — odrzucił oskar- 
żenie z premedytacyą, jak również o usiło- 
cz. 2 art. 1455 i p. 5 art. 1692, na pozba- 
wienie szczególuych praw i przywilejów, 
dziesiąt tysięcy każdy, z podpisem Władysła- 

wa ks. Druckiego-Lubeckiego, jako uznane za 


wanie otrucia — natomiast, uznając go win- 
praw do majątku szlacheckiego i cztery lata 
fałszywe, sąd postanawia zniszczyć. 


Kosztami sadowymi obciążyć oskarżo- 
nego, w razie zaś jego nieodpowiedzialności 
finansowej, zaliczyć je na rachunek skarbu. 

„ Wyrok, po uprawomocnienin, przedsta- 
w'e do najwyższego zatwierdzenia. 
| Usłyszawszy skazująca tendencyę rezo- 
lucyj, podsądny zbladł straszliwie, zbielały 
Mu usta, ale w dalszym ciągu panował nad 
Sobą. 

Gdy przewodniczący skończył czytanie, 
zabiera głos obrońca Papieski: 

. _— Pobyt w więzieniu już od czternastu 
miesięcy bardzo nadwątlił zdrewie p. Bispin- 
5a. Jego sytuacya rodzinna i majątkowa sta- 
Nowezo wyłącza możliwość, aby wymknął się 
on wymiarowi sprawiedliwości, obrona więc 
Prosi sąd o wypuszczenie go na wolność za 
kaucya, w wysokości, którą sąd uzna za wła- 
Seiwa, 

m Przewodniczący zamienia kilka wy- 
àzów z członkami sądu i niezwłocznie wy- 
Slaszą rezolucyę : 

ua o" AE że EO eh 
th ę, połączoną z pozbawieniem szezegól- 
SM praw, i ponieważ pozostawienie go na 
wolnej stopie mogłoby okazać się szkodłi- 
Gr dla następnych dochodzeń sądowych — 
r okręgowy postanawia zatrzymać go nadal 

więzienin bezwarunkowo. 

— Rozprawy zamknięte — rze- 
wodnicząc, 77 zamknięt kończy prze 

S 
chodzi THa 
obrońca p 


zany w otoczeniu konwoju prze- 
izby więżniów. Udaje się do niego 
«pieski. 
trud ISping uległ wielkiej depresyi — z 
"=P Wydobywa wyrazy. 
AR rosi, aby żone jego powiadomiono o 
yroku ostrożnie i uspokajano. 
= ięc skazanym 
fałsz — mówi — ” 
pu Zapytuje, czy decyzyi sądu co do wy- 
szczenia Na wolność za k 
zaskarżyć. 
to Obrolica wyjaśnia, że przysługuje oskar- 
Demu regres do Izby sądowej 
U z: ù x 
ba chwilę Starszy konwojowy mówi, że 
+ już przyjechała, możeby jednak zacze- 
4 kwadrans, bo na podwórzu zgromadzi- 
Się mnóstwo ciekawych. 
Wszystko jedno! — brzmi odpo- 


ZA 
a no, trudno, 


zabójstwo i 


aucyą nie można 


weta 
kać 5 
b 
Wiedź. 

dwa p iebawem Bisping wsiada, a za nim 
zakniąj owych, do tego samego landa 
ziega Ptego, które przywoziło go na dwa- 
siad n o posiedzeń, Koło stangreta u- 
ra BŁ, straży i lando ruszyło z po- 

N. O więzienia śledczego. h 
"NA podwórzu istotnie zebrało się wielu 


ciekaw 
yeh — to samo omachem sa- 
Owyn, przed o Š [z 


Art. 1455, któr d 
A F y sąd okręgowy zasto- 
a~ do ordynata Jana Bisin, e 
Mia zabójstwo „bez z góry powziętego za- 
r ATU, ale w uniesieniu i zapalczywości, ka- 
4 robót ciężkich od lat 4 do 12, bądź. rot 
resztanckich od 4 do 5 lat. jc" 


g. 


5 


Wysokość kary jest normowana, mię- 
dzy innemi, w stosunku do tego, jaki czas 
dzielił impuls od spełnienia czynu występne- 
go, bądź też wskutek jakich nastąpił on po- 
budek, czy obelg lub obrazy czynnej. 

P. 5 art. 1692 przewiduje roty are-| 
sztanekie od roku do półtora za fałsz wekslu, 
zwykłego. 

Pozbawienie prawa do „majątku szla-' 
checkiego*, czyli, jak w tym razie, ordyna- | 
cyi, pozostaje w łączności z pozbawieniem | 
szczególnych praw i przywilejów, a więe 
przedewszystkiem szlachectwa, ordynacyn zaś | 
jest przywilejem, który otrzymać może tylko ! 
szlachcic. | 

W następstwie tego wyroku, ordynacya 
przeszłaby na syna Jana Bispinga, który u- 
rodził się już po uwięzieniu ojca, dnia 1 sty- 
cznia r. b. 

Jak się dowiadujemy, władza prokura- 
torska nie zamierza protestować przeciw wy- 
rokowi, obrona zaś zakłada apelacyę do Izby 
sądowej. Przedtem jednak obrona ma zwró- 
cić się do [zby ze skargą na decyzyę odmo- 
wną sądu okręgowego co do wypuszczenia 
skazanego na wolność za kancja. 


U 


* 


Warszawski Kuryer Poranny pisze: 
Przez czas trwania procesu staraliśmy się za- 
chować możliwą bezstronność sprawozdawczą 
i dlatego też wstrzymywaliśmy się od wszel- 
kich wniosków przedwczesnych, od wszelkich 
uwag subjektywnych. Teraz jednak, kiedy 
sprawiedliwości stało się już zadość, niechaj 
wolno będzie sprawozdawcyj powiedzieć parę 
słów od siebie. Śledztwo sądowe nie potra- 
fiło rozwiać tych wszystkich wątpliwości, ja- 
kie pozwoliliśmy sobie w tem miejscu za- 
znaczyć po wysłuchaniu aktu oskarżenia. Ani 
świadkowie, zionący niezrozumiałą nienawi- 
ścią do oskarżonego, ani eksperci, zasiadają- 
cy samozwańczo na fotelu prokuratorskim, 
ani rodzina zabiiego, nie mająca odwagi ja- 
wnego oskarżenia, ani wreszcie wymowa pa- 
na prokuratora nie zdołały wydobyć na świa- 
tło dzienne jasnego, wyraźnego, zrozumiałe- 
go dla wszystkich motywu przestępstw. do- 
konanych, jak się przekonywamy z wyroku, 
przez ordynata Bispinga. Nie wątpimy, że 
wyrok ten, wykończony w formie ostatecz- 
nej, motyw taki nam ukaże. A kiedy sprawa 
przejdzie do drugiej instancyi, miejmy na- 
dzieję, że tam śledztwo sądowe ciemności 
rozświetli lub też nagromadzone w duszy 
bezstronnych słuchaczy wątpliwości w myśl 
wskazań humanitarnych rozwiąże na korzyść 
oskarżonego. 

* 

W warszawskim Gońcu Porannym czy- 
tamy: „Obrona wniosła, aby sąd, wobec za- 
padłego wyroku, wypuścił ordynata na wol- 
ność za kaucyą lub poręczeniem; obrona de- 
klaruje złożenie 100.000 rubli w gotowiżnie 
i poręczenie Henryka hrabiego Potockiego, 
b. posła do Rady państwa, całym jego ma- 
jątkiem*. 

Jak już wiemy, sąd propozycyę obrony 
odrzucił, Co wywołało powszechnie bardzo 
przygnębiające wrażenie. 

Ten sam dziennik pisze: „Przedwczoraj, 
w przeddzień wyroku, grupa osób ze sfery 
arystokracyi wystosowała pod adresem ordy- 
nata Bispinga list, w którym, wyrażając mu 
ubolewanie z powodu ciężkich chwil, jakie 
przeżywa, zapewnia go, że bez względu na 
wszystko, €0 zaszło i co zajść może, w jej 
oczach ordynat pozostaje człowiekiem nieska- 
zitelnym, ofiarą fatalnych okoliczności“. 

Kiedy spełnią się słowa przekonanego 
o niewinności ordynata Bispinga, obrońcy 
Papieskiego: „Pan Bóg nie rychliwy, ale 
sprawiedliwy“ — Bóg jeden wie tylko. ... 


OSTATNIA POCZTA. 


C W gmachu sejmowym obradował 
wczoraj popołndniu komitet, wybrany w 
zeszłyn: tygodniu przez prezydya polskich 
klubów sejmowych, nad sprawą organi- 
zacyi Rady narodowej i jej regula- 
minu. Obeeni byli posłowie: JE. dr. Głą- 
biński, dr. German, JE. bar. Konopka, Ke- 
dzior i JE. Stanisław br. Stadnicki. Szósty 
członek komitetu JE. Abrahamowicz z powo- 
du wyjazdu do kąpiel, był nieobecny. Obra- 
dom przewodniczył JE. dr. Gląbiński, który 
przedstawił komitetowi projekt nowego re- 
gulaminu Rady narodowej. Obrady były pou- 
fne. Postanowiono wkońcu przedłożony pro- 
jekt regulaminu wydrukować I rozesłać wszyst- 
kim członkom prezydyów polskich klubów 
sejmowych. 

Obecnie zwołane ma być posiedzenie 
prezydyów polskich klubów sejmowych. któ- 
re zadecyduje o przyjęciu projektu nowego 
regulaminu Rady narodowej. 


= Z Pragi donoszą: Wezoraj w pałacu 
hr. Nostitza odbyły się narady zastęp- 
ców obu narodów zamieszkujących Cze- 
chy, przy współudziale zastępców obu partyj 


wielkiej własności. Obrady zaraz z początku 
uznano za ściśle poufne. 

= (0pozycya węgierska postano- 
wiła odtąd regularnie uczęszczać na posie- 


| dzenia Izby. 


= f powodu katastrofy, której oliarą 
padł balon wojskowy „Aeppelin nr. X.*, dzien- 
niki niemieckie domagają się, aby zaprzesta- 
no budowy tego rodzaju balonów, ponieważ 
kosztują one zbyt dużo, a okazało się, chyba 
dość dowodnie, że system Zeppelina 
jest wadliwy. 

Angielsko-niemiecka umo- 
wa w sprawie kolei bagdadzkiej została 
wczoraj w Londynie podpisana przez sir 
Greya i ambasadora niemieckiego w imieniu 
obu rządów. 

Francuskie ministerstwo 
wojny w najbliższym czasie ma wnieść do 
Izby deputowanych przedłożenie w sprawie 
zaostrzenia postanowień ustawy o _ szpie- 
gostwie. 

Dzisiejsza dyskusya w Izbie deputowa- 
nych, zdaje się, bedzie bardzo ożywiona, 
gdyż już wczoraj Jaurćs w swoim organie 
zapowiedział wojnę przeciwko gabinetowi Vi- 
vianiego. 

W Petersburgu potwierdzają wiadomość, 
że ambasador rossyjski w Paryżu, Tzwolski 
otrzymał zlecenie wywierania nacisku na rząd 
francuski celem utrzymania trzyletniej służby 
wojskowej. 

= Po zjeździe w Constanzy ru- 
muński Adcverul zamieścił nadzwyczaj gwał- 
towny artykuł przeciwko pobytowi cara Mi- 
kołaja Il. w Rumunii i oświadezył, że car 
jest wprawdzie gościem króla rumuńskiego, 
ale Rumunia nia mogła go uważać za swego 
gościa, ponieważ jest wnukiem tego cara, 
który zabrał Rumunii Besarabię. 

Riecz przestrzega przed wyciąganiem 
zbyt daleko idących konsekwencyj ze zjazdu 
w Oonstanzy. Rumunia — pisze ten dziennik — 
nie otrzymawszy, czego żąda, a czego Rossya 
dać jej nie może — powróci znowu do poli- 
tyki trójprzymierza. 

— Koło polskie wniosło w Dumie 
rossyjskiej interpelacyę nagłą z powodu 
prześladowania języka polskiego w Chełm- 
szczyźnie. Powołuje się ona na znaną spra- 
wę Towarzystwa współdzielczego „Pomoc“ 
w Chełmie. 

= Skupczyna serbska po przyję- 
ciu w ostatniem czytaniu nadzwyczajnych kre- 
dytów w kwocie 122,800.000 dinarów zosta- 
ła wczoraj odroczona do 20 b. m. Odrocze» 
nie zamiast zamknięcia nastąpiło z powodu 
napreżenia stosunków między Grecyą a Tur- 
cya. W kołach rządowych sądzą, że zatarg 
będzie pokojowo załatwiony. 
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FLA GAZETY LWOWSKIEJ 


Kraków, 16 czerwca. (Tel. pr.) W dal- 
szym ciągu rozprawy o zbrodnię skrytobój- 
czego morderstwa, dokonanego na Feliksie 
Brotoniu przesłuchiwano dziś oskarżonych 
Jana i Franciszka Solarzów, którzy do zbro- 
dni przyznali się i zeznali, że do zbrodni 
nakłoniła, ich żona zamordowanego, Kata- 
rzyna. Przesłuchano następnie Brotoniową, 
która wypiera się zarzuconego jej udziału w 
zbrodni. Odczytano listy oskarżonych, przy- 
chwycone w każni, przy pomocy których u- 
siłowali porozumieć się co do jednakowego 
zeznawanie. Oskarżeni do pisania tych listów 
nie przyznają się. 


Prognoza na jutro. 


Wiedeń, 16 czerwca. Stan powietrza na 
17 czerwca. Galicya Wschodnia: Zmien- 
nie, pochmurno, skłonność do burzy, nieco 
chłodniej, lokalny wiatr, stan utrzymuje się 
nadal czas dłuższy. 

Galicya zachodnia: Przeważnie 
pochmurno, czasem dźdżysto, ciepło, lokalny 
wiatr, stan pogody utrzymuje się nadal czas 
dłuższy. 


Sprawa Bispinga. 


Warszawa, 16 czerwca (Tel. pryw.). 
Wobec odmowy sądu okręgowego co do uwol- 
nienia Bispinga za kaueya, wnieśli adwokaci 
skargę incydentalną do Izby sadowej. — 
W skardze powołują się na wysokość kaucji 
i poręczenie ze strony hr. Potockiego. Skarga 
ta rozpatrywana będzie niezależnie od skargi 
apelacyjnej w najbliższym czasie, 

Członek sądu okręgowego, Gawryłow, 
założył votum separatum, przeciw wyrokowi, 
ponieważ — jego zdaniem — Bisping winien 
jest morderstwa z premedytacyą. 


Kijów. 16 czerwca. (Tel. pryw.), Po- 
wstał projekt podziału gubernii kijowskiej na 
2 części, na gubernię kijowską i humańską. 
Do tej ostatniej ma być przyłączony powiat 
czerkaski. 

Odessa, 16 czerwea. Car i carowa Z 
dziećmi przybyli tu wczoraj. 


Odessa, 16 czerwca. Car z carową i 
dziećmi wyjechali do Kiszyniowa. 

Petersburg, 16 czerwca. (Tel. pryw.) 
Komisya budżetowa uchwaliła projekt w przed- 
miocie organizaeyi sądownietwa w Chełm- 
szczyźnie. (0d roku 1914 mają być tam wpro- 
wadzone sądy przysięgłych, będą utworzone 
również nowe sądy gminne i trzy zjazdy sę- 
dziów pokoju. 


Kongres prasy w Kopenhadze. 


Kopenhaga, 16 czerwca. Na cześć kon- 
gresu prasy wydali królestwo duńscy soirće 
na 340 nakryć. Król i królowa prowadzili 
ożywioną rozmowę z delegatami z rozmaitych 
krajów. 

Kopenhaga, 16 czerwca. Wczoraj przed- 
sięwzieli uczestnicy międzynarodowego kon- 
gresu prasy wycieczkę do Helsingör i zwie- 
dzali zamek Kronberg. 

Podczas przyjęcia w pałacu królewskim 
rozmawiał król z prez. Singerem, któremu 
nadał wysoki order. W rozmowie tej dowia- 
dywał się król o stanie zdrowia Najj. Pana, 
Cesarza Franciszka Józefa. 


Rzym, 16 czerwca. W Anconie, Ra- 

wennie, Forli i Cabriano pracę znów pod- 
jęto. 
: Paryż, 16 czerwca. Rząd oświadczy w 
swej deklaracyi jasno, że nowy gabinet bę- 
dzie uprawiał przy pomocy lewicy politykę 
lewicy. Dalej ministerstwo prowadzić będzie 
zdecydowaną politykę świecką. Do budżetu 
na r. 1914 przyjęty będzie projekt ustawy, 
uchwalonej w ostatniej sesyi przez Izbę de- 
putowanych o powszechnym podatku docho- 
dowym, do budżetu zaś na 1915 podatek 
progresywny od nabytego majątku. Pożyczka 
będzie w najkrótszym czasie zrealizowana. 
W ustępie o polityce zagranicznej wskaże 
rząd w swej deklaracyi na coraz ściślejszy 
sojusz z Rossya i coraz silniejszą przyjażń 
z Anglią, jako na podstawę polityki zagra- 
nicznej Francji. 

Londyn, 16 czerwca. W Izbie lordów 
tajny podkomorzy lord Crewe oznajmił, że 
rząd proponuje przedsięwzięcie II. czytania 
bilu o homerule w dniu 80 b. m., oraz, że 
spodziewa się, iż będzie mógł w przyszłym 
tygodniu wnieść w Izbie lordów bil eo do 
zmiany biła o homerulu. tak, iż opozycya 
będzie miała dość czasu, aby poznać bil 
nowy. 

Londyn, 16 czerwca. Izba gmin przy- 
jęła w II. czytaniu bil o pluralnem głoso- 
waniu 320 przeciw 44 głosom. 

Nowy Jork, 16 czerwca. W budynku 
włoskiego konsulatu i włoskiej Kasy oszezę- 
dności znaleziono bombę, której wybuch mógł 
był, zdaniem policyi, wyrządzić ogromną 
szkodę. Widocznie przygotowywany był za- 
mach. 

Londyn, 16 czerwca. Ambasadorowie 
Austro-Węgier, Francyi i Rossyi odwiedzili 
wczoraj Greya. 


Sprawy bałkańskie. 


Durazzo, 16 czerwca. Powstańcy 
zostali na całej linii odparci i po- 
nieśli olbrzymie straty. j À 

Durazzo, 16 czerwca. Austro-węgierski 
admirał wysłał na lad marynarzy celem o- 
chrony poselstwa niemisekiego i domu mię- 
dzynarodowej komisyi kontrolnej. 

,, Durazzo, 16 czerwca. (Depesza z 15,6 
spóźniona). Liezny hufiec powstańców urzą- 
dził w nocy nagły napad na miasto i wtar- 
gnął na przedmieścia. Przyszło do zaciętej 
walki; dzięki interweneyi artyleryi atak od- 
parto, Walka trwa dalej. Książę znajduje się 
na linii bojowej. 

Rzym, 16 czerwca. Do Ag. Stefaniego 
donoszą z San Giovanni di Medui: Wczoraj o 
5 po poł. wyruszyło 1.500 Malissorów do 
Durazzo. 

Paryż, 16 czerwca. Krążownik „Edgar 
Quinet“ otrzymał rozkaz odpłynięcia na wo- 
dy albańskie. 

Paryż, 16 czerwca. Półurzędowo dono- 
szą, że ministerstwo spraw zagranicznych po- 
leciło francuskiemu posłowi w Atenach, aby 
doradzał greekiemu rządowi umiarkowanie, 
ambasadorowi francuskiemu zaś w Konstan- 
tynopolu poleciło wezwać rząd turecki, aby 
odpowiedział na notę grecką. ać 4, 

Ateny, 16 czerwca. Rada ministrów 
rozpatrywała wezoraj po południu depesze 
nadeszłe z Małej Azyi, donoszące 0 prześla- 
dowaniu Greków, które — według tych do- 
niesień — zamiast ustać, jeszcze się Zwię” 
ksza. Podczas pobytu tureckiego ministra 
Talaata beya w Małej Azyi, prześladowanie 
i gnębienie Greków nie uległo zmianie. Od- 
powiedź Porty na notę grecką jeszcze nie 
nadeszła. Położenie jest nadal poważne. 


m ZZ Z 


Odpowiedzialny redaktor: 
ADAM KRECHOWIECKI. 


NADESŁANE. 


ZMIANA MIESZKANIA. 
Zakład dentystyczny prof. Uniw. 


ilwowskiego 


Dr. Teodora BOHOSIEWICZA 


znajduje się obecnie 


przy ul. 3-go Maja 1l. 12 


„„Renesance''. 


w domu 


Lecznice Maryówka pod Lwowem 


otwieram z dniem 1 maja. 
Wyjaśnienia i prospekta pocztą i ustnie do 1 maja, 
Lwów Asnyka 5; od 1 maja Lwów 14 Maryówka lub 
ustnie od 1 maja w poniedziałki, srody i piątki od 
3-4 po południu, Lwów Asnyka 6. 
Dr. Józef Zakrzewski. 


CENNIK 
IZBY HANDLOWEJ I PRZEMYSŁOWEJ, 


Lwów, dnia 16 czerwca 1914. 
Waluta koronowa 


płacą  żadsją 
X. Axcyc za gziazę. 
(beż kuponu bieżącego) 
Banku hip. galie. po 200 mł. w.a.  685—  64%— 
Banku galie. dla handlu i przem. 
po 200 zł, . . . . . . 360-—  368— 
Kolei Lwów-Czerniowce-Jassy po 
200 zł. w. a w srebrze 4J4—  B0d— 


Fabryki wagonów w Sanoku po 
500 Koron s, e « « s « —— = 
If, Listy zastawne za 100 koron, 
{boz kuponu bieżącego) 
Banku hip. gal, 5 pr. w. a wylo- 
sowa? z 10 pr. prem. . à 
Banku hip. gal, 4*/, pr. w. 2. log 


m 50 1. Doa oC 89:30 90:— 

Banku hip. gal. 4 pre. w a. los 
GA a au e ANM - 82:30 83:— 
Banku kraj. 4t pr. w.«. los w5l 1. 89:70 90:40 
Banku kraj. 4 pr. w. a. los w 57 !. 84-80 85:50 
Banku gal. ziem. kred, 4*/4 pr. 60 1. 90:50 91:20 

Banku gal. dla handlu i przem 
w Krakowie 47/, pr. 60 l., 8950 9020 
Zemoalny Bank hipoteczny Lwów . zz 90:— 

*) Tow. sredyt. galie. ziem, ż pr 
(pierwsza emieya) . . | 94:— 9470 

Tuer. kredyt. zal ziem, è pro, ioe 
PASY! aa a i a A 86:30 87:— 

U uw, kredyś gəl mien. 4 pr 
Wn crea - o 5 6 81:50 82:26 
Tow, Xrsó. gal, siewu 4;, los. 52 L 88:40 89:10 

X5, Obligi za 100 koron. 
(bez kuponu bieżącego) 

Głelic. fund. propin, & pr. > a 98:20 98:90 
Komun. Banku kraj. 43/, pr. (3 sm.) 88:70 89-40 
Komun. Banku kraj. 4 pr. (4 em.) 80:80 81:50 
Kolej, lokal. Banku kraj. å pi, 80:80 81:50 
Dożseaki kralowej á pr. z z. 1593 81:50 82:20 
j > kpr. z x, 1903 79:80 80:50 
U, mata Lwowa $ pro, - 80:20 —— 
= a JOKE 79:66 80-30 
A M a a 6 79:80 80:50 
a Krakowa o. a i 80:30 81 — 

TĘ. ikonańy. 
Dukat cesaraki . a o : ; 1135 11:47 
30 frankówka, 1 a. * 19:05 19:18 
100 rubli roszyjskie srebrnych . 252'—  2538— 
100 , a papierowych 25150 253 — 
100 warsh miemiaskick a «o 11780  118:20 


OCHA 


3) Kupony opłsaają *ły'j. podatek reniovy. 
«) Kupony opžacają 2%), podatek rentowy. 


Licytacye. 


L. cz. E. 55/18 (10119 3—3) 
Edykt licytacyjny, 

Dnia 25 czerwca 1914 o godzinie 10 
przed połndniem w sądzie niżej wymienionym 
w biurze Nr. 5 odbędzie się livytecya real- 
ności objętej lwh, 859 gm. kat. Ostapie wraz 
z przynależnościami, s ładającemi się z ogro- 
dzenia i zasiewu. 

Nieruchomość wystawiona na lieytacyę 
jest oceniona na 9180 kor., przynależności 
zaś na 50 kor. 

Najniższa cana wynosi 6120 kor, po 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku, 

0. k. Sąd powiatowy, Oddz at IT. 

Grzymałów, dnia 20 maja 1914. 


(10195 2—2 
Ogłoszenie licytacyl. 

Przy e. k. Zarządzie salinarnym w Bo- 
chni będzie wykonaną część budowlana urzą- 
dzenia wyciągowego (Budynku szybowego i 
hali maszyn) na szybie „Campi“ oraz þu- 
dynku szybowego na szybie „Trinitatis“. 

Celem zabezpieczenia tych budów, któ- 
re oddane będą w drodze ogólnego przetargu 
do wykonania jednemu z koncesyonowanych 
budowniczych, rozpisuje się niniejszem pu- 
bliezną rozprawę ofertową. 

Cała budowa ma być przeprowadzoną 
w latach 1914 i 1915 z terminem wykoń- 


L. 1772/14 


Biura 


Sokołowskiego 


z ul. Jagiellońskiej 8 


przeniesione 


zostały na ul. 


Trzeciego 


dnia 13 czerwca 1914, 


A. Ogólny dług państwa. płacą żądają 
Jednolity dług pańswa w banknot, 
maj-listopad . . . .P2ZENEGNI578E35) 
styczeń-lipiee. . . . . . . . 81:10 81:30 
jsdnolity dług państwa w srebrze 
luty-sierpień . . . . + . Ż. 84400 8460 
kwiecieh-październik +. « „ (8450 8470 
„ mr. 1860 po 500 zł, w. a. % pre. 1633*— 1673:— 
» =» 1860 po 100zł. 4 pre. . . A25— 435— 
s =» 1864 po 100zł. . . . . 675:— 695— 
=- n 1864 po bO dł. , . « . a 330— 340— 


B. Plug państwa (wszystkich w Radzie państwa 
raprezentowanych krajów koronnych). 


Austr, renta złota wolna od podatku 


za 109 zł. 4 pr.. . : |. . . 10050 10070 
Anstr. ronta w wal. kor. wolna cd 

podatku 4 pr- „ 81:60 8180 

C. Ohligzesu kelajowe, 

Kol. Areyks. Albrechta za 160 zł. å pr. 8475 85:75 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. 102:60 103:60 
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za 

100 zł. 594 or. . . . . „. . . 106—  10%— 
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mè- 

(ostempi. akcyej, . . . . . . 84:50 8555 
Kol. Areyzs. Rudolfa w waj. koron, 

wojne od podatku 4 pr.. . 84:60 85:60 
Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł wk. 

BB, pr. (ostempi. akcya) , 426— 433:— 

Qbligacye pierwszeństwa (kolejowe). 

Kol. Are. Albrechta za 300 zi. 5 pr. 10050 —— 

w złocie za 400 zł, 5 pr. . . . 115—  —— 
Kol. czeskiaj zach. sa 200, 1000i 

5000 zł. 4 pr.. . . . » . « . 85-15 8615 
Kol. ezeskiei emisg, z r, 1895 za 

400 kor. 4 pr. „ . . . . . . 8425 8525 
Kol. bukowińskiaj lokalnej za 400 

korkafn a 82:90 „83:00 
Kol. północnej czs. Fardynauda sw. 

zarlegówASpre „| a . . (92:25 9325 
Zol. północnej ces. Fardynenda em. 

z r. 1887, 4 pre, (5r.) . . . . 90:85 91:85 
Kol. północnej ces. Ferdynanda ew. 

st. 1887, * pre. . , . , . « 9125 9225 
Koi. półwocaej gas, Ferdynanda ew, 

u i. IBRA, & pro. . o r +  87%"—  88— 
Kot półnoenaj tas. Fardynanda sms 

z te 1881, 4 pro - „4 + 1 : 8935 (90:85 
bal. północnej oss, Ferdynarda en. 

z x ADYGA 1. 8 e erp a 82:25 8825 
Xel, zółusenej zez, Ferdynanda Em. 

a r. 1904, À pre. 85-05 8675 
Eol. zalie, Karola 8415 8515 


Ludwitu + pre 
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Zakład dentystyczny 


Bracia Tercyarze 


Dr. Włodz. Serkowskiego |* Przytulisku ubogich brata Alberta 


przeniesiony został 
ma ul. IKoralnicką l. 6 


i wykonuje wszelkie zabiegi lekarskie i den- 
tystyczne, jako to: mostki, koronki, tak 
w kauczuku, jak i w złocie i w platynie. 


— —=— Udogodnienia w spłatach, — — — 


Pacyentów z prowincyi załatwia się 
najszybciej. 


FRANCENSBAD. 


Dr. Stanisław PRZYBYLSKI 


b. asystent kliniki chirurgicznej i położn. ginekol. 
Uniwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie ordynuje, 
jak lat ubiegłych. 
„Palace-Hiotel", wejście od Kirchenstrasse. 


Koronowa waluta. 


płacz  żądsją 
Kol. lwowako-czern.-jasskiej z roku 
894 4 pr. 8840 84:40 


Xol, Arcyks. Rudolfa (Salzkammer- 


gut) za 400 M. 4 pr. . a e . e 102:40 10340 


D. Diug państwa (krajów korony węgierskiej). 


Weg. złota renta 4 pr. . . = 

e n n w wal. kor, 4 pr. 96-50 
a poż. prem. za 100 zł, (200 kor.) 515—  —— 
50 zł. (100 kor.) 246— 258— 


+. 


„ obl pr. regul. Cisy 4 pre. . 285:50 295-50 
E. Obiigacya indemnizacyjne. 

Węgier za 100 zł, & pre. . . . « Ś83—  84— 
¥roacyi i Siawonii „ . a . « « —— —— 
F. inne publiczne pożyczki. 
toż, reg. Dunaju s r. 1878 los 5pr. 10050 —:— 

Poz, kraj, Bukowiny z r. 1893 low 

za 200 kor. 4 pre.. . . . „ - BLO 82:60 
Gal, poź, kr. s roku 1893 4 pre. 3%—  83:— 
Gal, obl. prop, z roku 1889 4 pre. 28%0 9920 
Peżyezka miasta Lwow> x r. 1586 

A pre ».. „+1 . KO. . SEROD25 += 
Poż. serb. prom, zm 100 fr. & pre. . 103:— 111-— 
'Tyrackie obl, prem. kal. za 400 fr.. 207'— 210— 


Sa Listy wagiawme, Oblig. hipot, i listy dłużne 
za 100 zł, mom. 


Austr, zakt. obl. prem. 4r.1686 3 pr. 279— 289— 
p $ 8 v n 1839 8 pr. 23890 248-90 
JAustrosseg. kawka 50 lat $ pr.. 90:40 91:40 
5 SG istw,k. 4 pr. 9050 9150 
Banku Galicyjskiego dla handlu i 
przemysłu 4'j, pre Ś0 l. . . , 91'— 92— 
Bukow, zakład kred. ziem. los 5 pr. 9810 9940 
Banku gal. ziem. kred. 4t pr. 60 1 90— 9r- 
Gal, ske. b. bip. 10 pr. pr. los, 4h nr. 895G 90-50 
1» „ los. 59 1, E pr. 8250 90-56 
a GUDCPA r 82:50 83-50 
Gal. Tow, kr. ziaro, % pr. ios 56 L 8130 8230 
Me »  % pr. los 41 1 8650 87:50 
o SHM ~  % pr. starsze , 94—  95— 
= do e Ri pr. 52 let, 8840 8940 
Banku kraj, dla Gałieyii Ledemeryi 
41, pr. 51*/, lai zeretne , , . 8975 9075 
Banku krajowsge oblig. komsz, 3 
amicya Aż lat 45h pF. JE 88-75 89775 
Banka sr. obl. kol. żal, SŻ,],4pr  81:— 82?— 


H. Ohligacye z prawem pierwizeństwa 
za 100 xl, r 
Kolaj Lwów-Grerz -Jseay s r. 18 
zA 30O T n reen 
Kolej Lwów-Czurnin"ca £ T 
500 dy. 4 I + e eo ę 
Wagi gal, kci, am. 2640 na ze) wr. 
5 pre, Toa y t: . 
Tow. żegi par. pe Penaja za 400 
i 19.000 m. å pre, z r. 1582 
Tow, żeglugi parow. yo Dansju om. 
180% 4 pre . Se 


LIN, 


1384 sa 


ay. 


DORZECZA TT EE JĘZ NA TWE 


we Lwowie, ui. Kieparowska iż, 
wykonują wszelkie naprawy mebli giętych; wy» 
rabłają łóżka składane, słomianki. Ceny umiar- 
4owane, Na żądanie zabierają mobie do napra- 
wy -- naprawione odsyłają. 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 16 czerwca 1914. 


_„ Hotel George'a. Pp.: J. bar. Konopka 
z Krakowa, K. Jaruzelski z Kaczanówki. W. 
Szajnocha z Krakowa. 


Hotel Imperial. Po: T. br. Starzyński 
z Derewni, T. Waydlich z Krakowa, Z. Ober- 
tyński z Hujcza, 


Hotel Europejski. Pp.: T. Bohdan za 
Zadwórza, J. Gołębski za Sławentyna, F. 
Biełkowski z Truskawca. 


płacą 


PEA, Y 


Koronowa waluta, 

I. Losy (za sztukę). 
Budapeszteńskie (Basilika) 5 złr. , ? 284 
Zakł, kred. dla CET i ZA, 100 złr, dl Ryga 
Clary 40 zir m. ko w «m NE EEE 
Pożyczka miasta Lublany 20 złr, , 5775 6175 
Czerwonego Krzyża austr. Tow. 10 złr, 50—  54—. 

Mii = węg. Tow. 5złr 2550 3250 

Losy fund. Areyks. Rudolfa 10 złr, —— —— 

3. Akcye Banków (za sztukę), 

Banku Anglo-Austr, 240 kor.. , , 321— 3928--. 
Gal. banku dla han. i przem. 200 złr. 365— 367— 
Peszt, Banku handlu i przem. . . 3570-— 3577— 
Zakł, kred. dla handlu 400 kor., „ 600— 601— 
Dee Banku kredyt. 200 złr. , UTT — T78 — 
Dolno-austr. tow. esk. 400 kor, , T2 — A- 
Gal. banku hip. 200 złr. , , . . 635— 639— 
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 47990 48090 
„n  Austro-węg, 1400 kor.. . . 1947 — 1957-— 

n Związku (Unionbank) 200 zł. 571:— 572— 
Uzeskiego banku związkowego 100 zł, 27650 277:50 
Zivnostenaka banka 100 złr. . . , 26450 26550 


K. Akcye przedsiębiorstw transportowych. 


Bukow. kolei lok. ske. pierw. 200 złr. 420-— 440:-- 

R n», p ake. zakład. 200 złr, 402— 408— 
Austr, Tow, żagl. na Dunaju 500 zł. mk. 11%5-— 1142:— 
Kolei półn, Ces. Ferd. 1000 złr. mk. , 4920:— 4950-— 


n Jduwów-Bełzce(ake.pierw.)200zł, —*— 364— 
n Lwów-Czerniowce-Jassy 200 zł. 497 — 501*— 
„ Lwów-Kleparów-Jaworów lokal. 

800 kor, sę r 9 2 ' 290— 295— 


L. Akcye przedsiębiorstw przemysłowych. 


Austr. Tow. górnicze Alpina 100 złr, 7850 77950 
Prag. Tow. żelazn. przem, 500 złr. . 2443-— 2464 — 


Tow. kopalń węgla w Bróx 100 zł, 8666— 840— 
*rifail. Tow. kop. węgla 70 złr. ., , 279— 281— 
Galic, karpac, naft, Tow. 560 kor , 920— 938'-. 
Sshodnicy 500 kr. , . > . . « 45 — 422: 
Fur. smrr, tytoniow. 500 franków 417— 4ig— 
M. Rakgio, 

Niemieckie Banki, , . , , -85 

Włoskie Banki , 00 e, Mah 
jondyn za 10 funt, azt, 3 pre „ 2417 2421" 
Paryż za 100 franków . , , . 9595 8610 
Peteraburg za 100 rubli 4%, pre, 252*— 25250 
swuawaiczrurie Baski . . ' 95:871, 9602" 

W Walmśży, 

Dukat cesarski . "RI 11:41 11:46 
Ausir.-weg, 8 guld. złota moneto, —— —— 
Ż0-frankówka « « a 5 i; 19:19 19:23 
30-markówka SĘ 23:50 23:63 
Roasyjski półimperyał En D 
Niem, banknoty za 100 maer 11785 115-05 
Włoskie banznoty za 160 lir. 95-60 95:85 
SAB" . PASKA, 25175 25250 


UJ HBE AŻ GĘ WHbGbWW W. 


czynia i oddania najpóźniej do dnia 15 listo- 


pada 1915. 

Plany ogólne i szezegółowe warunki 
budowy, przedmiary i formularze ofertowe są 
wyłożone w godzinach urzędowych w oddzia- 
le budowli I maszyn e. k. Zarządu s*linar- 
nego do przeglądnięcia i podpisania przez 
przez strony interesowane. 

Egzemplarze ofertowe z przedmiarem, 
tudzież ogólne i szczegółowe warunki otrzy- 
mają zgłaszający się przedsiębiorcy w temże 
biurze. 

Oferty należycie wypełnione i ostem- 
plowane z dołączeniem kwitu na złożone w 
kasie salinarnej wadyum w wysokości 5 pre. 
sumy oferowanej należy wnieść w opieczęto- 
wanych kopertach najpóźniej do dnia 8 lipca 
1914 do godziny 10 przed południem do c. k. 
Zarządu salinarnego w Bochni. : 

Kopertę należy zaopatrzyć napisem: 
„Oferta N. N. na budowę budynku szybowe- 
go i hali maszyn na szybie „Campi“ i na 
budowę budynkn szybowego „Trinitatis“ w 
Chodenicach. 

Oferty nie sporządzone na przepisanych 


formularzach zaopatrzone w  dopiski lub 
wniesione po terminie oznaczonym nie będą 
uwzględnione. 


Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w 
dniu rozprawy ofertowej o godzinie 11 przed 
południem w biurze naczelnika Zarządu sali- 
narnego przyczem oferenci lub ich pełnomo- 
enicy mogą być obeeni. 

Podczas rozprawy ofertowej i po jej 
ukończeniu nie uwzględni się żadnych dekla- 


racyj ze strony pp. przedsiębiorców o ile te 
zmierzają do zmiany lub obniżenia kwot ofe- 
rowanych. i 

Zaznacza się wyraźnie, że tylko ci ofe- 
renci mogą być przy rozprawie ofertowej 
uwzględnieni, którzy wykażą w sposób wszel- 
ką wątpliwość wykluczający, że są koncesyo- 
nowanymi budowniczymi, oraz, że są uzdo|- 
nieni do prowadzenia przedsiębiorstwa pod 
wzglądem finansowym. O oddaniu rozpisa- 
sanych budowli rozstrzygać będzie e. k. kra- 
jowa Dyrekcya skarbu we Lwowie, której 
przysługuje ponadto prawo dowolnego wy- 
boru między oferentami, bez względu na wy- 
sokość oferowanej kwoty lub teź zarządzenia 
nowego przetargu. 

C. k. Zarząd salinarny. 
Bochnia, dnia 12 czerwca 1914. 


L. 2074/14 (9628 3—3) 
Ogłoszenie licytacyi. 

Wykonując zarządzenie Wydziału krajo- 
wego z dnia 1 maja 1914 LW. 83.801/14, 
tudzież z dnia 18 maja 1914 LW. 92.947/14 
i na podstawie uchwały Rady gminnej w 
Płazowie z dnia 31 grudnia 1918 zatwier- 
dzonej uchwałą Wydziału powiatowego z dnia 
11 lutego 1914 rozpisuje się niniejszem licy- 
tacyę celem sprzedaży części sosnowego drze- 
wostann ekwiwalentowego w Płazowie ma 
obszarze oznaczonym w przyległym akcie 
oszacowania dotąd jeszcze stojącego, oraz w 
części już ściętego o ile tenże na tym obsza- 
rze się znajduje, 


Rzeczą chęć kupna mającego będzie 
przed wniesieniem oferty i przystąpieniem 
do licytacyi obejrzeć przedmiot kupna, gdyż 
ani Wydział powiatowy ani gmina Płazów 
nie odpowiada ani za ilość ani za całość po- 
danego wyżej drzewostanu. 

Obejrzenie przedmiotu kupna nastąpić 
może po porzedniem zgłoszeniu się w Urzę- 
dzie gminnym w Płazowie, względnie u de- 
legata Wydziału powiatowego p. Juliusza 
Boykowa w Rudzie różanieckiej. 

Termin do wnoszenia ofert pisemnych 
wyznacza się do dnia 2 lipca 1914 godzina 
11:30 w południe. 

Oferty mają być wnoszone w listach 
zamkniętych (opieczętowanych) adresowanych: 
Wydział Rady powiatowej w Cieszanowie. 

(ena wywołania 47.460 kor. 

Poniżej tej ceny nie można oferować, 

Do oferty dołączyć należy 10 pre. wa- 
dyum w gotówee lub w papierach wartościo- 
wych dających bezpieczeństwo pupilarne. 

Oferty, do których nie będzie dołączo- 
ne wadyum w ustanowionej wyżej wysokości 
i formie nie będa uwzględnione. 

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 2 lipca 
1914 w biurze Wydziału powiatowego w Cie- 
szanowie o godzinie 12 w południe, poczem 
odbędzie się lieytacya ustna. 

Cena kupna musi być złożoną w kasie 
Wydziału powiatowego w połowie w terminie 
do 80 dni po zawiadomieniu o zatwierdzeniu 
oferty, terminy zaś spłaty reszty ceny kupnś 
oznaczone zostaną według obopólnego poro- 
zumienia się w kontrakcie, po spisaniu któ 


| 


rego kosztem nabywcy dokona Zwierzchność į; 81 m*, pgr. 744/1 pastwisko 7 ar. 87 m?, w sądzie niżej wymienionym w biurze Od-.. . . . . . . . 3 
runkami podanymi w rozpisaniu konkursu i 


gminna w Płazowie przy współudziale dele- 


gata Reprezentacyi powiatowej oddanie drze- į 746 rola 2 ar. 95 m2, 745/1 pastwisko Żar. | 
wostanu nabywcy w posiadanie od którego | 69 m*, 747/1 rola 24 ar. 30 m?, 1230/1 łąka lieytacya byłaby niedopuszczalna, 
to dnia nie odpowiada nabywcy za całość |5 sr. 85 m? 1233/1! pastwisko 7 ar. 98 m*, | 


tego drzewostanu ani Wydział powiatowy, 
ani gmina Płazów. 

Niezłożenie połowy ceny kupna w wy- 
znaczonym wyżej terminie pociągnie za sobą 
utratę wadyum na rzecz gminy Płazów, nad- 
to uprawnionym będzie Wydział powiatowy 
do rozpisania ponownej licytacyi i dochodze- 
nia w drodze sądowej, ewentualnie wyższej 
szkody niedopełnieniem warunków przez na- 
bywcę wyrządzonej. 

O drogę dojazdową do drzewostanu o 
ileby istniejące były nieodpowiednie, ma się 
nabywca wystarać własnym kosztem. 

Do dnia 30 września 1916 winien bę- 
dzie nabywca drzewostan wyrąbać i z gruntu 
leśnego uprzątnąć, co w dniu 1 października 
1916 z drzewostanu, pniaków i odpadków 
pozostanie na gruncie, staje się własnością 
gminy Płazów. i 

Nabywca drzewostanu nie będzie upra- 
wnionym do wygrabywania ściółki leśnej, 
lub dozwalania komukolwiek pasienia bydła 
na obszarze na którym drzewostan do wyrę- 
bu nabył. 

Akt oszacowania przeglądać można w 
protokole podawczym Wydziału powiatowego 
w Cieszanowie w dni powszednie w godzi- 
nach urzędowych. 

Wydział Rady powiatowej. 

Cieszanów, dnia 29 maja 1914. 


L. cz. E. 215/13 (18) (10208 2—3) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie c. k. uprzyw. galic. akcyj- 
nego Banku hipotecznego we Lwowis odbę- 
dzie się dnis 25 sierpnia 1914 o godz. 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym w biurze Nr.124 licytacya połowy ma- 
jętności Majniez lwh. 19 ks. grunt, dla wię- 
kszych posiadłości e k. sądu obwodowego 
w Samborze objętej wraz z przynależnościa- 
mi, składejącemi się z dworu, kaplicy, kar- 
ezmy i prawa polowania, również w połowie 
niewydzielonej do sprzedaży przychodzącemi. 

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest oceniona na 224.534 kor. 4 h., przyna- 
leżności zaś na 2785 kor. 25 hal. 

Najniższa cena wynosi 151.718 kor. 8 
h., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki lieytacyjne, które równocześnie 
sie zatwierdza i odnoszące się do tej nie- 
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i 
t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podezas godzin urzędowych w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 98 

Takie prawa wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej, przy wyzuaczo- 
nyra terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju, co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
SZOŃŁE. 

Te osoby, dla których jakia prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
hędą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
Sądowej, jeśli nie mieszkają w okregu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej cząstki nie- 
ruchomości. 

Dla niewiadomych z miejsca pobytu 
wierzycieli hipotecznych ustanawia się kura- 
tora w osobie adw. dr. Gustawa Fichia w 
Samborze, 

U. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 

Sambor, dnia 23 maja 1914. 


L. cz. E. 582/14 (8) 
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgloszenia wierzytelności. 

Na wn'osek Izaka Keila w Kuryłówce 
odbędzie się dnia 24 lipca 1914 o godzinie 
9 przed południem w biurze Nr 5 lieytacya 
realności lwh. 803 i 1133 oraz 4/6 części 
lwh, 155 i 3/4 części lwh. 834 ks gr. Brzy- 
Ska wola, oszacowanych na 3044 kor. 98 b. 

Najniższa oferta wynosi 2029 kor. 98 
al., poniżej której sprzedaż nie nastąpi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Leżajsk, dnia 12 maja 1914. 


L. ez. E. 5412/12 (16) 
Edykt lieytacyjny. 
„ Na wniosek Dawida Engelherta odbę- 
dzie się dnia 24 czerwca 1914 o godzinie 10 
Przed południem w biurze Nr. $ licytacya 
nastepujących realności : 
Wi a) lwh. 356 ks. gr. Olchowce, pb. Nr. 
86 o powierzchni 2 ar. 30 m? pgr. 740/3 
Ogród o pow. 2 ar. 83 m2, pgr. 741/2 ogród 
° pow. 3 ar. 30 m?, pgr. 741/3 ogród o pow. 
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pgr. 744/4 pastwisko o pow. 90 m”, pgr.' działu Nr. 9. 
Takie prawa, wobee których niniejsza 
należy 


1232/1 rola 65 ar. 30 me, nym terminie licytajnym przed rozpoczęciem 

b) Ish. 508 ks. gr. Olchowce, pgrunt. | licytacyi, inaczej pretensye tego rodzaju co 
740/1 ogród o pow. 2 ar. 64 m», iio samej nieruchomości nie miałyby już 

c) lwh, 544 ks, gr. Olchowce, pgrunt. | znaczenia. 
709 rola o pow. 3 ar. 81 m?, 701 rola o Te osoby, dla których jakie prawa lub 
pow. 4 ar. 57 m*, 704 rola o pow. 22 ar. | ciężary na powyższych nieruchomościach 
48 mê, | badź obeenie już istnieją, bądź w toku po- 

d) lwh, 558 ks. gr. Olchowca, pgrunt. | stępowania licytatyjnego powstaną, zawiada- 
745/3 rola o powierzchni 1a. 95 m?, 747/3 j miane będą o dalszych wydarzeniach tego 
pastwisko o pow. 24 ar. 40 m? postępowania jedynie przez przykicie na ta- 

e) 2/8 części lwh, 25 ks. gr. Olchowee, | blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
chud. 159 o pow. 4 ar. 60 m? pgr. 1087 | sądu niżej wymienionego i nie wskażą temuż 
rola 1 ha. 28 ar. 76 m°, 1088 łąk» 11 ar. | sądowi pełnomocnika do doręczeń w siedzi- 
76 m?, 1089 ogród 1 ar. 4 m?, 1090 łąka j bie sądn zamieszkałego. 
11 ar. 40 m2, 1091 rola 65 ar. 89 m», | C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Wartość szacunkowa: Bełz, dnia 6 czerwca 1914. 

ad a) 4602 kor. 70 hal, 

ad b) 264 kor.. 

ad c) 771 kor. 50 hal., 

sd d) 658 kor. 75 hal., 

ad e) ponieważ zobowiązany jest wła- 
ścicielem tylko 2/8 realności, przeto wartość 
jego części wynosi 4887 kor. 72 hal. 

Najniższa oferta : 

ad a) 3201 kor. 80 hal., 

ad b) 176 kor., 

ad c) 514 kor. 84 hal., 

ad d) 489 ker. 84 hal. zgodnie z wnio- 
skiem wierzyciela, 

ad e) 3225 kor. 18 hal. 

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 7 maja 1914. 


L. N. VIII. b 1396 (10100 3—3) 

Rozpisanie rozprawy ofertowej. 

Celem zabezpieczenia dostawy materya- 
łów faszynowych do budowli wodnych na 
Bystrzycy Nadwórniańskiej pod Chomiako- 
wem Wołczyńcem km. 338'445—17:400 wy- 
konać się mającej w latach 1914, 1915, 1916 
i 1917, t. j. począwszy od 1 lipca 1914 do 
81 grudnia 1917, odbędzie się dnia 1 lipca 
1914 o godzinie 12 w południe, rozprawa 
ofertowa w e. k. Kierownictwie regulacyi 
Bystrzyc w Stanisławowie, przy której mogą 
być obecni oferenci. 

Ilość w powyższym czasie dostawić się 
mających materyałów wynosi: 

5,000 m.* faszyn wiklowych, 

20.000 m. faszyn lasowych, 

400.000 sztuk kołków faszynowych. 

Podana ilość kamieni ma być w powyż- 
szym okresie czasu z zastrzeżeniem, podanem 
w $ 5 ogólnych warunków dostawy dostar- 
czona do budowy w częściach i w terminach 
oznaczonych przez e. k. Kierownictwo regu- 
lacyi Bystrzyc w Stanisławowie i może być 
w razie potrzeby o 50 proc. zwiększona lub 
zmniejszona, przedsiębiorca jednak w razie 
zwiększenia dostawy nie może żądać wyższej 
ceny za materyał w większej ilości dostarczo- 
ny, ani też rościć sobie jakichkolwiek pre- 
tensyi do Funduszu budowy regulacji rzek 
w Galicyi w razie zmniejszenia dostawy. 

Warunki dostawy składające się z ogól- 
nych warunków, szczegółowych warunków, 
wzoru oferty, wzoru kontraktu, można przej- 
rzeć z wolnością brania odpisów w godzinach 
urzędowych w wymienionem c. k. Kierowni- 
ctwie regulacyi, gdzie także do godziny 12 
w południe oznaczonego na rozprawę dnia 
mają być wnoszone oferty sporządzone ściśle 
według przepisanego wzoru zaopatrzone zna- 


L. ez. E. 4044/18 
Eyki licytacyjny. 
Na żądanie Jakóba Dikesa w Jaworo- 
wie odbędzie sie dnia 9 lipca 1914 o goez. 
10 przed południem w biurze Nr. 9 pod- 
pisanego sądu licytacya połowy realności wh. 
327 ks. gr. gm, kat. Ożomla o łącznej po- 
wiorzchni 5 morg 576 s.? z przynal-żyto- 
ściami. 
Nieruchomość 
2220 kor. 50 b. 
Najniższa oferta wynosi 1480 kor. 38h 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Jaworów, unia 6 czerwca 1914. 
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ta oceniona została na 


L. cz. E. 475/14 (5) 
Kdykt licytacyjny. 

Na wniosek Ohaji Pechter odbędzie się 
dnia 16 lipca 1914 o godzinie 11 przed połu- 
dniem w biurze Nr. 8, licytacya realności 
lwh. 318 ks. gr. Siemuszowa poud. lk. 28 
o powierzchni 2 ar. 91 m.* pgr. 540/2 o po- 
wierzchni 80 ar, 14 m.? pgr. 542/2 o pow. 
70 ar. 42 m.*, 

Wartość szacunkowa 4388 kor. 92 h, 

Najniższa oferta 2422 kor. 28 h. 

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 11 maja 1914. 
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czeniu dowodu złożenia wadyum w kwocie 
1500 kor. w gotówce lub w papierach warto- 
ściowych, odpowiadających wymogom poda- 
nym w ogólnych warunkach dostawy. 

Wadyum złożyć należy w odnośnem 
Kierownictwie regulacji. 


nego wzoru, ma być podana w walucie ko- 
ronowej cena za: 

1 m.* (jeden metr sześcienny) faszyn 
wiklowych, 

1 m.* (jeden metr sześcienny) faszyn 
lasowych, 

1 szt. (jedną sztukę) kołka faszyno- 
wego, 
wyrażony cyframi i słowami. 

Wniesiona oferta obowiązuje oferenta 
przez 8 (ośm) tygodni od następnego dnia 
po dniu rozprawy ofertowej liczyć się mają- 
tych i do tego czasu zostana oferenci za- 
wiadomieni w drodze pisemnej o przyjęciu 
lub nieprzyjęciu ofert. 

Oferty wniesione po godzinie 12 ozna- 
czonego dnia nie będą przyjęte, oferty zaś 
oddane w innym urzędzie, albo niezaopatrzo- 
ne znaczkiem stemplowym lub w dowód zło- 
żenia wadyum, niesporządzone ściśle w spo- 
sób przepisany, opiewające na częściową do- 
stawę lub zaopatrzone dopiskami. nie będą 
uwzględnione. 

Z e. k. Namiestnietwa. 

Lwów, dnia 5 czerwca 1914. 


Y, en. E. 1327/18 (6) (10832 2—3) 
Oroncmene neperopry. 

Jna 81 amona 1914, o rozasi 8 me- 
pex uonyjmem Bixóy ye CA B Ólopi q. 9 B Ty- 
qewmim cyl, meperopr NOHOBHHM peab. 
HOCTM 4. BAK rin, 197 rpomajm kar. Tum- 
JIAITRA. 

IloBasury nososmny peaxbEocrn oni- 
neo HA 3875 Kop, 

Hańnusma nima mosmane Korpoi mpo- 
Ku He HACTYNNHTE BHHOCHTE 2250 Kop. 

YVcmioBia meperopry i rpamorm BiXH0- 
cagi ca g0 HEĄBMKKMOCTU MOŻA TrEpETJA- 
Hyr B HH3Me OZEAYEHIM CYMI, KOMAATA 
g. 7. 

II. x. Cya moBinoBnń, Bixzta I. 

Horecexo, zza 10 maa 1914. 


L. cz. E. 1581/12 (281 
Edykt lieytacyjny 
oraz wezwania do zgłoszenia wierzytelności. 

Na wniosek strony egzekwującej Leiby 
Griinera, kupca w Bełzie, odbędzie się dnia 
27 lipca 1914 o godz. 9 przed południem w 
binrze Nr. 9, na zasadzie sądownie zatwier- 
dzonych warunków licytacya realności całej 
iwh. 29 ks. gr. Wierzbiąż. 

Realność składająca się z 16 parcel 
gruntowych i 2 parcel budowlanych o łą- 
czaym obszarze 5 morgów 24 s*, oraz domu 
mieszkalnego z brusów w słupach na podwa- 
linach blachą krytego, oraz stodoły i chlewka. 

Wartość szacunkowa tej realności wy- 
nosi 10.891 kor. 

Najniższa oferta 7260 kor. 

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 


(10243 2—3) 


więcej jak jedną osobę, ma zawierać oświad- 
czenie, że oferujący zobowiązują się solidar- 
nie co do oferty. Nadto należy wymienić 
osobę upełnomocnioną do załatwienia całego 
interesu tej dostawy i odbioru zapłaty w za- 
stępstwie wszystkich współoferentów. 


(Wzór oferty). 


Stempel 


na ik (Oa F aT 


zujemy się) solidarnie w latach . . «> 
dostarezyć w terminach oznaczyć się mają- 
cych przez e. k. Kierownictwo regulacy! 
++ + 6, „ Mego MADA 
faszynowe do budowli regulacyjnych na . - 


nw a w A EZ Z O PZ ZA 


„Gazeta Lwowska“ Nr. 135 z dnia 17 czerwca 1914. 


zgłosić w sądzie najpóźniej na wyznaczo- |. 


i 


czkiem stemplowym na 1 koronę, przy doła- j 


W ofercie sporządzonej według poda- | 


UWAGA. Oferta łączna wniesiona przez | 


Mocą | której obowiazuje się (obowią | 


w ilości i pod wa- 


: żądam (my) za: 


| 1 m.* faszyn wikłowych po . K 
h wyraźnie Soad koron 
halerzy, p 
1 m. faszyn wiklowych ZE 
h wyraźnie , koron 

. . halerzy, 

| 1 sztukę kołka faszynowego po . -.h 

j wyraźnie e AWB halerzy. 
Warunki dostawy powołane w rozpisa- 

niu konkursu są mi (nam) dokładnie znane 


ji poddaję (jemy) się im bez żadnych za- 
strzeżeń. 

Stosunki miejscowe, miarodajne dla tej 
budowy. które zbadałem (liśmy) na miejscu. 
i są mi (nam) dokładnie znane. 
| Jako wadyum składam (my), złożyłem 
(złożyliśmy) wedle dołączonego dowodu . 


Ofertą niniejszą jestem związany (je- 
' steśmy związani) aż do upływu ośmiu tygo- 
dni od następnego dnia po dniu rozprawy 
ofertowej liczyć się mających i zrzekam się 
(zrzekamy się) terminów ustanowionych w 
$ 862 ust. cyw. względnie w art. 318 i 319 
| ust. hand. do przyjęcia ofert. 
Zgadzam się (zgadzamy się) na to, iż 
dla wszelkich z niniejszej oferty względnie 
lz umowy 0 tę dostawę wywiązujących się 
sporów, o ile nie nalezą z mocy ustawy 
przed wyłączny Sąd szczególny, będą wyłą- 
[cznie właściwymi w pierwszej instancyi rze- 
iczowo kompetentne c. k. Sądy znajdujące się 
| w miejscu siedziby c. k. galic. Prokuratoryi 
skarbu we Lwowie. 
dnia 19. 


(Podpis, t. j. imię i nazwisko, za- 
wód i miejsee zamieszkania, Oraz 
bliższy adres). 


|L. ez. E. 1351/18 (6) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 17 lipca 1914 o godzinie 10 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr. 9 w 84- 
dzie tutejszym licytacya realności obj. lwh. 
1985 gminy Toki. 

Powyższa reslność oceniona na 1250 
koron. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie 
nastąpi, wynosi 838 kor. 32 h. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sadzie tutej- 
szym w biurze Nr. 7. , 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Nowesioło, dnia 10 kwietnia 1914. 
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L. cz. E. 457/13 (8) (10334 2--3) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 10 lipca 1914 o godzinie 10 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr 9 w sa- 
dzie tutejszym licytacya : 

a) całej realności obj. lwh. 361, 

b) całej realności obj. lwh. 245, 

e) całej realności obj. lwh. 641 gminy 
Medyn. 

Powyższe realności oceniono na: 

ad a) 600 kor., 

ad b) 950 kor., 

ad e) 200 kor. l 

Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi : 

ad a) 400 kor., 

ad b) 633 kor. 32 h. 
| ad e) 188 kor. 32 h. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w tut. sądzie w 
| biurze Nr. 7. 

i C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Nowesioło, dnia 20 kwietnia 1914. 


(L. cz. E. 1288/18 (10335 2—8) 
| l Edykt licytacyjny. | i 
Dnia 31 lipea 1914 o godzine 8 przed 
| południem odbędzie się w biurze Nr. 9, sądu 
| tutejszego licytacya : 

a) całej realności lwh. 172, ( 

b) połowy realności lwh. 635 gminy 
Terpiłówka. 

Realności te oceniono : 

ad a) 100 kor., 
i ad b) 1800 kor. | > 
Najniższa cena poniżej której sprzedaż 
i nie nastąpi wynosi: 

ad a) 78 kor. 66 b., 
' ad b) 1200 kor, i 6 
j Warunki licytacyjne i inne odnosne 
| dokumesta przeglądnąć można w sądzie tut. 
iw biurze Nr. n 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Nowe sioło, dnia 2 maja 1914. 


iL. cz. E. 485/14 (7) k (10337 2—3) 
| Edykt lieytacyjny. 

| W sprawie egzekucyjnej Władysława 
I Kosydarskiego z Krakowa, zastąpionego przez 
' pełnomocnika dr. B. Krisego, adwokata w 
| Ropczycach, odbędzie się dnia 6 lipca 1914 
o godzinie 9 przed południem, na zasadzie 


' obecnie zatwierdzonych warunków lieytacyj- 
' nych lieytacya realności: 


a) lwh. 280, 

b) lwh. 638, 

c) lwh. 915 ks. gr. gm. kat. Ropczyce 
objętej, Władysława Kosydarskiego i Karo- 
liny z Dobrowolskich Czechowskiej po poło- 
wie własnych, składających się z gruntów 
rolnych, oraz 2 budynków mieszkalnych i za- 
budowań gospodarczych, jak v.ozowni, stajni, 
stodoły, szopy, piwnicy, szpichlerze. 

Nieruchomości powyższe wystawione na 
licytacyę wraz z przynależnościami są ocenio- 
ne na 52466 kor. 58 h, 

Cena wywołania oraz najniższa cena 
wynosi 40000 koron (słowrie czterdzieści 
tysięcy koron). 

Poniżej tej ceny sprzedsź nie przyjdzie 
do skutku. 

Służebności i c'ężary realne na zlicyto- 
wać się mających realnościech przed wpisa- 
niem nabywcy za właściciela zaintabułowane 
przyjmuje nabywca bez poliezenia na cenę 
kupna. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym w biurze Nr. 7. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Ropczyce, dnia 4 czerwca 1914, 


L. cz. E. 4154/18 (5) (10240 1—2) 
Edykt licytacyjny. 

Na wniosek Eliasza Barona w Tarao- 
wie odbędzie się dnia 2 lipca 1914 o godz. 
11 przed południem w biu:ze Nr. 8 licytacya 
realności: lwh. 480 ks. gr. Posada olchow- 
ska pzr. 795/1 rola. 

Wartość szacunkowa 6390 kor. 

Najmższa oferta 4260 kor. 

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 6 maja 1914. 


L. cz. E. 6156 13 (5) (10238 1—2) 

Na wniosek Mikołaja Cieszanowskiego 
odbędzie się dnia 8 lipea 1914 o godzinie 
11 przed połudaiem w biurze Nr. 8 licytacya 
następujących realności : 

a) Iwh. 1 połowa ks. gr. Posada olehow- 
ska pb. 177 i pgr. 558, 561, 562, 564, 572/1 
w połowie, 

b) Iwh. 747 4/20 części pgr. 563 i 582 
w 4/20 częściach. 

Wartość szacunkowa : 

ad a) 4898 kor. 47 h., 

ad b) 1272 kor. 84 h. 

Najniższa oferta: 

ad a) 3262 kor. 36 h. 

ad b) 848 kor. 56 h. 

Poniżej n»jniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 7 maja 1914. 


L. ez. E, 586/14 (4) , (8767) 
Edyk: licytacyjny. 

Na wniosek strony egzekwującej Ma- 
ryanny ze Smolarków Szezerbowskiej odbę- 
dzie się dnia 30 czerwca 1914 o godzinie 9 30 
przed południem w biurze Nr. 5, na zasadzie 
zstwierdzonych warunków, które się równo- 
cześnie zatwierdza, licytacya następujących 
realności : 

a) lwh. 21/96 części lwh. 23 Ls. gr. 
Stare Stawy dom parterowy z stajnią i sto- 
dółką, 

b) lwh. 23 ks. gr. ks. pr. Stare Stawy 
parcel» pod budowę, ogród i łąk, 

Wartość szacunkowa 405 kor. 72 h 

Najniższa oferta 270 kor. 48 h. 

Do realaoś'i 21/96 lwh. 23 ks. 
Stare Stawy należą następujące przynależno- 
ści: 9 starych drzew owocowych tj. grusze 
i jabłonie i 2 jesiony oszacowaus na 55 kor. 

Poniżej najniższej oferty sprzedaż mie 
nastąpi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Oświęcim, dnia 2 maja 1914. 


L. cz. E. 1119/13 (28) (8611) 
Dnia 30 czerwca 1914 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wymienionym 
w biurze Nr. 7, odbędzie sią lieytucya a to: 

a) całego ciała lwh, 81 i 

b) 1/2 części ciała lwh. 82 gm. kat. 
Paszowa. 

Wartość szacunkowa wynosi: 

ad a) 9875 kor., 

ad b) 459 kor. 

Najniższa oferta wynosi: 

ad a) 6584 kor., 

ad b) 306 kor. 

Warunkij licytacyjne i inne dokumenta 
[drze można w sądzie tuteszym w biurze 
(FA 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Lisko, dnia 15 maja 1914. 


L. cz. E. 5781/13 (4) (9838) 
Edykt licytaeyjny. 


Na żądanie Klkune Taube we Lwowie 


gr. | 


8 


odbędzie się dnia 1 lipca 1914 o godzinie 
9 przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym w biurze Nr. IV. licytacya realności 
twh. 727 gm. Biłohorszcze wraz z przynale- 
żnościami składzjącemi się z szt:.chet. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 3430 kor., przynależności 
zaś na 320 kor. 

Najniższa cena 2236 k r. 

Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odposzące się do 
tej n'eruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżaj wymienio- 
nym w biurze Nr. IV, 

C. k. Sąd powiatowy, Sekeya IL, 

Oddział IV. 
Lwów, dnia 26 stycznia 1914, 


L. cz. E. 2842/18 (8) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie J»squesa Kiczulesa, Elzy Re- 
chen i Rebeki Pops, odbędzie się dnia 1 
lipca 1914 o godz. 10 przed południem w 
sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. IV. 
licytacya realnośsi lwh. 1098 ks. gr. gminy 
Zamarstynów dom miejski z podwórzem. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 7380 kor. 

Najmż-za cena wynosi 3665 kor. 

Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas gc- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio 
nym w biurze Nr. IV. 

C. k. Sąd powiatowy Sekcya II, 

Oddział IV. 

Lwów, dnia 16 stycznia 1914. 


(9837) 


L. ez. E. 1452/12 (80) 
Kdykt licytacyjny. 

Na żądanie Towarzystwa oszczędności i 
krałytowego w Jiworowie zastąpionego przez 
dr. Zygmunta Marynowski+go adw w Jswo- 
rowie odbędzie się dnia 1 lipa 1914 o godz. 
10 przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym w biurze Nr. IL w Krakoweu licy- 
tarya realności lwh. 896 ks. gr. gminy kat. 
Bvunów objętej, a powierzchni gruntów 7 
morgów 669 s. kw. z chałupą, stajnią i sto- 
dołą. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 5044 kor. 66 h. 

Najniższa cena wynosi 3868 kor, 10 
bh., pomżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. II. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddzisł II. 

Krakowiec, dnia 21 maja 1914. 


(9742) 


L. cz. E. 547/14 
Edykt licytacyjny 
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności. 

Na wuiasek strony egzekwującej dra Sa- 
lomona Aschkenazego adwokata kraj, we 
Lwowie odbędzie się dnia 1 lipca 1914 o 
godzinie 10 przed południem w biurzs Nr, 7 
na zasadzie zatwierdzonych warunków licyta- 
cya nestępujących realności: 

4) lwh 211 ks. gr. Rozwadów połowa 
realności składającej się z port 2896/171, 
239/175 i 3296/173, 

b) lwh. 999 ka. gr, Rozwadów cała re- 
alność składająca się z pbud. 6 i 394, na 
których pobudowano dom, dwie stodoły mu- 
rowane i jedną z kamieni», 

c) pgrt. 561/1, 5622, 775, 1 81, 1082. 
1518, 1738/2. 1907, 2000, 2456, 2744, 2735, 
2854, 3087, 3088 1 8574, 

Wartość SZzcunkowa: 

ad a) 300 kor., 

ad b) 3200 kor. 

ad e) 1480 kor. 

Najniższa oferta : 

ad a) 200 kor., 

ad b) 1600 kor. 

ad e) 940 kor. , 

Przynależności niema żadnych, 

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi. l 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Mikołajów, dnia 10 maja 1914. 


(9684) 


L, cz. E. 5672 18 (9279) 
Edykt licytacyjny. 

Na dni PROF we Lwowie 
odbędzie się dnia 1 lipca 1914 o godzinie 8 
przed południem w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. IV, lieytacya realności: 

a) lwh, 829 i 

b) lwh. 88 ks. gr. gm. Zamarstynów. 

Nieruchomości te wystawione na licyta- 
cyę są ocenione a to: 

ad a) 19.550 kor., 

ad b) 11.000 kor. 

Najniższa cena wynosi: 

ad a) 9775 kor., 


a R O O ZZO ZZ Z ZZOZ ZZ A 


ad b) 7332 kor. ! 

Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie | 
do skutku. 

Warunki licytaeyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas ga- 
dzin urzędowych w sądzie niżśj wymienio- 
nym w biurze Nr. IV. 

C. k. Sąd powiatowy, Sekeya IL, 

Oddział IV. 

Lwów, dnia 81 marca 1914, 


L. cz. E. I, 28/29 (14) 
Edykt. 
Dnia 14-go lipca 1914 r. o godzinie 
10 przed południem, odbędzie się w sądzie 
tutejszym w sali Nr. 3, licytacja: 
a) 18/10 części lwh. 155, 
b) 4/5 części lwh. 400, 
c) całej realności lwh 495, 
d) 2/18 części l- h. 98, 


(10161) 


e) 1/18 części lwh. 98 i 

f) 1/18 części reslności lwh. 98 gminy 
Rakowczyk. 

Wartość szacunkowa : 

ad a) 216 kor. 70 h., 

ad b) 694 kor, 80 h., 

ad e) 388 kor. 50 h., 

ad d) 158 kor. 96 h., 

ad e) 94 kor. 48 h. 

ad f) 94 kor. 48 b. 

Najuiższa cena wynosi : 

a) 144 kor. 70 b, 
b) 463 kor. 20 h., 
e) 259 kor, 

d: 125 ker, 97 h., 
e) 62 kor. 98 h., 

ad f) 62 kor. 98 h. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenty są wyłożone do 
wglądu w kancelaryi oddziału I. 

Zarzut niedopuszezalności licytacyi musi 
być zgłoszonym najpóźniej przy licytacyi, 

Osoby mieszkające po za okręgiem tut, 
sądu, które na powyższej nieruchomości ma- 
ją już lub nabędą pewne prawa albo cjięża-i 
ry, — o ile nie wskażą pełnomocnika dla j 
doręszeń tu zamieszkałego, zawiadamisne hę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia lieytacyjnego jedynie przez ogłoszenie na 
tablicy sądowej. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Kołomyja, 14 maja 1914. 


L. cz, E. L 987/14 (10160; 
Edykt. | 

Dnia 14 lipca 1914 o godzinie 10 
przed południem odbędzie się w tutejszym 
sądzie sala Nr. 8, licytacya realnośsi lwh. 
6/1 gminy Kornicz 

Wartość szacunkowa 1569 kor 48 h. 

N jniższa cena 1246 kor. 43 h. 

Warunki licytacyjue i odn szące się do 
tej nieruchomości dokumenty są wyłożone 
do wglądu w kancelaryi oddziału I. 

Zarzut niedopuszczalności licytacji mu- 
si być ogłoszonym najpóźniej przy licytacyt. 

Osoby mieszkające po za okręgiem tut- 
sądu, które na powyższej nieruchomości ma-; 
je już lub nahędą pewne prawa albo cięża 
ry, — o ile nie wskażą pełnomocnika dla 
doręczen tu zamieszkałego, zawiadamiane ba 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- i 
nia licytacyjnego jedynie przez ogłoszenie na 
tablicy sądowej, 

O. k. Sal nowialowy, Oddzinł I 

Kołomyja, 16 maja 1914, 


L. cz. E. 2417/18 (5) (9165) 
Edyks lieytaceiny 
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności. 

Na wnis k strony egzekwującej Her- 
scha Feldara w Baligrodzie, odbędzie się 
dnia 1 lipca 1914 o godzinie 10 przed pału-; 
dniem, w biurze Nr. IV, na zasadzie zatwier- | 
dzonych warunków licytacya reaineści Iwh. | 
198 ks. gr. Nowosiółki, budynek karczemny | 
z gruntem. 

Wartość szacunkowa 6220 kor. 

Najniższa oferta 4160 kor, 

Do realności lwh. 198 ks. gr. gminy | 
Nowosiółki należą następujące przynależno- | 
ści: studnia, oszacowane na 20 koron. 

Ponizsj najniższej oferty sprzedaż niej 
nastąpi. 

C. k. sąd powiałowy w Baligrodzie jako 
sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie terminu 
licytacyjnego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IT. 

Baligród, dnia 10 maja 1914. 


L, ez. E. 10529/18 


| 


(10246) 


Wartość szacunkowa: 


ad a) 120 kor,, 

ad b) 895 kor. 

Najniższa oferts: 

ad a) 80 kor., 

ad b) 596 kor. 67 h. 

Poniżej najniższej ceny sprzedaż nie 
nastąpi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Halicz, dnia 27 maja 1914, 


L. cz E. 450/14 (4) 
Kdykt licytacyjny. 
Dnia 1 lipca 1914 o godzinie 9 przed 
południem odbędzie się w tut. sądzie w biu- 
rza Nr. 9, lieytacya realności: 
a) całej lwh. 454 gm. Wola przemy- 
kowska, 
b) połowy lwh. 328 gm. Wola przemy- 
kowska wraz z przynależnościami. 
Nieruchomości wystawione na licytacyę 
Sa ocenione, a to: 
ad a) na 983 kor. 55 b., 
ad b) na 2245 kor. 85 h., 
przynależności na 40 kor. 
Najniższa oferta : 
ad a) 623 kor., 
r b) 1394 kor. 
oniżej tych cen sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. ki i 2 
„Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
przejrzeć w sądzie tutejszym w biurze Nr. 11. 
C. k, Sąd powiatowy, Oddział II. 
Radłów, 4 maja 1914. 


L. cz. E. IIL 597618 
Edykt licytacyjny 
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności. 

Na wniosek strony egzekwującej Igna- 
cego Nestla odbędzia się dnia 30 czerwca 
1914 o gedz. 9 przed południem w biurze 
Oddziału TII., drzwi Nr. 70, na zasadzie wa- 
runków licytacyjnych, które się niniejszem 
zatwierdza, licytacya następujących realności: 
ks gr. IH. dzielnica miasta Lwowa lwh. 95. 

Oznaczenie realności: połowa realności 
przy ul. Zółkiewskiej l. orj. 3 pod lk, 135%, 
składającej się z pare. bud. o pow. 244 m? 
trzypiętrowej kamienicy, lwh. 30 połowa re- 
alności przy ul. Smoczej l. ori. 4 pod lkons. 
55/4, skł»dającej się z parceli bud. o pow. 
188 m? trzypiętrowej kamienicy. 

Peniewsż obie te realności tworzą ca- 
łość fizycznie nie dającą się rozdzielić, przeto 
połowy ich wystawione na licytacyę sprze- 
dane będą razem. 

Wartość obu połów wynosi 188.176 kor. 
44 hal. 

Najniższa oferta 94.588 kor. 22 hal. 

Do realności lwh. 95 i 80 ks. gr. dla 
HI. dz. miasta Lwowa należą następujące 
przynależności : 18 wystaw sklepowych, okna, 
drzwi, gablotki na towary, wanny, piecyki, 
kociołki, muszle wodociągowe, świeczniki i 
lampy elektryczne, okucia mosiężne. płyty 
mosiężne do seuodów, lamperya w ubikacyi 
restuuracyjnej, kraty do okien, kiucze. story, 
zlewy, Śmieciarka, oszacowane na 10.173 kor. 

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi. 

C, k. Sąd krajowy cywilny we Lwowie 
jako Sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie 
terminu licytacyjnego. 

Wezwania rzeczowo uprawniosych w 
szezególności wierzycieli hipotecznych, dalej 
wierzycieli, których preteneye powstały zty- 
tułu udzielenia kredytu lub oparte są na za- 
pisie kaucyjnym, wreszcie organów publi- 
eznyeh wym .rzających podarki 1 daniny pu- 
bliezie zamieszczone jest na osobnym ar- 
kuszu. c 


(8776) 


(10320 1—3) 


C k. Sad powiatowy, S. L, 
Oddział III, 
Lwów, dnia 12 mja 1914. 


NN 


L. cz. E. 454/14 (4) 
Edykt licytacyjny. 
Na żądanie Towarzystwa kredytowego 
w Kolbuszowej, zastąpionego przez adw. dr. 
Rabinowicza w Kolbuszowej, odbędzie się 
dnia 30-go czerwca 1914 o godzinie 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym w 
biurze Nr. 17 w Sokołowie, licytucya : 
a) eałej realności lwh. 854 gm. Rani- 


(9539) 


żów, 

„_ b) połowy realności lwh. 815 gm. Ra- 
niżów, składających się z gruntów i stoją” 
cych na niej budynków. 

Nieruchomości te wystawione na licy- 
tacyę są ocenione na 7989 kor. 87 h. 

Najniższa cena wynosi 5326 kor. 58 
hsl., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. A 

Warunki licytacyjne, które się ni- 
niejszem zatwierdza i odnoszące się d0 


1914 o godzinie 8 przed południem w biurze | tych nieruchomości dokumenta? może każdy: 


mający chęć kupienia, przejrzeć podczas g0” 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymieniony” 
w biurze Nr. 17. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział TIL. 
Sokołów, dnia 20 maja 1914. 


l 


L. ez. E. 282/14 (7) 
Edykt licytacyjny. 

Daia 30 czerwca 1914 o godz, 9 przed | 
południem odbędzie się w biurze Nr. 6 w) 
sądzie tutejszym licytacya następujących re- 
elności z przynsleżytościami: t 

1. realność obj. lwh. 76 ks. gr. gminy į 
Łuczkś, 

2. realność obj. lwh. 342 ks, gr. gm. 
Łuczka, 

3. realność obj. lwh. 485 ks. gr. gm, i 
Łuczka. | 

Nieruchomości te zostały ocenione: | 

ad 1. na 1950 kor., I 

ad 2. na 830 kor.. 

ad 3. na 1064 kor. 

Najniższa cens, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi : 

ad 1. — 1300 kor., 

ad 2. — 558 kor. 82 b., 

ad 3. — 709 kor. 32 h. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym 
biurze Nr. 7. , | 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Mikulińce, dnia 25 maja 1914. 


L, cz. E. 834/14 (6) (5990) 
Edykt licytacyjny 
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności. 

Na wniosek strony egzekwujączj Towa- 
rzystwa kredytowego w Mikulińcach, odbę- 
dzie się dnia 30 czerwca 1914 o godzinie 10 
przed południem w biurze Nr. 12, na zssa- 
dzie niniejszem zatwierdzonych warunków 
licytacya realności: 

a) lwh. 348 ks. gr. Brykula stara, pg. 
461/1 obszaru 74 ar. 81 m3, pg. 298 obsza- 
ru 55 ar. 57 m°, pg. 700 obszaru 1 ha, 18 
ar. 33 m>, 

b) połowa lwh. 474 ks, gr. Brykula 
stara, pgr. 683 obszaru 1 ba. 20 ar. 85 m°. 

Wartość szacunkowa: 

ad a) 8900 kor., 

ad b) 1000 kor. 

Najniższa oferta : 

ad a) 2600 kor., 

ad b) 66% kor. 

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Trembowla, dnia 5 maja 1914. 


G, Zl. E. 559/14 (10181) 
Versteigerungsedikt und Aufforderung 
zur Anmeldung. 

Auf Antrag der Belseibenden Partei 
Spar- und Oredit-Verein in Mielnica, findet 
am 30 Juni 1914 um 9:30 Ubr vormittags 

ei diesem Gerichte, Zimmer Nr. 4, auf 
rund der schou genshmigten Bedingun- 
Ren die Verst+i:erung Liegenschaften statt 
Ein.-Zabl 436 Grundbuch Mislnica, d. Haus 
mit Bauparcell=. 

Schatzwert 5000 K. 

Geringstes Gebot 3000 K. 

Unter dem geringsten Gehote findet 
8n Verk»uf nicht statt. 

K. k. Berizksgericht, Abt. II. 

M.elnica, am 29 Mai 1914. 


Z. Z. E. 99/14 (5) (10132) 
Versteiaerugsedikt. 

Am 25 Juni 1914 v»rm. 8 Uhr Vor- 
mittsg findet bai diesem Gerichte im Bureav 
Nr, 6, dia Verst-ige uns der Liegenschaft 
U. E, Z, 870 des Giem*inde Myszkowice stait 

Die oben besehriebene Liegenschaft ist 
auf 1392 K peschatst. 

. Das geringste Gebot, unter welehers 
ein Verkauf nicht stattfinden wird, hetsiigi 
928 K, 


Die Verste'gerungsbedingungen und 
andere Dokumenten, können beim hiesigen 
ierichte Bureau Nr. 7, gesehen w-rdin, 

K k. Bezirksgericht, Abt. III. 

Mikulirice, am 18 Mai 1914. 


L. cz. E. 6471/12 (6) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Herza Wohla w Dmytrowi- 
ach, „dbędzie się dnia 1 lipca 1914 o go- 
dzime 8 przed południem, w sali Nr. IV., 
icytacya realności lwh, 171 ks. gr. gm. Za- 
marstynów wraz z przynaleźnościami, skła- 
tającemi się z domu parterowego z dwoma 
Pareelami. 
: Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
Jest oe:nioua na 3243 kor, przynależności 
ZAŚ na 40 kor. 

jay cena W MŚ kor. 
- oniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
a e ceny ep przyj 
s Warunki licytacyjne i odnosząca się do 
‘Jeh nieruchomości dokumenta, może każdy. 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
2n urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. IV. 

C. k. Sąd powiatowy, S. IL, 
; „Oddział IV, 
Lwów, dnia 10 czerwca 1914. 


(8811) 


————— 


(9386) ; L. cz. E. VII. 869/14 (7) 


9 


(9844) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 1 lipca 1914 o godz. 9 przed połu- 
dniem sprzedaną z stanie na publicznej licy- 
tacyi w podpisznym sądzie w biurze Nr. 4 
realności : 

a) lwh, 88, 

b) Iwh. 89, 

e) lwh. 81 i 

d) lwh. 99 gm. Siedlec. 

Nieruchomości te oceniono: 

ad a) reslaosć lwh. 88 na 1589 kor., 

ad b) realność lwh, 69 na 5411 kor. 
821, 

ad e) realność lwh, 81 na 1056 kor. 
58 h., | 

ad d) realność lwh. 91 na 1419 kor. 
h, 


Najniższa oferta wynosi: 

ad a) 1026 kor., 

ad b) 3607 kor. 95 h,, 

ad e) 704 kor. 35 h., 

ad d) 946 kor. 21 h. 

C. k. Sad powiatowy, Oddział VII, 
Tarnów, 19 maja 1914. 


L, cz. E. 2898/18 (6) 
Edykt lieytacyjny. 

Na żądanie Towarzystwa oszczędności 
i kredytu w Jaworowie, odbędzie się dnia 1 
lipca 1914 o godzinie 10 przed południem w 
sądzie niżej wymienionym, na zasadzie ni- 
niejszem zatwi*rdzenych warunków licytacyj- 
nych licytacya 1/8. 8/8 z 1/8, 16 z 1/8 z 
1/8, 1/4 z 1/8 z 1/3 i 1/4 z 1/6 z 1/8 z 1/8 
części reainości lwh., 848 gm. Bonów wraz 
z przynależnościami, składzjącemi się z drze- 
wostanu i płotu. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 1959 kor. 80 b., przynale- 
Żności zaś na 78 kor. 50 b. 

Najniższa cena wynosi 1355 kor. 54 h. 

Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku, i i 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
m.jący chęć knpienis przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
aym w biurze Nr. II 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Krakowiec, dnia 29 kwietnia 1914. 


L, cz. E. 2161/13 (5) 
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności. 

Na wniosek strony egzekwując j Izaka 
Jowicza w Baligrodzie odbędzie się dnia 1 
lipca 1914 o godz. 11 przed południem w 
biurze Nr. 4, na zasadzie zatwierdzonych wa- 
runków licytacya realności: lwh. 20 ks. gr. 
Balnic» 2,6 części realności stanowiącej go- 
spodarstwo wiejskie z budynkiem i gruntami. 

Wartość szacunkowa 8009 kor. 40 hal. 

Najniższe oferta 2088 kor. 92 hal. 

Do realności lwh. 20 ka. gr. Balnica 
należą przynależności oszacowane na 40 kor. 

Ponizej uajniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Baligród, dnia 26 kwietnia 1914. 


(9741) 


(9165) 


L. cz. E. ia (9) 
dykt licytacyjny 
oraz wəzwanie do zgłoszenia wierzytelności 

Na wniosek strony egzekwującej Towa 
rzystwa zaliczkowego w Lisku stow. zarej. 
z nieogr. poręką zastąpionego przez adw. 
Smolskiego w Baligrodzie odbędzie się dalia 
1 lipca 1914 o;godzinie 9 przed południem 
w biurze Nr. 4, na zasadzie zatwierdzonych 
warunków licytacya realności: lwh. 32 ks. 
ar. Baligród zabudowanie gospodarskie z grun- 
tami. 

Weriość szacunkowa 4560 kor, 

Najniższa oferta 3264 kor. 

Do realności lwh, 82 ks. gr. gm. Bali- 
gród należą następujące przynależności: płot, 
24 ćrzew owocowych, murowanej piwnicy, 
murowanej studni i t. d. oszacowane na 336 
koron. : 

Poniżej najniższej ceny sprzedaż ule 
nastąpi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Baligród, dnia 20 majs 1914. 


(9164) 


L. cz. E. 264/14 (6) 
Edykt licytacyjny | 
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności. 

Na wniosek strony egzekwując. j Micha- 
liny Bańka odbędzie się dzia 1 lipca 1914 o 
godzinie 10 przed południem w biurze Nr. 7, 
na zasadzie zatwierdzonych warunków licy- 
tacya następujących realności: 

a) lwh. 1225 ks. gr. Mikołajow cała 
realność składająca się z pbud. 586/3 i grt. 
1704/1 i 1704/2 o jednym kompleksie na 
pbud. stoi chata, 

b) Iwh. 2/8 realności składajcce się 
z pgrt. 1703.1, 1703/3, na których stoi chata 
466 kor. 66 h., przynależności tejże 15 kor. 
32 h. 

Wartość szacunkowa: 

ad a) 160 kor., 


(9532) 


ad b) 466 kor. 66 h., 


oszczędności w Mielcu pozew © 1420 ko- 


przynależności tejża na 15 kor. 82 hal. ron zpn. 


Najniższa oferta: 
ad a) 50 kor, 
ad b) 240 kor. 99 h. 


l 


Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty. 
Celem strzeżenia praw Jana Krempy 


„ Do realności lwh., 1248 ks. gr. Miko-:i Maryanny Krempowej ustanawia się p. 
łajów należą następujące przynależności: 10 | adwokata dr. Źmigroda w Tarnowie kura- 
drzew owocowych, jałowiec i płot z często- | torem. 


kołów oszacowane na 15 kor. 82 h. 
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastapi. 


Tenże kurator zastępywać będzie Jana 
Krempę i Marysnnę Krempową w rzeczonej 
sprawie na ich koszt i niebezpieczeństwo, 


Warunki licytacyjne i odnoszące się do | dopóki oni w sądzie się nie zgłoszą lub peł- 
tych meruchomości dokumenta może każdy, | nomoenika nie zamianują. 


chęć kupienia przejrzeć w godzinach urzędo- 
wych w oddziale kane. Nr. 7, 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 
Mikołajów, dnia 10 maja 1914. 


L. cz. E. 779/13 (28) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 1 lipca 1914 o godzinie 8:80 
przed południem w sądzie tutejszym w biu- 
rze Nr. 8 odbędzie się licyt»cya realności lwh. 
518 gm. Radłów. 

Nieruchomość ta wystawiona na licyta- 
cyę jest oceniona na 8000 kor. 

Najniższa cena wynosi 4000 kor. 

Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie. 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszace się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy 
przejrzeć w sądzie tutejssym biuro Nr. 11. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Radłów, dnia 29 maja 1914. 


(10137) 


Rozmaite obwioszczania. 


L. ez. w. II. 3614/14 (2) (10802) 
Edykt. 

Przeciw pozwanemu Oswaldowi Tau, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
siony został do tutejszego sądu przez po- 
woda Pierwsze Galie. Towarzystwo akcyjne 
dla przemysłu chemicznego we Lwowie przez 
adwokata dr. Henryka Birnbauma we Lwo- 
wie pozew o zapłacenie sumy wektlowej 
774 kor. 24 hal. 

Na podstawie pozwu wydano wekslowy 
nakaz zapłaty dnia 26 maja 1914 Ów. HI 
3614/14 (1). 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się p. adwokata dr. Marcelego Cha- 
meidesa we Lwowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczon j sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamiznuje. 

C, k. Sąd krajowy, jako handlowy, 

Oddział II. 

Lwów, dnia 26 maja 1914. 


L. cz. Ów. III. 3682/14 (2) (10308) 
Esdky kit 

Frzeciw pozwsnym Leonowi Tau i 
Oswaldowi Tau, kcórych miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony został do tutejszego sądu 
przez powódkę Firmę Thomasphosphat und 
Miihlenwerke, Gres. m. b. H., w Katowicach 
przez adwokata dr. Henryka Riibnera w Kra- 
kowie pozew o zspłatę sumy wekslowej 665 
kor. 15 hal. 15 bal. zpn. 

Na podstawie pozwu wydano wekslowy 
n»kaz zapłaty z dnia 28 maja 1914 Ów. III. 
8682/14 (1). 

(elem strzeżenia praw pozwanych usta- 
niwia się p. adwokata dr. Witołda Bzndrow- 
skiego we Lwowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanych w rzeczonej sprawia ns ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd krajowy, jako handlowy, 

Oddział LIT. 

Lwów, dnia 28 maja 1914, 


G. Zl. Ów. II. 3725/14 (2) (10310) 
Edikt. 

Wider Oswald Thau und Leon Thau, 
deren Aufenthalt unbekannt ist, wnrde bai 
dem k. k. Landes- als Handels - Gerichte in 
Lemberg von Sigmund Bruckner in Wien 
wegen 425 Kronen eine Klage angebracht. 

Auf Grund der Klage wurde der Wech- 
selsicherstellungsauftrag erlassen. 

Zur Wahrung der Rechte der Beklag- 
ten wird der Herr Dr. Marcel Chameides, 
Advokat in Lemberg, zum Kurator bestellt. 

Dieser Kurator wird die B.klagten 
in der bezeichneten Rechtssache auf deren 
Gefahr und Kosten so lange vertreten, bis 
diese entweder sich bei Gericht melden, 
oder einen Bevollmichtigten namhaft machen, 

K. k. Landes- als Handels-Gericht, 

Abteilung III. 

Lemberg, am 30 Mai 1914. 


L. cz. Ów. 1453/14 (1) (10224) 
i KEdykt. f 

Przeciw Janowi Krempie i Maryannie 
Krempowej, których miejsca pobytu jest nie- 
znane, wniesiony został do c. k. sądu obwo- 
dowego w Tarnowie przez Powiatową Kasę 


C. k. Sąd obwodowy, Oddział II, 
Tarnów, dnia 20 maja 1914, 


L. cz. Ów. 1565/14 (1) (10228) 
Edykt 

Przeciw lzakowi Brandstadterowi, któ- 
rego miejsce pobytn jest nieznane, wniesiony 
został do e. k. sądu obwodowego w Tarno- 
wie Oddział II. przez Chiela Lichtblaua po- 
zew wekslowy o 6000 kor., 6000 kor., 4817 
kor. 62 hal. i 2111 kor. 50 hal. zpn, 

Na podstawie pozwu wydano 
zapłaty. 

Celem strzeżenia praw powyż wymienio- 
nego ustanawia się p. adw. dr. Hollendera 
w Tarnowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie powyż 
wymienionego w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są- 
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Tarnów, dnia 2 czerwca 1914. 


nakaz 


L. ez. ©. II. 10/14 (101354) 
Edykt. 

Przeciw Władysławowi i Ludwice Wiel- 
kiewiczom, których miejsce pobytu jest nie- 
znane, wniesiony został do c. k. sądu powia- 
towego w Nowym Targu przez Józefę Stu- 
dentowicz pozew o własność zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaćzono au- 
dyencyę na dzień 19 czerwca 1914, o godz. 
8:80 przed południem, w tutejszym sądzie, 
w biurze Nr. 10. 

Celem strzeżenia praw pozwanych usta- 
nawias się p. adwokata dr. Borowicza w No- 
wym Targu kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie nie- 
obecnych pozwanych w rzeczonej sprawie na 
ich koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni 
w sądzie się nie zgłoszą lub pełnomocnika 
nie zamianują. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Nowy Targ, dnia 6 czerwca 1914. 


L. 791 (10192 2—38) 
Ogłoszenie. 
Dr. Samuel Ball wpisany został na li- 
stę adwokatów z siedzibą w Radymnie. 
Z Wydziału Izby adwokatów. 
Przemyśl, dnia 8 czerwca 1914, 


L. e. ©. I. 21/11 (10115 3—3) 
E d 


y i 

Przeciw Piotrowi i Zofii Nideckim, 
których miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
siony został do e. k. sądu powiatowego w 
Brzesku przez Szczepana Skirło w Iwkowy 
pozew o zezzanie aktu kupna sprzedaży zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczoną zo- 
stała audyencya na dzień 16 czerwca 1914, 
o godzinie 4 tej po południu. 

Celem strzeżenia praw Nideckich usta- 
nawia się p. adwokata dr. Herschtala w Brze- 
sku kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Ni- 
deckich w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgioszą lub pełnomocnika nie zamianują, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Brzesko, dnia 28 maja 1914. 


L. cz. Ne. III. 196/18 (1) (10088 2—3) 
Edykt 


W depozycie e. k. Sądu powiatowego 
w Sądowej Wiszui znajdują się następująca 
od przeszło 80 lat zalegające depozyta dotąd 
przez uprawnionych nie podniesione, a to 
w gotówce lub ulokowane na książeczkach 
Galic. Kasy oszczędności we Lwowie i prze- 
myskiej Kasy oszczędności, oraz zegarek. 

Oznaczenie masy : 

Isaak Schalz cont. Markus 
8 kor. 40 hal. 

Mateusz Górniak cont. Stefan Górniak 
4 kor. 

Jędruch Macyk 27 hal. 

Jan Łuć cont. Grzegorz Markiewicz 
Nr. książeczki 56201 — 6 kor. 

Hryńko Pryjdun spadkobiercy Nr. ksią- 
żeczki 82058 — 6 kor. 48 hal. i srebrny 
zegarek wartości 6 kor. 

Kaśka Balicz cont. Iwan Baran 66 hal. 

Donat Wiśniewski Nr. książeczki 43956 
79 kor. 10 hal. 

Marya Zawałkiewicz Nr. książ. 101078 
118 kor. 06 hal. 

Właścicieli depozytów tych wzywa się, 
by w przeciągu roku 6 tygodni i 3 dni, bio- 
rąc od dnia ostatniego ogłoszenia edyktu, 


Meiller 


prawa swe w tutejszym sądzie zgłosili i wy- 
kazali, inaczej funduszowi przepadłości przy- 
znane i wydane będą. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Sądowa Wisznia, dnia 16 maja 1914. 


Konkursa. 


Konkurs. 
W Sasowie jest wolna posada le- 
karza miejskiego 
Wynagrodzenie roczne: 400 kor 
Dochody z wolnej praktyki lekar- 
skiej zależne od wziętości. 
Łaskawe zgłoszenia do Zarządu 


gminy. 


(10286) 


Zarząd gminy Sasów. 
Sasów, dnia 13 czerwca 1914. 
Delman. 


L. Prez. 465 (6/14) 
Konkurs. 
Posada pomocnika kancelaryjnego 
zaraz do objęcia. 
Naczelnictwo c. k. Sądu powiatowego 
Bukowsko, dnia 15 czerwca 1914 


(10376) 


L. cz. Prez. 11.502 (4 W/14) (100438 3—3) 
Konkurs. 

Przy sądzie powiatowym w (Ciężkowi- 
cach jest do obsadzenia posada woźnego. 

Podania o powyższą lub przy innych 
sądach opróżnić się mogącą dla wojskowych 
certyfikatystów zastrzeżoną posadę woźnego 
wnosić należy do dnia 15 lipca 1914 do 
Prezydyum sądu obwodowego w Nowym 
Sączu. 

Prezydyum sądu krajowego wyższego. 
Kraków, dnia 7 czerwca 1914. 


L. cz. Prez. 10.665 (4 K./14) (10042 3—3) 
Konkurs. 

Przy sądzie obwodowym w Jaśle jest 
do obsadzenia posada kaneelisty. 

Podania o powyższą lub przy innych 
sądach opróżnić się mogącą posadę, do któ- 
rej mają pierwszeństwo wojskowi certyfika- 
tyści, wnosić należy do dnia 14 lipca 1914 
do Prezydyum sądu obwodowego w Jaśle, 

Prezydyum sądu krajowego wyższego. 

Kraków, dnia 6 czerwca 1914. 


L. cz. Prez. 10.190 (4 Doz./14) (10041 3—3) 
Konkurs. 

W sądzie obwodowym w Jaśle jest do 
obsadzenia posada dozorcy więźniów. 

Podania o powyższą lub przy innych 
sądach opróżnić się mogącą dla wojskowych 
certyfikatystów zastrzeżoną posadę dozorcy 
więźniów wnosić należy do 15 lipca 1914 do 
Prezydyum sądu obwodowego w Jaśle. 

Prezydyum sądu krajowego wyższego. 
Kraków, dnia 7 czerwca 1914. 


L. 8295JLV. (9709 3—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

(elem nadania posady stałego sługi 
szkolnego w e. k. I. gimnazyum w Nowym Są- 
czu ogłasza e. k. Rada szkolna krajowa ni- 
niejszem konkurs z terminem do wnoszenia 
podań do końca lipca 1914. 

Do tej posady przywiązane: są pobory 
w myśl ustawy z 25 stycznia 1914 Dz. p.p. 
Nr. 16 i dodatek aktywalny według ustawy 
z 19 lutego 1907 Dz. p. p. Nr. 34. 

Z posadą tą są połączone wszelkie obo- 
wiązki sługi szkolnego, a więc należyta ob- 
sługa sal szkolnych, kancelaryi, sali konfe- 
rencyjnej, gabinetów, utrzymywanie porządku 
i czystości wewnątrz i zewnątrz budynku 
szkolnego, tudzież wszystkie czynności zwy- 
kłego stróża domowego, jak rąbanie i nosze- 
nie materyału opałowego, palenie w piecach, 
zamiatanie śniegu i t. p. 

Ubiegający się o tę posadę ma wykazać: 

1. znajomość języków krajowych w sło- 
wie i piśmie, świadectwami szkolnemi i wła- 
snoręcznemi próbami pisma; 

2. uzdolnieuie fizyczne do pełnienia 
obowiązków takiego sługi świadectwem c. k. 
lekarza rządowego; 

8. nieprzekroczony wiek lat 45 me- 
tryką urodzenia ; 

4. zachowanie się pod względem mo- 
ralnym i politycznym świadectwem moralno- 
ści, wystawionem przez właściwą władzę, 
jeżeli nie pozostaje w służbie publicznej ; 

5. dotychczasowe zatrudnienie świa- 
dectwami. 

Podania zaopatrzone w powyższe doku- 
menta należy wnieść w oznaczonym terminie 
do e. k. Rady szkolnej krajowej na ręce Dy- 
rekcyi e. k. I. gimnazyum w Nowym Sączu, 
a jeżeli ubiegający się pozostaje w służbie 
publicznej, za pośrednictwem swej przełożo- 
nej Władzy. a 


| 
| 
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W myśl ustawy z dnia 19 kwietnia 
1872 Dz. u. p. Nr. 60 mają przy nadaniu 
tej posady pierwszeństwo wysłużeni e. i k. 
względnie c. k. podoficerowie, posiadający 
wymaganą powyżej kwalifikacyę i zaopatrzeni 
w przepisany certyfikat c. i k. państwowego 
Ministerstwa wojny, względnie c. k. Mini- 
sterstwa obrony krajowej, który uprawnia do 
ubiegania się o posadę w służbie państwo- 
wej cywilnej. 

Depiero w braku takich kandydatów, 
mogliby być uwzględnieni inni kandydaci, 
posiadający wymaganą kwalifikacyę. 

Z c. k. Rady szkolnej krajowej. 

Lwów, dnia 31 maja 1914. 


m i kJ 
Upackości. 
G. ZL. S. 5/14 (1) (10228 2—3) 
Konkursedikt. 

Das k. k. Kreisgericht Tarnopol hat die 
Eröffnung des kaufmännischen Konkurses 
über das Vermögen des Dawid Papowisch 
bewilligt. 

Der k. k. Bezirksrichter Hieronim 
Gliński wird zum Konkurskamrajssar, Herr Dr, 
Aron Brumer in Mikulińce zum einstwei- 
ligen Masseverwalter bestellt. 


Die Gläubiger werden aufgefordert, bei 
der auf den 24 Juni 1914 Vormittags 10 
Uhr, bei dem k.k. Bezirksgerichte Mikulińce 
anberaumten Tagsatzung unter Beibringung 
der zur Bescheinigung ihrer Ansprüche dien- 
lichen Belege über die Bestätigung des einst- 
weilen bestellten oder die Ernennung eines 
anderen Masseverwalters und dessen Stell- 
vertreters ihre Vorschläge zu erstatten und 
den Gläubigerausschuss zu wählen. 

Ferner werden alle, die einen An 
spruch als Konkursgläubiger erheben wollen, 
aufgefordert, ihre Forderungen, selbst wenn 
ein. Rechtsstreit darüber anhängig sein sollte, 
bis 27 Juli 1914 bei dem k. k. Bezirks- 
gerichte Mikulińce nach Vorschrift der Kon- 
kursordnung zur Anmeldung und bei der 
auf den 30 Juli 1914 Vormittags 10 Uhr 
ebendort anberaumten Liguidierungstagsa- 
tzung zur Liquidierung und Rangbestimmung 
zu bringen. 

Gläubiger, welche die Anmeldungsfrist 
versäumen, haben die durch neue Einberu 
fung der Gläubigerschaft und Prüfung der 
nachträglichen Anmeldung sowohl den ein- 
zelnen Gläubigern als der Masse verursach- 
ten. Kosten zu tragen und bleiben von den 
auf Grund eines förmlichen Vertheilungs- 
entwurfes bereits stattgehabten Vertheilun- 
gen ausgeschlossen. 


Die bei der Liquidierungstagsatzung 
erscheinenden angemeldeten Glaubiger sind 
berechtigt, durch freie Wahl an Stelle des 
Masseverwalters, dessen Stellyertreters und 
der Mitglieder des Gliubigerausschusses, die 
bis dahin. im Amie waren, andere Fersonen 
ihres Vertrauens endgiltig zu berufen. 

Die Liquidieranzstagsatzung wird zu- 
glsich als Vergieichstagsatzung bestimmt. 

Die weiteren Veróffentlichungen im 
Laufe des Konkursverfahrens werden durch 
das Amtsblatt der „Gazeta Lwowska* er- 
folgen. 

K. k. Kreisgericht, Abtheilung TV. 

Tarnopol, am 10 Julii 1914. 


L. cz. B. 1/12 A, (10009 3—3) 
W sprawie konkursowej Henryka Dreyera 
w Drohobyczu wyznacza się audyencyę do 
dodatkowej likwidacyi zgłoszonych do masy 
konkursowej wierzytelności na dzień 25 czer- 
wca 1914, godzina 11 przed południem w są- 
dzie powiatowym w Drohobyczu, sala Nr, 53 
0. k. Sąd powiatowy. 
Drohobycz, dnia 6 czerwca 1914. 
Komisarz konkursowy. 


DONIESIENIA PRYWATNE. 


Ruch pociągów kolejowych 


oboswiąwujący m dniem 1i maja 1914 r 


RR 


według czasu średnio-europejskiege 


OGONA 


220$), 530, 7574), S10, 932 
cznie codziennie. 


cznie codziennie. []) z Mościsk. 


codziennie, 


621, 928 


dziele i rz. kat, święta. 
Że Sambora: 820, 955, 144, 830 


Żo Sokala: 705, 836%), 125, 720 


Z Jaworowa: 804, 429 
Z Podhajec: 1112, 1020 
Zo Stejanowa: 950, 630 


codziennie, 


Z Podhajec: 734), 1054, 1003 
+) z Winnik, 
Ze Stojaneowa: 931, 632 


Z Podhajec: 712*), 1036, 325*) 944 
*y z Winnik 


> 


Z Brzuchowie: 
730, 930 


341, 930 


7 Janowa: 


pnia 911, 


do 80 sierpnia 1020 


Przychodzą do Lwowa: 
ma dworzec główny: 

Z Krakowa: 222, 540, 625[]), 7%, 845, 955, 110), 42, 
*) z Tarnowa. $) od 16 maja do 1 października włą- 


t) z Gródka Jagiell. od 1 maja do 30 września wła- 


Z Podwoloczysk: 715, 1136, 1478) 215, 5%, 1030, 10437) 
t) z Krasnego. $) od 14 maja do 29 września włącznie 


% Czerniowiec: LAZLO, 5204), D413), 735, 10287), 145, 535, 


*) ze Stanisławowa, t) z Kołomyi. ti) z Chodorowa 
w każdy następny dzień po niedzieli i święcie, 


Ze Stryja: 720, 900, 1140, 620, 1105, 1158$) 
$) od 16 czerwca do 8 września włącznie tylko w nie- 


*) z Żółkwi a w każdy poniedziałek z Rawy ruskiej. 


na dwerzec „Lwów=Fodzamcze* : 
% Podwołoczysk: 656, 1116, 183*), 200, 506, 1012, 10317) 
t) z Krasnego, *) od 14 maja do 29 września włącznie 


na dworzec „Lwów-Zyczaków * : 


wa dworzec główny : | 


codziennie: od 1 maja do 30 września 654, 730 
ad 1 ezerwca do 31 sierpnia 154, 341, 515, 


od'1 października do 30 kwietnia 728 
w niedziele i święta rzym. kat.: od 1 maja do 31 maja 


od 1 czerwea do 31 sierpnia 1f00 
od 1 czerwca do 31 sierpnia 108, 
w miedziele i święta rzym. kat. od 10 maja do 30 sier- 


eodziennie: od 17 maja do 15 września 1010 
% Lubienia: w niedziele i święta rzym Kat. od 1 czerwca | 


UWAGA. Pociągi pospieszne wyróżniają się grubym drukiem 
czone podkreśleniem liczh minutowych. 


1135 


Do 


Li 


abu 


ociągi 


ba 


bo Janowa: 


Qdchodzą ze Lwowa: 

| u dworca głównego: 

Do Krakowa: 1235, 355, 830, 855, 126), 205$), 245, 
338%), 550, 700, 735, 1115 


*) do Rzeszowa, $) od 14 maja do 29 września włącznie 
codziennie. f) do Gródka Jagiell. 


| Do Podwaołoczysk : 
t) do Krasnego. $) od 16 maja do 1 października wła- 
cznie codziennie. 
| Do Czerniowiec: 245, 610, pas, 1003, 280, BI2*) 5524), 
T5044), 105% 
*) do Stanisławowa. t) do Kołomyi. tt) do Chodorowa 
w każdy poprzedzający dzień przed niedzielą i świętemu, 
Do Stryja: 725, 10008), 147, 655, 740, 1106 
$) od 14 czerwca do 8 września włącznie tylka w niee 
dziele i rzym. kat. święta, 
Bo 


Do Sambora: 655, 305, 540, 1056 
Do Sokala: 750, 225, 750, 1135+) 
*) do Żółkwi a w każdą niedzielę do Rawy „ruskiej. 
Jaworowa : 840, 631 
Do Podhzjóc: 553, 453%) 
*) do Brzeżan. 
Do Stojanowa: 846, 555 


x dworca „AI. wówaPosdzamcześ : 
Do Podwołoczysk: 
4) to Krasnego, *) od 16 maja do 1 października włą- 
cznie codziennie, 
Pedhajoe: 607, 134+), 514$) 
*! tylko do Winnik, $) do Brzeżan. 
Miyjamowa: 906, 617 


eedziennie: od 17 maja do 15 września 300 
od 1 czerwca do 31 sierpnia 1015, 

w niedziele i święta rzym, kat, od 10 majade 30 wrze 
śnia 109 


Mę Lukienia: w niedziele i święta rzym, kat, od 1 czerwca 
do 31 sierpnia 225 


Godziny moene od 600 wieczór do 559 rano, są omma- 


606, 1035, 200, S45§), 255+), 840, 1118 


621, 110%, %13 258%), 312%), 901, 


z dworca „Lwówrłiyczałsów: 
Pedkajec: 626, 
* tylko do Winnik. $) do Brzeżan 


168%), 5ła$), 727 


lokalne. 


s dworca główuneje: 


Bezuchowie: codziennie 600 
eodziennie: od 1 maja do 30 września 414 
od i czerwca do 31 sierpnia 1231, 235, 414, 
| 615, 835 
w niedziele i święta rzym, kat.: od 1 maja do 31 mais 
255, 536 
od 1 czerwca do 31 sierpnia 1005 
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HERBATY 


chińskie i angielskie, ciemno naciąqające o wybornym 
smaku i aromatyczne 


poleca 


HANDEL HERBATY i KAWY 


EDMUNDA RIEDLA 


c. k. nadwornego dostawcy 


we Lwowie, ul. Teatralna 3. 


Proszę żądać szcze;zółowych cenników. 


S 


MADONNA DOLOROSA 


reprodukcya kolorow: ze słynnego obrazu 
F. KRUDOWSKIEGO jest do nabycia w 
gustownych ramach i za szkłem w cenie 
— — — — 25 koron — — — — 
za porto i opakowan:e dolicza się 1 kor. 
w biurze ogłoszeń $okołowskiego 
Lwów, ul. Trzeciego Maja 5. 
Na żądanie przesyła si; odbitkę niekolorową. 


sno C mmr EA ZAWO, 
© 6600060000 606 0 
©6666 6 


Wysorłowane powieści $ e $ee 


Bo bajecznie niskiej cenie, bo po 20 i 50 hal. za tom 
nabyć można w biurze dzienników, Lwów, IHXI.-g0 Maja 5. 


eee eoe eeo Er OCO 
E e A E EE 
a 


A 


BRZ 


Angielskie i francuskie świeże mie- 
Sięczniki bez okładki i pierwszej stro- 
nuy można tanio nabywać w biurze 
dzienników, ul. Frzeciego Maja 5. 


Adama Mickiewicza 

Ks. Józefa Poniatowskiego 
Jana Dabrowskiego 

Tadeusza Czackiego 


reprodukcye ze słynnych portretów 
w gustownychk ramach i za szkło 
w są do nabycia po 8 koron 
biurze ogłoszeń Sokołowskiego, Lwów, Trzeciego Maja 5.) 
Za porto 1 opakowanie na prowiację dolicza się | koronę 


y a E aea — WENIEE EA 

TAREKA FRACHTOWA 
ze Lwowa Sfo wazystkich aiasyj 
kolejowych w Gaileyi i Bukowinie 

przez M. FiSGHLERA 


kor., z przesyłką pocztową 2 kor. 10 hal., za 
pobraniem 2 ;kor. 55 hal. 


Główny skład: Biuro ST. SOKOŁOWSKIEGO 
| Lwów, Trzeciego Maja 1. 5. 


Tana 2 
l 


Mleczarnia Przeworska | Prawdziwe matetye berneńskie 
zawiadamia P. I. Odbiorców Sezon wiosenny i letni 1914. 
że z dniem 15 czerwca b. r. |; 1 KUPON 


obniżyła ceny nabiału. | mtr. 310 długi 


Sklepy i rozwoziciele nabiału su obowiązani | kompletny garnitur 


okazać na żądanie cennik. męzki 3 
| Š : m. surdut, spodnie i kamizelka 
kosztuje tylko 
Wyborny wiśniak i jabłezak stary, 
Okazya! nalewki owocowo-mioowe domowe- 
go wyrobu bez alkoholu, 5 klgr. 6 kor. franko. — | 


1 kupon na czarny ubior salonowy 20 kor., 
tudzież matcrye na zarzutki, loden dla tury- 
Naczynie demyon. warte 2 korony. P, Korzeniewicz, 
em. naucz. lwanczany p. l. 


stów, kamgarny jedwabne, materye na suknie 


1 kupon 7 koron 

kupon 10 koron 
„1 kupon 15 koron 
1 kupon 17 koron 
1 kupon 20 koron 


damskie rozsyła po cenach fabrycznych, zna- 
ny jako rzetelny i solidny 
SKŁAD FABRYCZNY SUKNA 


SIEGEL-IMHOF w BERNIE (Morawy) 


(Próbki darmo i opłatnie), 
Korzyści dla prywatnych odbiorców, wynika- 
jące ze sprowadzania wprost sukna od firmy 
Siegel-Inhof są znaczne. Stałe, najtańsze 
ceny. Wielki wybór. Ściśle według próbek, 
najdokładniejsze wykonanie nawet małych zle- 

ceń przy zupełnie świeżym towarze. 


Lwów, ul. Akademicka 3. 
Największy magazyu jubilerski i zegarmistrzowski 


Julians DĄBROWSKIEGO 


kupuje i sprzsdaje stare srebro, złoto i kamienie. 
Alecenia załatwiać można woczta i przez koresp, 


Zdolny energiczny i uczciwy ad- 
+ 9 ministrator przyjmie w 
zawząd kamienicę pod przystępnymi wa- 
xunkami, ewent. złoży kaucyę do 5 tys. 
koron. Łaskawe zgłoszenia pod literami 
W. W. B.*", do Biura dzienników i ogł. 
Sokołowskiego. Lwów, Trzeciego Maja 1. 5. ! 


Marya Białecka. 


kurs rysunku i malarstwa. Osobny kurs dziecinny. 
KALECZA 6. 


rozw M wera — 


Najstarsza i najpoczytniejsza ilustracya polska 


TYGODNIK 
ILLUSTROWANY 


„TYGODNIK ILLUSTROWANY* w r. 1914 zamieści najnowszą świetną powieść 


Henryka Sienkiewicza „LEGIONY“ 


część pierwsza „W KRAJU“, część druga „POD DABROWSKIM* 
wspomnienia legionisty, z szeregiem wielkich ilustracyi W. Kossaka. 


j Powieść „LEGIONY“ „Tygodnik Ilustrowany“ zaczął;drukować węgrudniu r. 1913. 
Nowi prennmeratorzy początek powieści mogą nabywać po 30 hal. Z przesyłką 40 hal. 


Nadto „Tygodnik Tllustrowany* w r. 1914 drukować będzie najświeższą powieść 
Włod. Perzyńskiego „ZŁOTY INTERES“ oraz dokończenie powieści Wacława Sieroszew- 
skiego „BIENIOWSKI*, 


Przeszło tysiąc strouie tekstu i przeszło 


dwa tysiące ilustracyi roeznie. 


55 lat 


istnienia 


Artykuły wstępne, naukowe, społeczne i literackie pierwszorzędnych publicystów i lite- 
ratów polskich, — Stałe przeglądy wystaw naszych z udziałem wszystkich malarzy pol- 
skich 1 obcych. — Tlnstracye odźwierciadlujące zdarzenia chwili bieżącej. — TEART, 
SZTUKI PLASTYCZNE. — PIŚMIENNICTWO OBCE. 


W r. 1914 wszyscy prenumeratorowie roczni „Tygodnika Illustrowanego oprócz 52 
numerów pisma otrzymają bez dopłaty: 
12 tomów „Ciekawych Powieści” 
Zeszyt aibumiowy 
„Swiat Dziecięcy” z rycinami kolorowanemi, jako premium nadzwyczajne. 


„Przegląd Bibliograficzny” 


Prenumeratę przyjmują: Administracya „Tygodnika lllustrowanego* we Lwowie: 
UI. Trzeciego Maja 5, oraz wszystkie księgarnie i kantory pism. 
Warunki prenumeraty : 


We Lwowie: W Galicyl z przesyłką pocztową: 


kwartalnie 680 kor. z oprawą książek 8:80 kor. | kwartalnie 1:20 kor. z oprawą książek 870 kor. 
półrocznie 13:60 kor. n m 16:60 kor. I półrocznie 14:40 kor. 5 9 17:40 kor. 
roezuie 27:20 kor. A m 38:20 kor. || rocznie 28:80 kor. S 5 34:80 kor. 


Wydawey: Gebethner i Wolf. — Redaktor naczelny: Dr. Józef Wolf, 
Odpowiedzialny za Redakeyę we Lwowie: Artur Schróder. 


Przyjaciół naszego pisma prosimy uprzejmie o polecenie niniejszego prospektu. 


Okazya! 


Za półdarmo! 


Dopóki zapas starczy! 

Pojedyncze zeszyty ilustrowanych pism z lat: 1911, 1912, 1918 
„Sport im Bild*, „Die Woche, „WMieggendorfer Bliitter*, 
„Die Muskette*, „Simplicissimus“, komplety „WĘDROWCA* 

za połowę ceny do nabycia 


w Biurze dzienników i ogłoszeń St. Sokołowskiego, Lwów, Trzeciego Maja 5. 
Na prowincyę wysyłka za zaliczką lub za poprzedniem nadesłaniem należytości. 


Okazya! Za półdarmo! Okazja! 


m8 


„Meister der Farbe“ 


oryginalne reprodukcye międzynarodowych malarzy 
kompletne roczniki 1806, 1808, 1909 
poleca 
po wyjątkowo niskich cenach 


ST. SOKOLOWSKI Lwów, Trzeciego Maja 5, 


HT 


L A” 


Ludowe Towarzystwo Wzajemnych Ubezpieczeń we Lwowie. 


lamknięcie rachunków z dniem 31 grudnia 1913 


zestawione według przepisów rozporządzenia ministeryalnego z dnia 5 marca 1896, 


Rachunek zysków i 


ROZCHÓ D. kor. h. kor. h. 
I. Szkody wypłacone łącznie z kosztami. . a . . « . « aaa 451.799 56 
mniej KOntraSekuracya s s a e mo a wo. w a n ooe 282.800 58 198998 98 


II. Wydatki zarządu : 
1, Wydatki administracyjne bieżące: 


a) pensye i pomoc biurowa . . . . . . « « « » | 50.361 96 
b) kasa chorych i opłaty emerytalne . . . . ... . 4.888 81 
e) koszta lokalu, opał i światło . . „, . . . . . . 7114 42 
d) portorya biura, agentów i potrzeby biura . . . . 16.461 46 
ə) druki, papier, inseraty i prenumeraty . . . . . . 11.118 94 
f) koszta podróży administr., koszta Zgromadzeń, 
Rady nadzor. i Delegatów, koszta prawne. . . 6.821 86 
(3) RGANĄ ChychISIB «. Md 0 a 0% 1415 — 97784 95 
1. Podatki i inne należytości . SE 6.596 18 
III. Odpisy i inne wydatki: 
1. Odpisy: 
Biz wantościi inwentarza o o a „a... 0.» oo 750 — 
b) z wierzytelności nieściągalnych . . . . . 1 4. 319 93 
2. Inne wydatki: 
a) ustawowe subwencye dla straży . . . . . « « 192 74 1.262 67 
IV. Rezerwa na szkody nieuregulowane . . . .  ... . « « , 55.456 — 
mniej kontrasekuracya . . « « « 1. 4 446: . 85842 43 19.618 57 
V. Stan funduszów z końcem r. 1918: 
1. Rezerwa premii na rok następny . . . . . . |. « a a 249.678 70 
mniej Kontrasekuracya . . -. . . «. 1 4 « 1 1 1. 145.665 15 104.008 55 
2 KAPIMEZAKIAQOWY ena i on aoo e e a e e a A 150.000 — 
3. Ogólny fundusz rezerwowy. . . «. «6 « « « aaa 60.443 50 
4, Fundusz rezerwy zysków „ . . 1... 4.05 1 1 15.110 72 225.554 22 
WioNadwyżkaróbrotn rocznego To e O aaa a. 10382 50 


664.201 62 


Rachunek bilansu z d 


Stan ezynny. | kor. h. 

VEAR paASEKASOWY -o « » aa e e a a 6.958 35 
II. Rozporządzalne należytości w instytucyach kredytowych i kasach oszezęd, 196911 79 
II. Salda czynne rachunków z Towarzystwami kontrasekuracyjnemi . . . . 80.832 71 
TV Zaległości w egentirach. ABER a . . |... . . <. 77.711 60 
M. Rózmiadiuznicy o A 6 0 - 0 6 a o GO a O 0 ‘a 22.760 70 
VI. Wartość inwentarza po odpisamiu , . . » - « « s a u a a 5.850 40 
MIE Kfekta kancyi agentów NZD. a . „dn, , 950 — 
391.375 55 


Lwów, dnia 31 grudnia 1918. 
Prezes Rady nadzorczej: 


Władysław Długosz. 
Komisya 
N. Ulmer, 


Członków 
Galicyjskiego Towarzystwa kredytowego dla handlu i przemysłu | 
Stowarzyszenia zarejestrowanego z ograniczoną poręką we Lwowie w likwidacyi 
odbędzie się dnia 26 czerwca 1914, o godz. 7 wieczorem, w lokalu 
Biura buchalteryjnego we Lwowie przy ul. Akademickiej 18, IL p. 


Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie | 
| 


Porządek dzienny: 


1. Odczytanie protokełu z ostatniego Walnego Zgromadzenia. 

2. Sprawozdanie likwidatorów i bilans za rok 1918. 

8. Wnioski komisyi rewizyjnej, wybranej na ostainiem Wałnem Zgromadzeniu w spra- 
wie bilansu za rok 1918. 

4. Wnioski likwidatorow w sprawie odpissnia udziałów i dopłat do udziałów celem 


pokrycia strat. Y 
5. Rezygnacya dotychczasowych likwidatorów i wybór nowych likwidatorów. 
6. Wnioski i interpelacye. 


Lwów, dnia 16 czerwca 1914. 


Lizwidatorowie: 
Dr. Jan Strzemieński. Jan Feliks Florkiewicz. 


Roczniki 
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można nabyć po zniżonej cenie za 12 koron. 
Biuro Sokołowskiego. Lwów, Trzeciego Maja 5. 


strat za rok 1913. 


PRZYCHÓD. kor. h kor. h. 
I. Przeniesienia funduszów : 
iaRzeGe premii z GAS2........0.0. 04 204.423 88 
moej SoBóraGokURECYA |... . . 1.14. 0 om 111.358 08 93.065 80 
2. Kapitat zakłademy = e e a aa ra A 150.000 — 
8. Ogólny fundusz rezerwowy . . . . . . 1 u 1 4.11 60.443 50 
4, Fundusz rezerwy zysków . . . . «. «. . 1. 1. . . 15.110 72 225.554 22 
II. Rezerwa na szkody nieuregulowane: 
z r 1918 mniej kontrasekuracya . ©. „ . . . . . . 18.807 56 
(IT, Zobranatpramia . ARON... „aa. . . . . 624,184 26 
mniej Kontrasekuracya . . . ,.. ... 4... . . 364,162 87 260.021 39 
IV. Przychód z lokacyi kapitałów: 
1. Odsetki od wkładek w instytucyach kredytowych . . . 9.446 59 
V. Inne przychody: 
1. Należytości od polie ....... . + ©. o o ATANG 25 


2. Inne przychody zarządu: 
a) prowizya kontrasekuracyi mniej prowizya agentów 3.719 22 
8. Wszelkie inne przychody . . . . . . . . . . . . | 6.138 59 57.306 06 


— 665201 62 


niem 31 grudnia "%13. 


Stan bierny. kor. be 
UMKSritaŁ zakładowy. . . 0. . . „s « 2... .. | a. . 150.000 — 
Moze ów ........ ." ...., 15.554 22 
IT. Rezerwa premii mniej kontrasekuracyA . s « 2 6 11111, . , 104.008 55 
IV. Rezerwa na szkody nieuregulowane mniej kontrasekuratya. . , .... 19.613 57 
Vdunduszawnónwiaina SĄ  ARO"".... Go 6.976 53 
vL Różni wierzycie o yy JANEM ..... a esa 23 990 18 
VIE icyeBoeniów 02 ARR. |... |. uga aa 850 — 
VIII. Nadwyżka obrotu rocznego a 4 6 e o a l a 2 A 2 k 10.382 50 
391.375 50 
DZ BEIZEZA.: 
M. Maślanka, St. Baranowski, St. Bednarski: 
rewizyjna: Buchalter : 
J. K. Tatara. Fr. Dutka. 
—N 
OGŁOSZENIE. 
Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie 
Członków 


Towarzystwa Banku eskontowego i handlowego w Jaśle 
Stowarzyszenia zarejestrowanego z potrójną odpowiedzialnościa ograniczoną 


zwołane w myśl $ 38 statutu 


odbędzie się dnia 5 lipca 1914 r., o godzinie 5 po południu 
w lokalu Towarzystwa z następującym 
Porzadkiem dziennym: 
1. Zmiana statutu, a w szczególncści $$ 26, 27, 33, 35 i 36 z ewe” 
tualnym wnioskiem na rozwiązanie Towarzystwa. 
2. Wybor Dyrekcyi. 
3. Wybór Rady nadzorczej. 


Jasło, dnia 15 czerwca 1914 
Dyrektor: 


A. D. Seifman m. p. A 
Na wszystkie bez wyjątku PISMA codzienne p. 
miejscowe, zamiejscowe, wiedeńskie, zagraniczne, TYGODNIKI, PISMA HUMORYSTYCZ w 
ILLUSTRACYE ARTYSTYCZNE, MODY, ZURNALE, przyjmuje prenumeratę z dost 
w miejscu lub wysyłką na prowincyę po oenach radakcyjnych 
Ogłoszenia do wszystkich pism majtaniel. 


Agencya dzienników i ogłoszeń St. Sokołowskiego, Lwów, Trzeciego 


Maja U 


Z drukarni Wł, Łozińskiego (pod zarządem Jana Niedopada) ul. Czarnieckiego l. 12, — Telefon 537, 


